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Odpowiedzialni kierownicy działów: kultury i sztuki Witold Noskowski, gospodarczego i giełdowego dr. Marian Chełnaikowski. 
za inne działy odpowiada Zdzisław Antoniewicz, wszyscy w Poznaniu.

Wydawnictwo: Drukarnia Polska Spółka Akcyjna 
w Poznaniu, św. Marcin 70
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Wreszcie
otrzeźwienie
Tak jasny — żeby nie powiedzieć 

różowy — horyzont oficjalnych stosun­
ków polsko-niemieckich zasępił się w 
ostatnich dniach dość nieoczekiwanie 
niemal dokładnie w drugą rocznicę 
podpisania umowy Hitler-Lipski.

Jak wiadomo, w dwa dni po owej ro­
cznicy dyktator gospodarczy Niemiec, 
dr. Schacht, wygłosił w Bytomiu prowo­
kacyjną wprost mowę przeciwko „sza­
leństwu dyktatu wersalskiego, który 
rozdzielił uzupełniające się wzajemnie 
¡przedsiębiorstwa“ i wyraził nadzieję, 
iż „wielka niesprawiedliwość, wynika­
jąca z nierozwagi polityków, będzie 
przecież kiedyś naprawiona“.

Nie można sobie wyobrazić jaskraw­
szych słów, zapowiadających rewizję 
obecnego stanu rzeczy! Jest też nader 
znamienne, że słów tych użył dygnitarz 
Trzeciej Rzeszy, piastujący w państwie 
hitlerowskiem dyktatorskie stanowi­
sko w sprawach gospodarczych, nie­
wiele ustępujące znaczeniu najwyż­
szych czynników partji i rządu.

Fakt ten spowodował rząd polski do 
podjęcia kroków u rządu niemieckie­
go, w której to sprawie onegdaj inter­
weniował ambasador Lipski na Wil- 
helmstrasse. O interwencji tej prasa 
berlińska zachowała głuche milczenie...

Zwolennicy ścisłej współpracy pol­
sko-niemieckiej w Polsce, oprócz roz­
czarowania, doznanego przez wystą­
pienie dr. Schachta, mają jeszcze inne 
■powody, by na rozwój tej współpracy 
spojrzeć wzrokiem krytyczniejszym.

Ostatnia dyskusja sejmowa ujawni­
ła, iż Rzesza zalega z zapłatą przeszło 
70 miljonów zł za należności tranzyto­
we polskim kolejom państwowym. Po­
nieważ Niemcy, zasłaniając się swoje- 
mi trudhościami dewizowemi, nie wy­
kazywały skłonności do rychłego ure­
gulowania tej sprawy, rząd polski wy­
dal zarządzenie o ograniczeniu z dniem 
7 bm. ruchu kolejowego na uprzywile­
jowanych linjach tranzytowych między 
Rzeszą Niem. i Prusami Wschodniemi. 
Ograniczenie to miałoby przynajmniej 
ten skutek, że powstrzymałoby w pew­
nej mierze dalsze powiększanie się su­
my długu, należnego nam ze strony 
Niemiec.

Ta zapowiedź rządu polskiego zro­
biła pewne wrażenie w Berlinie. Roz­
poczęto rokowania w celu ewentualne­
go uchylenia naszego zarządzenia, jak­
kolwiek według oficjalnego komunika­
tu Niemieckiego Biura Informacyjnego 
urzędy niemieckie na wypadek niedoj- 
ścia do skutku porozumienia przygoto­
wują się do wydania niezbędnych za­
rządzeń celem ograniczenia ruchu przez 
terytorjum Polski.

W rokowaniach na ten temat Niem­
cy wysuwają projekt uregulowania na­
leżności tranzytowych nie gotówką,

hacki komunistyczne na Węgrzech
W Budapeszcie aresztowano członków zarządu partji komunistycznej — świetnie 

zorganizowana działalność wywrotowa pod komendą Moskwy
Budapeszt (PAT) Aresztowano 

wczoraj członków zarządu partji ko­
munistycznej, których poddano nie­
zwłocznie drobiazgowemu badaniu po­
licyjnemu. Z tego badania wynika, iż 
chodzi tu o szeroko rozgałęzioną i zna­
komicie zorganizowaną grupę wybit­
nych przywódców komunistycznych.

Śledztwo ustaliło, że moskiewska 
sekcja dla spraw węgierskich prowa­
dzona jest obecnie przez osławionego 
Belę Kuna i, że kierownicze czynniki 
propagandowe w Moskwie zarządziły 
ostatnio wzmożenie komunistycznej 
działalności agitacyjnej w południowo- 
wschodniej Europie.

Wysłany niedawno przez Belę Ku­
na do Węgier kierownik grupy Zyg­
munt Kiss oświadczył przy badaniu, 
że z polecenia Moskwy ma być podjęta 
wielka ofensywa propagandowa prze­
ciw Węgrom. Po przesłuchaniu Kiss 
usiłował popełnić samobójstwo, jednak 
policja przeszkodziła w wykonaniu te­
go zamiaru.

Dalsze dochodzenie ustaliło, iż za­
rząd partji komunistycznej pracował 
popularnym t. zw. systemem jaczejko- 
wym, członkowie grupy wzajemnie 
się nie znali i każdy miał swoje wła­
sne niezależne połę działania. Np. 
jeden z aresztowanych otrzymał pole­
cenie zorganizowania na podłożu ko- 
munistycznem węgierskiego związku 
urzędników prywatnych oraz związku 
pracowników bankowych. Drugi miał 
za zadanie przeciągnąć na stronę ko­
munistów członków skrajnego odła­
mu partji socjal-demokratycznej i 
objąć kierownictwo ich prasowego 
organu socjal - demokratycznego. Je­
szcze inny dostał rozkaz organizowa­
nia obchodów komunistycznych i ma- 
nifestacyj ulicznych na cześć Lenina, 
Liebknechta i Róży Luxemburg.

Nad całokształtem działalności miął

lecz towarami o charakterze inwesty­
cyjnym, przyczem jeszcze niewiadomo, 
czy ta transakcja mieściłaby się w ra­
mach, przewidzianych umowa handlo­
wa polsko - niemiecką z listopada ub. r.

Nie wiemy, jakie stanowisko wobec 
tej propozycji zajmuje strona polska. 
Jej przyjęcie równałoby się automa­
tycznemu ograniczeniu naszego eks­
portu do Niemiec i pozbawiłoby Bank 
Polski dopływu tak bardzo mu potrzeb­
nych dewiz w wysokości 70 milj. zł.

Oprócz należności z tytułu przewo­
zu tranzytowego Polska wzgl. obywa­
tele polscy mają jeszcze na sto kilka­
dziesiąt miljonów zł sum, w zasadzie 
natychmiast płatnych, zamrożonych w 
Rzeszy. A przy obecnych stosunkach, 
przy przymusowej gospodarce dewizo­
wej w Niemczech wydobycie tych kwot 
jest na dłuższy czas nierealne.

Fakt, iż uboga Polska dostarcza tak 
olbrzymich, jak na nasz poziom, środ­
ków znacznie bogatszej Rzeszy, musi 
nawet w kołach najżarliwszych zwolen­
ników współpracy polsko - niemieckiej 
w Polsce budzić poważne zastrzeżenia.

Kilka jeszcze słów należy osobno po­
święcić sprawie umowy handlowej, za­
wartej w listopadzie ub. r.

OWe strony — polska i niemiecka — i 
są z jej funkcjonowania niezadowoli 1

baczenie Kiss, który z poszczególnymi 
członkami grupy porozumiał się przy 
pomocy szyfrowanej korespondencji. 
W jego rękach znajdowało się kierow­
nictwo stałego połączenia kurjerskie- 
go z Moskwą. Szeregu osób, zajętych 
w tej służbie, nie zdołano dotychczas 
aresztować. Z polecenia władz kontro­
lę paszportów na granicach silnie za­
ostrzono, aby uniemożliwić spodziewa­
ne próby ucieczki kurjerów podróżują­

Wielka rada faszystowska
Rzym. (PAT). Na posiedzeniu 

wielkiej rady faszystowskiej Mussoli- 
ni wygłosił sprawozdanie o położeniu 
politycznem i wojskowem. Po wysłu­
chaniu tego sprawozdania uchwalono 
następującą rezolucję:

„Wielka rada faszystowska po zba­
daniu wydarzeń politycznych, jakie 
zaszły w grudniu ub. r. Uważa za cał­
kowicie uzasadnioną swą linję postępo­
wania, wynikającą pierwotnie z rezer­
wy wobec planu francusko-angielskie­
go. Uważa, dalej, że niedawne zwycię­
stwa włoskie na frontach erytrejskiin 
i somalíjskim są czynnikami specjal­
nej wagi, decydującemi o położeniu: 
Rada potwierdza swe stanowcze po­
stanowienie osiągnięcia celów, dla 
których podjęto działania wojskowe, 
będąc pewną, iż w ten sposób działa 
zgodnie z duchem oddziałów walczą­
cych i ze świadomą wolą narodu wło­
skiego.“ ,

Wielka rada rozpatrywała następ­
nie położenie wewnętrzne i po stwier­
dzeniu godnego podziwu spokoju oraz 
wytrwałości narodu włoskiego, zjed­
noczonego w szeregach faszystow­
skich, ustaliła zasadnicze linje prze­
ciwdziałania na wypadek dalszego za-

ne. Koła niemieckie zawiodły się co do 
pojemności rynku polskiego, na co od­
powiada strona polska, że główną prze­
szkodą dla importu z Niemiec jest 
wysoki poziom cen towarów niemiec­
kich. Eksport polski artykułów rolni­
czych i drzewa, który po uprawomoc­
nieniu się układu ruszył odrazu pełną 
parą, obecnie musiał być powstrzyma­
ny, gdyż niesposób uzyskać zań zapła­
ty wobec skromnych rozmiarów eks­
portu z Niemiec i niemożności skom­
pensowania wzajemnych obrotów han­
dlowych.

To też, jak donosi agencja Press, 
czypniki polskie przedstawiły stronie 
niemieckiej konieczność rewizji umo­
wy handlowej.

Z powyższych faktów i rozważań 
wynika jasno, iż rzeczywistość skory­
gowała wybujałe nadzieje na znaczne 
korzyści z umownego ułożenia się sto­
sunków gospodarczych polsko-niemiec­
kich i sprowadziła poważne otrzeźwie­
nie w umysłach tych czynników, które 
najbardziej występowały za zacieśnie­
niem współpracy z naszym sąsiadem 
zachodnim.

To zacieśnienie stosunków przynio­
sło nam bowiem nie korzyści, lecz stra­
ty powaiue.

cych za fałszywemi dokumentami.
Trzej główni przywódcy komuni­

styczni osadzeni zostalj w więzieniu i 
pod zarzutem szpiegostwa staną przed 
sądem wojennym. W dalszym ciągu 
aresztowano popularnego w Budapesz­
cie inż, Foimowicsa, który niedawno 
wręczył ujętemu dr. Weilowi własny 
paszport celem wykorzystania go w 
czasie wyjazdu do Moskwy.

ostrzania się sankcyj.
Minister finansów zaproponował 

następującą rezolucję, którą jednogło­
śnie przyjęto:

„Wielka rada faszystowska zastana­
wiała się nad zagadnienie handlu za<- 
granicznego zgodnie z faszystowskiemi 
doktrynami gospodarczemi, popartemi 
przez istniejące obecnie okoliczności i 
uznała, iż wymiana handlowa z zagra­
nicą ze względu na interes publiczny 
z całkowitem uzasadnieniem poddana 
zostaje bezpośredniej kontroli pań­
stwa korporacyjnego.“

Pod koniec posiedzenia Mussolini 
wypowiedział serdeczne słowa poże­
gnania pod adresem min. prasy i pro­
pagandy Galeazzo Cianó, który powra­
ca do Afryki wschodniej, aby ponow­
nie objąć dowództwo nad „eskadrą 
straceńców“, dalej pod adresem sekre­
tarza generalnego partji faszystow­
skiej Starace, który obejmuje dowódz­
two nad oddziałem „czarnych koszul“, 
oraz pod adresem b. sekretarza stron­
nictwa Farinacci, który wstępuje 
również do jednej z eskadr lotniczych 
w Afryce wschodniej.

Delegat Rzeszy w Warszawie
Warszawa (Tel. wł.) Wczoraj 

przybył tu samolotem z Berlina dele­
gat kolei Rzeszy, p. Schlinge.

Delegat kolei Rzeszy przybył do 
Warszawy celem pertraktowania z 
ministerstwem komunikacji w spra­
wie skasowania z dniem 7 b. m. nie­
mieckich pociągów tranzytowych do 
Prus Wschodnich.

Komunikat
przez redakcję pisma naszego otrzyma­
ny od zarządu głównego Str. Nar. w 
związku ze sprawą tablicy Hinden- 
burga:

Sprawa wmurowania tablicy Hin- 
denburga w Poznaniu wywołała arty­
kuł „Kurjera Poznańskiego“ z dnia 6 
października 1935 r. (nr. 459, wyd. M.), 
zawierający w swem zakończeniu ostrą 
ocenę postępowania ławników narodo­
wych, pp. dr. Władysława Dalbora i dr. 
Stefana Piotrowskiego.

Zarząd główny Str. Nar. po zbada­
niu sprawy stwierdza, iż wymienieni 
ławnicy bez względu na to, czy zastoso­
wana przez nich taktyka była w danym 
momencie odpowiednia, nie mieli in­
tencji uznania potrzeby wmurowania 
tej tablicy. Wobec tego uznaję za nie­
usprawiedliwione potępienie przez 
„Kurier. Poznański“ zachowania się 
wymienionych ławników.

. Zarząd główny stwierdza, że stano­
wisko „Kurjera Poznańskiego“, zawar­
te w przytoczonym artykule, było wy­
razem. poglądów redakcji „Kurjera 
i ozn- , a nie miało i nie mogło mieć 
aprobaty władz Stronnictwa Narodo­
wego.
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Główne cele rozmów paryskich - Newa taktyka Niemiec - Silne zaniepokojenie 

we Włoszech - żądania Litwinowa — Stanowisko Austrji
Warszawa (Tel. wł.) Z Paryża 

donoszą,, że opinja publiczna zgodnie 
podkreśla rozmach obecnych rozmów 
dyplomatycznych.

Uważa się je, jako zakrojoną na 
wielką miarę konferencję międzynaro­
dową z udziałem licznych państw Eu­
ropy środkowej i wschodniej, w imie­
niu których występują bądź panu­
jący, bądź też premjerzy i ministro­
wie spraw zagranicznych. Są również 
coraz bardziej przejrzyste cele konfe­
rencji, które określić można jako dą­
żenie do zmiany systemu bezpieczeń­
stwa zbiorowego w Europie, (w)

Warszawa (Tel. wł.) Według 
wiadomości z Berlina w związku z 
rozmowami paryskiemi i przygotowu­
jącym się frontem Europy przeciw 
Niemcom Rzesza obrała nową takty­
kę, która zdaje się w pierwszej linji 
ma na celu uśmierzyć mocno zanie­
pokojoną opinję publiczną.

Dąży się do osłabienia ważności 
rozmów paryskich a przedewszystkiem 
do wykazania, że ich powodzenie jest 
wątpliwe, a porozumienie będzie albo 
trudne albo wręcz niemożliwe, (w)

W arszawa (Tel. wł.) Z Rzymu 
dochodzą wieści, że żywa działalność 
dyplomatyczna, jaką rozwija obecnie 
Foreign Office i Quai d'Orsay wywoła­
ła w kołach politycznych silne zanie­
pokojenie mimo, że ta działalność nie 
zwraca się formalnie przeciw Wło­
chom.

Rzymscy politycy wyczuwają, że 
dokonywujące się zmiany w układzie 
sił międzynarodowych zagrażają bez­
pośrednio interesom włoskim i że ofi­
cjalne czynniki winny się wczas dosto­
sować do nowego położena światowe­
go- (w)

Paryż (PAT) W interesujący spo­
sób odtwarza obecne narady dyplo­
matyczne sprawozdawca „La Liberté“, 
zwłaszcza rozmowę między min. Flan- 
dinem a komisarzem Litwinowem.

Przedstawiciel Sowietów domagał 
się, aby biorąc pod uwagę zaangażo­
wanie się Włoch w Afryce, spróbować 
urzeczywistnić pakt naddunajski w ten 
sposób, aby rolę Rzymu spełniła Mo­
skwa. Flandin miał odrzucić tę pro­
pozycję, gdyż byłoby to równoznaczne 
z ostatecznem zerwaniem między Rzy­
mem a Paryżem, Berlin uważałby to za 
próbę okrążenia Rzeszy.

Paryż (PAT) Główna uwaga dnia 
wczorajszego skupiła się na rozmo­
wach min. Flandina z wicekanclerzem 
kis. Starhembergiem i ks. Pawłem ju­
gosłowiańskim.

Ag. Havasa ogłosiła komunikat, in­
formujący, iż rząd austrjacki nie od-

Arsztowamie w Lesznie
Leszn o. Policja aresztowała w 

poniedziałek wieczorem kierownika 
placówki Młodych Str. Nar. Leszno, 
Aleksandra Hałasa, i odprowadziła do 
aresztu.

W kołach gospodarczych i finansowych 
wyrażają nadzieję na bliskie zniżenie dy­
skonta orzez Bank Francji. Oświadczają, 
iże obecna 4 procentowa stopa nie stoi w 
żadnym stosunku do norm dyskontowych 
banków innych kraj w. W tych samych ko­
łach mówi się znów o pewnej dewaluacji 
franka, przyczem szczególnie z angielskich 
kół finansowych wywierany jest w tym 
kierunku pewien nacisk. Oświadczają one 
że w razie obniżenia franka o 20 proc, po­
zostawią kurs funta złotego bez zmiany.

*
We Francji około 500 robotników meta­

lowych, zajętych przebudową okrętu trans­
atlantyckiego „Normandie" na stoczni w 
Le Havre, 50 innych, którzy pracują na po­
kładzie statku „Paris“ oraz 150 metalowców 
francuskiego towarzystwa żeglugowego 
„Companie Generale Transatlantique“ do­
łączyło się we wtorek do strajkujących w 
Saint Nazaire robotników stoczni Penhoet. 
Ogółem porzuciło pracę 7 tysięcy robotni­
ków metalowców.

*
Dokonano w Londynie nocy ubiegłej nie­

zwykle śmiałej kradzieży u lorda Rother- 
meer'a, właściciela wielkiego koncernu 
prasowego, zabierając większą ilość klejno­
tów ogólnej wartości około pół miljona zło­
tych,.

stępując od zasady monarchisty.cznej, 
byłby skłonny zapewnić w układach z 
państwami Małej Ententy, iż w Austrji

Na frontach bojowych Abisynii
Londyn. (Teł. wł.) W Adis-Abeba 

rozeszły się wiadomości, jakoby w o- 
statnich dniach rozgorzały znów za­
cięte walki.

Na froncie południowym na północ 
od Negeli toczyć się ma krwawa bitwa, 
w której szczególnie oddziały „czar­
nych koszul“ rzekomo poniosły o- 
gromne straty. Wojskami włoskiemi 
na tym odcinku dowodzić ma b. poseł 
w Adis-Abeba, Vinci, i były attaché 
wojskowy.

Koła abisyńskie podkreślają, że 
rozbite pod Dolo oddziały rasa Desty 
są obecnie znów zreorganizowane i po 
odpowiednich przesunięciach oraz po 
wypełnieniu braków, powstałych 
wskutek olbrzymich strat w ludziach, 
gotowe są do dalszej walki. Cesarz 
wzmocnił odcinek linji frontowej pod

Gwałtowne śnieżyce i mrozy
Tok jo (PAT). Z powodu wielkich 

opadów śnieżnych miasta Tokjo i Jo­
kohama pogrążone tyły ub. nocy w 
ciemnościach wskutek przerywania 
przewodów elektrycznych. Ruch tram­
wajowy całkowicie zamarł. Większość 
widzów na przedstawieniach zmuszo­
na była spędzić noc w teatrach. Śnie­
życa wyrządziła wielkie szkody ryba­
kom.

Parowiec „Unnamaru“ o pojemno­
ści 2.200 tonn płynący z Dairenu do 
Jokohamy, nadał szereg sygnałów 
wzywając pomocy. Z portu Osaka 
wysłany został specjalny statek celem 
pospieszenia z pomocą znajdującemu 
się w niebezpieczeństwie statkowi 
„Unnamaru“.

Echa zamordowania hitlerowca przez Żyda
Berlin. (Teł. wł.) Zamordowanie 

przywódcy hitlerowców szwajcarskich 
Wilhelma Gustloffa przez Żyda, Dawi­
da Frankfurtera, wywołało w Niem­
czech olbrzymie oburzenie. (O samym 
fakcie donosiliśmy w wydaniu poran- 
nem — red.).

Według doniesień z Davos, morder­
ca zwracał uwagę w hotelu przez to, 
że przybył zupełnie bez bagażu. Wie­
czorem udał się około godz. 20 do Gust­
loffa, gdzie przyjęła go żona zamordo­
wanego, wprowadzając do mieszkania. 
Po kilku minutach wszedł do pokoju 
Gustloff, którego morderca już w 
drzwiach powitał pięciu strzałami z 
browninga. Kule utkwiły w głowie 
lub w okolicy szyi. Na odgłos strzałów 
przybiegli domownicy, lecz cofnęli się, 
gdyż Frankfurter z rewolwerem w rę-

Protest śląski przeciw mowie Schachta
Katowice. (Teł. wł.) Sejm śląski 

uchwalił wczoraj następującą rezolu­
cję:

„W związku z rewizjonistycznem 
wystąpieniem p. min. Schachta na 
Śląsku Opolskim w dniu 28 stycznia 
1936 r., w którem p. minister Schacht 
zaatakował obowiązujące pomiędzy 
Polską a Niemcami traktaty, oraz w 
związku z komentarzami do tego prze­
mówienia, zamieszczonemi w podle­
głej rządowi niemieckiemu prasie, 
która, mimo, że na Śląsku Opolskim 
od wieków zamieszkuje 600.000 ludno­
ści polskiej, usiłuje zaogniać wzajem­
ne stosunki przez atakowanie istnie­
jących granic, fałszywe przedstawia­
nie istotnego stanu rzeczy po obu 
stronach granicy oraz rozbudzanie 
zaborczych tendencyj — sejm śląski 
stwierdza, iż wystąpienia te sprzeczne 
są zarówno z duchem traktatu wersal­
skiego, jak z paktem o nieagresji, jak 
wreszcie z umową prasową polsko- 
niemiecką i wzywa p. wojewodę do

nie nastąpi żadna zmiana systemu bez 
uprzedniego porozumienia z uczestni­
kami tego układu.

Negeli przez odpowiednie rezerwy, do­
chodzące do 75 tysięcy ludzi.

Na froncie północnym zanotowano 
również ożywioną działalność. Według 
niepotwierdzonych dotąd wiadomości, 
w okolicy rzeki Setit i w prowincji 
Kafta toczą się zacięte walki. Większa 
bitwa wywiązała się w okolicy II au- 
sien, na północny wschód od Makale. 
Abisyńczycy na tym odcinku mieli 
zaskoczyć przeciwnika i w trakcie 
walki wzięli do niewoli większą liczbę 
jeńców. M. i. w ich ręce wpadł również 
jakoby pewien generał włoski.

Doniesienia z Adis-Abeby mówią 
dalej o wytężanej działalności lotni­
ków włoskich w prowincji Godjam. 
Samoloty zrzuciły większą ilość odezw, 
wzywających ludność do uległości 1 
grożących zbombardowaniem pociska­
mi gazowemi.

Nowy Jork (PAT). Nad Stana­
mi Zjednoczonemi przeszła nowa fala 
mrozu, która dotknęła wszystkie sta­
ny pomiędzy Górami Skalistemi i A- 
tlantykiem. W wielu miejscach tor 
kolejowy i drogi są zupełnie zasypane 
śniegiem na znacznej przestrzeni, co 
spowodowało przerwę w komunikacji. 
20 osób według urzędowych danych w 
różnych stanach zmarło z powodu za­
marznięcia.

W południowych stanach, w szcze­
gólności w północnej Karolinie, duże 
szkody materjalńe wyrządziły powo­
dzie. W pobliżu Murphy w północnej 
Karolinie zostały zerwane tamy) a kil­
ka osób utonęło. W niżej położonych 
miejscowościach ewakuowano mie­
szkańców z zagrożonych zabudowań.

ku wybiegał właśnie z mieszkania.. 
Udał on się do sąsiedniego domu, za­
wiadamiając telefonicznie władze o 
popełnionem morderstwie. Nie czeka­
jąc na przybycie policji udał się do ra­
tusza i zgłosił się sam w policji. Przy 
natychmiastowej konfrontacji żona 
Gustloffa poznała w nim mordercę.

W międzyczasie przybył sędzia śled­
czy dr. Dedual, który około północy 
przeprowadził pierwsze przesłuchanie. 
Frankfurter zeznał, że jest synem ra­
bina z Jugosławji. Od roku 1929 stu- 
djował na uniwersytetach w Lipsku i 
we Frankfurcie medycynę. Przybył 
do Davos jedynie w celu zamordowa­
nia Gustloffa, którego nigdy nie wi­
dział. Mieszkanie odnalazł w książce 
telefonicznej. Zabił Gustloffa, ponie­
waż był ón agentem hitlerowskim.

przedstawienia rządowi polskiemu 
tych wystąpień, jako takich, które nie­
potrzebnie mogą naruszyć wzajemne 
stosunki polsko-niemieckie i wywołać 
wzburzenie ludności polskiej“.

żydowska bezczelność
Warszawa (Tel. wł.) Wczoraj na 

politechnice warszawskiej doszło do 
zajść przeciwżydowskich. We wszyst­
kich salach zażądano, aby Żydzi prze­
nieśli się na lewą stronę. Gdy wezwa­
nia nie odniosły skutku, usunięto ich 
siłą. Wytworzyły się bójki, przyczem 
poturbowano kilkunastu Żydów w 
obronie których stanęli komuniści. Z 
urzędu uspokajał prof. Straszewicz. 
Dziś zbiera się pełny senat politechni­
ki, na którym będzie rozpatrywana 
sprawa wczorajszych zajść.

Studentka pierwszego roku prawa 
Cyfja Afterblum nazwała studentów 
Polaków: „polskie bydło“. W związku 
z tem studenci napisali podanie do

senatu, w którem podkreślają, że wo­
bec obraizy narodu młodzież polska wy­
działu prawa nie ścierpi w swem gro­
nie Afterblumówny i prosi wysoki se­
nat o usunięcie jej z uniwersytetu bez 
prawa powrotu. Podanie podpisało 
około 600 studentów Polaków, (w)

Kurs dolara. Dziś rano Bank Polski no­
tował kurs dolara 5.20% zł, w obrotach nie­
oficjalnych w Warszawie 5.21% — 5.21% zł.

POZNAŃSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA
Poznań, 5. 2. 1936 r.

Tendencja dzisiejszego zebrania giełdoi 
wego była utrzymana.

Z pożyczek państwowych płacono za 
5% poż. konwers. 58,25 oraz za 4% premj. 
doi. 52,—.

Z papierów lokacyjnych P. Z. K. obra-i 
cano 4%% listy zast. złote w zlocie po 
39,—, zaś 4%% zlotowe listy zast. serja L. 
po 38,25 w zaofiarowaniu i w końcu obra­
cano 4% listy zast. konwert. po 35,—.

Z akcyj bankowych płacono za Bank' 
Polski 97,— oraz za Bank Cukrownictwa 
64,—.

Ceduła Urzędowa Giełdy Pieniężne! 
w Poznaniu.

Kurs w procentach nominału 
wzgl. w złotych za sztukę.

Papiery procentowe
5% państw, poż. konwers. 58,25 P.
4% poż. premj. doi., serja III 52,— P.
4%% listy zast. złote w zlocie przestemplo-

wane Pozn. Ziem. Kred (dawn. 4%% 
doi. listy zast. w zł = 8,9141 zł za 1 doi.) 
39,— +

454% zlotowe listy zastawne serji L. Pozn.
Ziem. Kred. 38,25 O.

4% listy zast. konwert. ostempl. P'. Z. K.
35,— +

Akcje bankowe I przemysłowe
Bank Cukrownictwa 64,— P.
Bank Polski 97,— P.

Tendencja utrzymana.

Urzędowa ceduła 
Giełdy Zbożowej i Towarowej

Poznań, 5. 2. 1936 r.
Warunki: Handel hurtowy parytet Po­
znań, ładunki wagonowo, dostawa bieżąca 

za 100 kg.:
STANDARTY:

1) żyto 715 g/1.,
2) pszenica 756 g/11..
3) owies 420 g/1.

Ceny orientacyjne:
Zyto (Uspoeob. spokojne) . . 12,00- 12,25
Pszenica (Uspos. spokojne) . 18,00- 18,25
Jęczmień browarowy . , , 14,25— 15,00

Usposobienie słabe.
Jęczmień 700—725 g/1. . • ■ 13,75— 14,25
Jęczmień 670—680 g/1. . • • 13,25— 13,50

Usposobienie słabe.
Owies 450—470 g/1. . . • • • 14.00- 14,25
Owies standartowy . . < . 13,50- 13,75

Usposobienie spokojne.
Mąka
żytnia wyciąg. 0-30% wł. w. 18,75— 19,00
żytnia gat. I 0 45% wł. w. . 18,50— 18,75
żytnia gat. I 0-55% wł. w. 18,00- 18,25
żytnia gat. I. 0-65% wł. w. -. 17.25— 17,75
żytnia gat. II 45-55% wł. w. 14,25— 15,25

Usposobienie spokojne.
pszenna gat IA 0-20% wł. w. 30,PO- 32,25
pszenna kat. IB 0-45% wł. w. 29,75- 30,25
pszenna gat. IC 0-55% wł. w. 28,75— 29,25
pszenna gat. ID 0-60% wł. w. 28,25— 23,75
pszenna gat. IE 0-65% wł. w. 27,25- 27,75
pszen. gat. IIA 20-55% wł. w. 26,50— 27,00
pszen. gat. ITB 20-65% wł. w. 26,00— 26,50
pszen. gat. IID 45-65% wł. w. 23,50— 24,00
pszen. gat. UF 55-65% wł. w. 21,50— 22,00
pszen. gat. HG 60-65% wł. w. 20,00— 20,50

Usposobienie spokojne.
Otręby żytnie stand . . , , 9,50- 10,00
Otręby pszen. grube stand. 11,75— 12,25
Otręby pszenne średnie st . 10,50— 11,25
Otręby jęczmienne , , . « 9,75— 11,00
Rzepak zimowy . ■ ■ ■ , 40,00— 41,00
Rzepik zimowy , , , a , 39,00— 40,00
Siemię lniane >■««>• 36,00— 38,00
Gorczyca , 36,00— 38,00
Wyka latowa 22.00— 24,00
Peluszka . 24,00— 26,00
Groch Viktor ja 24,00— 29,00
Groch Folgera < ■ ■ • a 22,00— 24,00
Łubin niebieski • • « • ■ 9,50— 10,00
Łubin żółty . • 11,00— 11,50
Seradela 22,00— 24.00
Mak niebieski <■«..< 64,00— 66.00
Koniczyna czerw serowa . . 110.00- 20,00
Konicz. czerw. 95-97% czyst 125,00—135,00
Koniczyna biała .... 75,00- 00,00
Koniczyna szwedzka . . . 170,00-195,00
Koniczyna żółta od łuszczona 65,00— 75,00
Przelot............................. ..... . 75.00— 90.00
Makuch lnian. w taflach . . 16,75— 17,00
Makuch rzepakowy w tafl. . 14,25- 14,50
Makuch słoń, w tafl. 42/43% 18,25— 18,73
Śrut Soja .... ... 21,00- 22,00
Stoma pszenna luzem . ■ . 2,20— 2,45

„ pszenna prasowana . 2,70— 2,95
„ żytnia luzem .... 2,50— 2,75
« żytnia prasowana . . 3,00- 3,25
» owsiana luzem . . 2,75— 3,00
a owsiana prasowana . 3,25-; 3,50
a jęczmienna luzem . . 2,20— 2,45
a jęczmienna prasow. , 2,70- 2,95

Siano zwykłe luzem .... 5,75— 6,25
a zwykłe prasowane . . 6,25- 6,75
a nadnoteckie Juzem . . 6,50— 7,00
a nadnoteckie pras . . 7,50— 8,00
Ogólne usposobienie spokojne.
Ogólny obrót: 1949,2 tonn, w tem żyta 

521 to-nn, pszenicy 271 tonn, jęczmienia 317 
tonn, owsa 145 tonn.
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JCa progu czwartego roku
(Od własnego korepondenta „Kurjera Poznańskiego“)

Berlin, w lutym.
W tych dniach Rzesza narodOwo-

socjalistyczna święciła trzecią rocznicę 
dnia, w którym prezydent Hindenburg 
oddał kierownictwo gabinetu Rzeszy w 
ręce „Führera“ partji narodowo-socja­
listycznej, Adolfa Hitlera. Był to zara­
zem początek końca rewolucji narodo­
wo-socjalistycznej: zrealizowanie ha­
sła „ujednolicenia“ i „totalizmu“.

Hasło to urzeczywistnione dziś jest 
w Rzeszy tak konsekwentnie, że 
zapomina się mimowoli o poszczegól­
nych stadijach upartej walki hitleryz­
mu o państwo totalne. Wszystko wy- 
daje się proste i łatwe, gdy tymczasem 
były chwile, kiedly nad każdym nowym 
etapem drogi wisiał groźny znak zapy­
tania.

Wspomnijmy choćby fakt, że w 
dniu 30 stycznia 1933 dodano zrazu no­
wemu kanclerzowi narodowo - socjali­
stycznemu „do pomocy“ dwóch przed­
stawicieli silnych wtedy jeszcze obo­
zów konkurencyjnych: Hugenberga od 
nacjonalistów i Papena z kół niemiec­
kich katolików. Oczywiście taka „po­
moc“ była dla przelewających się sił 
hitleryzmu hamulcem. Musialo się 
więc na tem skończyć, że w bardzo krót­
kim czasie obaj w'ymienieni konkuren­
ci odpadli i ostał się sam wszecbwładi- 
ny „Führer“.

Jakkolwiek bądź ocenialibyśmy me­
tody, które do tego rezultatu doprowa­
dziły, pozostanie owo wewnętrzne zwy­
cięstwo bodaj najmniej spornym fak­
tem z wszystkich sukcesów narodowe­
go socjalizmu, choć oczywiście nie mo­
żna przesądzać, co kryje przyszłość. Na 
placu ostała się zwycięska organizacja 
hitlerowska. Parlament nietylko prze­
stał odgrywać aktywną rolę w ustawo­
dawstwie państwowem, lecz stał się za­
bytkiem szczątkowym minionej epoki. 
W tak ważnej z punktu widzenia jedi- 
ności narodu niemieckiego kwestji u- 
nifikacji Rzeszy, posunięto reformę ad- 
ministracyjną na tyle naprzód, że po­
trzeba ty}io formalnych ram, aby Rze­
sza nietylko z treści, ale i z imienia by­
ła państwem unitarnem.

Nawet w tak trudnej do tej pory 
dziedzinie unifikacji kościelnej wyzna­
nia protestanckiego nastąpiło w ostat­
nim czasie odprężenie, przynajmniej na 
tyle, że walki pastorów różnych obo­
zów nie ciążą tak jak dawniej na atmo­
sferze stosunków Rzeszy z zagranicą. 
Coprawda nie może się Rzesza poszczy­
cić podobnym rezultatem w stosunkach 
z Kościołem Katolickim.

Marcowa ustawa o Reichswehrze, 
która stanowi jednostronne przekreśle­
nie postanowień wojskowych traktatu 
wersalskiego otworzyła nową kartę w 
życiu Rzeszy o nieobliczalnych wprost 
skutkach dla wewnętrznego wzmocnie­
nia reżimu, zważywszy, że nie kto in­
ny. jak właśnie tenże reżim zdobył so­
bie w oczach narodu niemieckiego 
chwałę zrzucenia jako pierwszy „jarz­
ma niewoli“. Możnaby przytoczyć je­
szcze wiele innych decyzyj rządu nie­
mieckiego w ostatnim zwłaszcza roku 
— n. p. ustawodawstwo norymberskie 
o ochronie czystości krwi — na dowód, 
że wypełnianie programu hitlerowskie­
go, t. j. przebudowa Niemiec od stóp 
do głów, odbywa się konsekwentnie, 
krok za krokiem.

W polityce zagranicznej znajdują 
się dziś Niemcy w pozycji znacznie ko­
rzystniejszej, aniżeli trzy lata temu. 
Fakt ten przypisać trzeba przedewszyst- 
kiem zewnętrznemu wzmocnieniu się 
Rzeszy jako mocarstwa militarnego.

Pod względem prestiżowym wiel- 
kiem zwycięstwem była wygrana w ple­
biscycie w Saarze, głównie dlatego, że 
zmusiła wiele kół zagranicznych do 
pożegnania się z myślą, jakoby kwestja

formy rządów w Rzeszy przeszkadzała 
poczuciu solidarności narodowej Niem­
ców, mieszkających poza Rzeszą.

Także obręcz izolacji, odczuwana 
dotkliwie przez Rzeszę zwłaszcza w 
pierwszym roku rządów hitlerowskich, 
już nie jest <iziś ta sama co dawniej. W 
styczniu r. 1934 nastąpiło podpisanie 
układu polsko - niemieckiego, — pierw­
szorzędny atut na drodźe ku przerwa­
niu odosobnienia. Coprawda dalsze 
nadzieje w tym kierunku, które Berlin 
miał, nie dały tych samych rezultatów 
co na wschodizie. Właśnie w ostatnich 
miesiącach zaciska się na zachodniej 
granicy Rzeszy pas już nietylko anty- 
niemieckich nastrojów, ale konkretnej 
współpracy wojskowej, co znalazło wy­
raz w niedawnych rozmowach sztabów 
francuskiego i angielskiego. Pociechą 
dla polityki niemieckiej jest, że stosu­
nek z Włochami coraz jest bliższy, co 
w związku z pretensjami Rzymu o te­
reny kolonizacyjne w Afryce otworzyć

Anglik nie mówiący po angielsku
Przy sposobności zmian na tronie 

angielskim wzrosły zainteresowania 
dla różnych szczegółów z dworu kró­
lewskiego. Często naprzykład słyszy 
się pytanie, dotyczące początków i po­
chodzenia tytułu „księcia Walji“.

„Księciem Walji“ — „Prince of 
Wales" — jest; jak wiadomo, zawsze 
pierworodny syn angielskiej pary kró­
lewskiej. Dzieje tego tytułu sięgają 
drugiej połowy trzynastego wieku. 
Było to w tym czasie — przypomina 
„Knrjer Warszawski“ —•, kiedy po 
podboju Walji Edward I (1272-1307) 
przez pewien czas przebywał w tym 
kraju, ustanawiając nowe rządy. Na­
trafił jednak na opór i nieufność Wa­
lijczyków, broniących wszelkiemi spo­
sobami swych przywilejów. Wkońcu 
żelazna ręka króla przywróciła porzą­
dek. '

Prawo angielskie zatriumfowało, 
królewscy urzędnicy objęli w zdoby­
tym kraju władzę, a szlachta i magna­

Postulaty stronnictwa 
ks. Minki

Jak wiadomo, Słowacka Partja Lu­
dowa wydelegowała swoich upełno­
mocnionych przedstawicieli do roko­
wań z premjerem dr. Hodżą w sprawie 
wstąpienia stronnictwa do rządu. De­
legaci wysunęli w imieniu partji m. in. 
następujące postulaty:

Stworzenie ministerjum dla Slowa- 
czyzny albo, w razie odrzucenia tego 
żądania, zorganizowanie sekcyj sło­
wackich we wszystkich minister­
stwach, zmiana ustawy o reformie ad­
ministracji w tym sensie, by przedsta­
wicielstwo krajowe Słowacji otrzyma­
ło możność wydawania praw w dzie­
dzinie określonych zagadnień ekono­
micznych, kulturalnych i społecznych, 
rozszerzenie uprawnień słowackiego 
prezydenta krajowego (mianowanie, 
awansowanie i usuwanie urzędników 
w Słowacji winno następować tylko za 
jego zgodą), procentowe uczestnictwo 
Słowacji w sumach budżetowych, 
opracowanie specjalnej pragmatyki 
służbowej dla urzędników państwo­
wych w Słowacji, dokonywanie inwe- 
stycyj w Słowacji, popieranie uzdro­
wisk słowackich, przedsiębiorstw oraz 
przemysłu słowackiego, procentowy u- 
dział Słowaków w akcji wspierania 
bezrobotnych i rozszerzenie tej akcji 
na niezorganizowanych robotników 
rolnych, pozbawienie urzędów oraz in- 
stytucyj ekonomicznych i społecznych 
charakteru politycznego, oddłużenie 
przemysłu słowackiego oraz subwencje 
państwowe na budowę szkół, w tem 
również szkół katolickich. (KAP)

Młodzież akademicka 
w hołdzie Matce Bożej
W auli politechniki warszawskiej 

odbyło się inauguracyjne zebranie 
Warszawskiego Komitetu Obioru Mat­
ki Boskiej Patronką Młodzieży Aka­
demickiej w obecności ks. arcybiskupa 
Roppa i biskupa Gawliny, rektora po­

może i Niemcom perspektywy odzyska­
nia w tej czy innej formie kolonij.

Rząd Rzeszy dokładać będzie nadal 
starań, by wobec narodu wykazywać 
się sukcesami w polityce zagranicznej. 
Kierunek drogi w tym względzie jest 
wytknięty: wskazuje go zeszłoroczna 
decyzja o zrzuceniu ograniczeń wojsko­
wych traktatu, t. j. dążenie do stopnio­
wego uwolnienia się również od innych 
więzów Wersalu. Hasło to daje obec­
nemu reżimowi najsilniejsza gwaran­
cję zdobycia sobie sympatyj całego na­
rodu: niema Niemca-patrjoty, któryby 
pod tym względem inaczej myślał ni- 
źli kierownictwo partji i państwa.

Dla oceny perspektyw niemieckiej 
polityki na przyszłość ważnem jest, że 
się zna spoistość łańcucha zagadnień, 
wobec czego kolejność ogniw ma mniej­
sze znaczenie. A ciągłość łańcucha nie 
zatrzymuje się na progu czwartego ro­
ku ery hitlerowskiej. B- G-

ci poddali się zwycięzcy, prosząc jedy­
nie króla, aby im dał księcia, nie mó­
wiącego po angielsku. Rozumowali, że 
gdy król się zgodzi, musi wyznaczyć 
księciem jednego z nich i w ten spo­
sób będą mogli choć częściowo wpły­
wać na losy swego kraju.

Edward I przejrzał zamiary Walij­
czyków, lecz obiecał uczynić zadość 
ich prośbie, zaznaczając, że da im 
księcia Walijczyka, który nawet jed­
nego słowa nie będzie umiał po an­
gielsku. Gdy uciszyły się okrzyki ze­
branych Walijczyków na cześć wspa­
niałomyślności zwycięzcy, Edward I 
oznajmił, że mianuje księciem Walji 
swego syna, który w tym czasie uro­
dził się na zamku Camavon w Walji 
i oczywiście nie mówi po angielsku.

Od tego czasu, tj. od 1283 roku, we­
szło już w zwyczaj, że najstarszy syn 
króla angielskiego, przyszły dziedzic 
korony, przynosi z sobą na świat tytuł 
księcia Walji.

litechniki warsz. prof. Edwarda War- 
ehałowskiego, rektora kościoła 
akadem. św. Anny ks. prof. Detkensa 
oraz profesorów i studentów wyższych 
uczelni. Na zebraniu tem JE. ks. bi­
skup Szlagowski wygłosił odczyt na 
temat tegorocznej pielgrzymki mło­
dzieży akademickiej na Jasną Górę.

Tezą zasadniczą Dostojnego Prele­
genta było, że „miarą wartości człowie­
ka jest jego stosunek do matki“. Mat­
ka Boża, Ta najlepsza i najświętsza z 
pośród wszystkich Matek, specjalnie 
zawsze wielbiona była przez Polaków; 
w całym przebiegu naszych dziejów 
kult Jej zawsze był żywy, ryngraf Jej 
spełniał rolę tarczy na piersiach pol­
skiego rycerstwa. Ona była uwielbianą 
i czczoną Królową. Polska młodzież 
akademicka wskrzesza dawne tradycje 
i, pielgrzymując od 1933 r. do Jej cu­
downego obrazu, podkreśla swe uczu­
cia dla Marji i stwierdza swą przyna­
leżność do wiary ojców. W roku bie­
żącym Matka Boża obrana zostanie 
Patronką akademików. W pierwszą 
niedzielę maja wyruszą ze wszystkich 
środowisk pielgrzymi-studenci i złożą 
u stóp cudownego obrazu szczerozłote 
votum z wyrytem na niem ślubowa­
niem, które powtórzone zostanie przez 
wszystkich studentów, we wszystkich 
środowiskach akademickich. Ta żywa 
wiara polskiej młodzieży musi wydać 
owoce. Jednym z nich będzie niewąt­
pliwie wpływ na młodzież innych na­
rodów a przez nią i na starsze genera­
cje.

Odczyt swój zakończył ks. biskup 
słowami „Polonia semper fidelis“.

Po odczycie zabrali głos profesor 
politechniki warszawskiej p. Andrzej 
Pszenicki, który w dłuższem przemó­
wieniu zobrazował kult Matki Bożej i 
Jej rolę w Polsce, oraz przewodniczący 
Warszawskiego Komitetu Obioru Wła­
dysław Pieńkowski, przedstawiając 
zebranym metody pracy przygotowaw­
czej oraz zadania Komitetu i wszyst­
kich akademików. Chór kościelny „Am- 
brosianum“ odśpiewał „Gaudę Mater 
Polonia“, „Bogarodzicę“, „Gaudeamus“ 
oraz „Boże coś Polskę“. (KAP?

Z życia
Naczelny redaktor „Dziennika Pozn.“ 

zamieszcza w swem piśmie niekiedy ar­
tykuły, broniące interesów regionalnych 
Wielkopolski i podnoszące zalety obywa­
telskie Wielkopolan. W swych korespon­
dencjach w warszawskiej „Gazecie Pol« 
skiej“ mniej liczyć się potrzebuje z wraż­
liwością czytelników wielkopolskich ibo 
tych jest niewielu) i dlatego w ocenie sto­
sunków naszych znacznie więcej używa 
barw ciemnych. Gdzie może, przypina 
oczywiście łatkę „gospodarce endeckiej“.

W ostatniej swej korespondencji w 
„Gazecie Polskiej“ zwrócił on uwagę na 
marnowanie funduszów ubezpieczeń spo- 

. lecznych przy budowie luksusowych gma­
chów kas chorych, szpitali, ośrodków zdro­
wia itd. Gmachy te, zwłaszcza na pro­
wincji, stoją dziś poczęści pustkami, urzą­
dzenia ich niszczeją, niektóre zaś z nich 
musiały być zupełnie zlikwidowane. Po­
dobne zarzuty formułuje pod adresem sa­
morządu terytorialnego.

Uwagi te i obserwacje są po części słu­
szne. Ale kto ponosi odpowiedzialność za 
ten stan rzeczy? P. Winiewicz odpowia­
da:

„Były w niej (zmarnowanej przeszło­
ści — przyp. red.) grzechy lekkomyślności 
czynnika społecznego w samorządzie, było 
szkodliwe doktrynerstwo kierowników u- 
bezpieczeń społecznych, były braki w nad­
zorze czynnika publicznego.“

Jeżeli chodzi o niecelowe inwestycjo 
kas chorych, to stwierdzić trzeba, iż czyn­
nik społeczny najmniejszy miał bodaj głos 
w tych sprawach. Znaczna część kierow­
ników kas chorych, komisarzy itp. rekru­
towała się z ludzi nasłanych skądinąd, go­
spodarujących wedtug widzimisię, prag­
nących pochlubić się wielkiemi „dzieła­
mi" — kosztem społeczeństwa.

A jeżeli chodzi o inwestycje samorządu 
terytorialnego, czyż z ust najwyższych 
dygnitarzy państwowych (pp. min. Górec­
ki i Moraczewski) nie padały przez szereg 
lat słowa zachęty, by jak najwięcej budo­
wać i inwestować?

Trzeba wziąć w obronę nasze miasta i 
miasteczka wielkopolskie, bo wykazały one 
znacznie większą wstrzemięźliwość i 
większy zmysł rzeczywistości w akcji in­
westycyjnej, tak gorliwie propagowanej 
zgóry, od wielu miast województw cen­
tralnych, które swoje finanse w ten spo­
sób zabagniły na długie lata.

Kasy chorych zaś w erze pomajowej 
naogób wyzbyły się kontroli czynnika spo­
łecznego w swej działalności, nad którą 
opiekę objęli komisarze.

Ten faktyczny stan rzeczy należało wy­
raźnie ustalić.

Potężna manifestacja 
narodowa w Pleszewie

Pleszew (Tel. wl.) W ub. tygodniu 
odbyło się tu imponujące zebranie Str. 
Narodowego przy udziale 2 000 osób. 
Referaty wygłosili kpt. L. Grzegorzak 
z Łodzi oraz b. więźniowie Berezy pp.: 
Misiak z Leszna i dr. Mamak z Ostro­
wa, na których cześć sala manifestowa­
ła kilkakrotnie. Obradom przewodni­
czył p dlr. Białasik.

Cofnięta konfiskata
Otrzymaliśmy ze starostwa grodz­

kiego w Poznaniu zawiadomienie, że 
konfiskata wydania porannego „Ku­
rjera Pozn.“ z d. 30 stycznia r. b. (nr. 
48) została cofnięta.

Wobec tego powtarzamy doniesie­
nie, które było przyczyna konfiskaty: 
Demonstracje bezrobotnych w Lesznie

Leszno. (Tel. wł.). Wczorajszy 
dzień upłynął w Lesznie na demonstra­
cjach bezrobotnych. Przed ratuszem 
zgromadził się liczny, tłum, domagając 
się groźnemi okrzykami pracy lub za­
siłków. Odbywający się w tym czasie 
targ został około godz. 10.30 zamknięty. 
Policja usiłowała rozproszyć demon­
strantów, rzucając z okien ratusza 
bomby z gazem łzawiącym. Demon­
stranci obrzucali ratusz kamieniami i 
wybili wiele szyb. Wreszcie policja wy­
stąpiła w hełmach stalowych i usunęła 
demonstrantów z rynku, przyczem nie­
którzy bezrobotni stawiali czynny opór. 
Dwóch posterunkowych zostało lekko 
poturbowanych, to samo spotkało kilku 
opornych bezrobotnych. Do późnego 
wieczora oddziały policyjne w hełmach 
przebiegały miasto, rozpraszając de­
monstrantów, gromadzących się w bo­
cznych uliczkach.

Miasto jest pod silnem wrażeniem 
zajść; wielu kupców pozamykało składy 
i pousp.wało towary z okien wystawo­
wych.



Strona ł c= Kurjer Poznański, czwartek, 6 lutego 1936 Numer

DZIAŁ GOSPODARCZY
0 wynikach akcji przeciwkartelowej

Brzmiało to bardzo efektownie: „w 
grudniu 1935 r. rząd rozwiązał 93 kar­
tele i obniżył ceny 38 grup towarów 
skartelizowanych". Efektowne, ale czy 
efektywne? Innemi słowy: czy akcja 
kartelowa była skuteczna? Czy społe- 
czesńtwo odczuło ją jako błogosła- 
wieótswo? Czy zapłodniła ona życie 
gospodarcze? Czy wzmogła się pro­
dukcja, obroty i stan zatrudnienia?

Odpowiedźi nie!
Dlaczego: nie? Nie chcąc być po­

sadzeni o gołosłowność, służymy cy­
frami:

Według prowizorycznych obliczeń, 
stwierdzić należy, że waga gospodar­
cza rozwiązanych karteli jest nikła. 
Przede wszystkiem dlatego, że wybra­
no najdrobniejsze „drobnoustroje“ 
kartelowe, jakie istniały w Polsce. 
Wielkie kartele pozostawiono przy ży­
ciu. Wartość karteli rozwiązanych w 
grudniu, nie przekracza łącznie 60 mi- 
ljonów złotych, podczas gdy wartość 
produkcji całego przemysłu skartelizo- 
wanego wynosi 1.100.000.000 zł (miljard 
i sto mil jonów złotych). Oto najlepsze 
zobrazowanie wagi gatunkowej roz­
wiązanych „drobnoustrojów“ kartelo­
wych .,,

Wogóle zaś wymaga sprostowania 
twierdzenie, jakoby rozwiązano 93 
kartele. Tak nie jest. Rozwiązano 93 
umowy kartelowe. A to gruba rónżica! 
Liczne kartele związane są kilkoma 
umowami kartelowemi (w liście ofi­
cjalnej widnieje 7 takich karteli roz­
wiązanych, których dotyczyło 20 u- 
mów kartelowych). Dalej: wśród roz­
wiązanych umów kartelowych znajdu­
ją się umowy lokalne, po kilka w każ­
dej branży i w każdej dzielnicy. — 
Wreszcie, jeśli się zważy, że umowy 
kartelowe w handlu, choć formalnie 
rozwiązane, jednak faktycznie działa­
ją, ponieważ skartelizowaną pozostała 
odnośna branża przemysłowa, przyjść 
należy do przekonania, że cała dotych­
czasowa akcja przeciwkartelowa obra­
cała się w świecie form prawnych, w 
świecie abstrakcji, ale mało miała 
wspólnego z rzeczywistością. Dość po­
wiedzieć, że rzeczywistych karteli roz­
wiązano zaledwie 16, a nie — jak się 
to głośno komunikuje „światu i mia­
stu“ — 93. A tych 16 karteli, to — jak 
już rzekliśmy, — drobnoustroje bez 
większego znaczenia.

Wielkie kartele natomiast pozosta­
wiono przy życiu. Owszem, wywarto 
na nie nacisk, aby obniżyły ceny, Ak­
cja ta na pewnych odcinkach dała po­
żądany skutek (jak np. przy cukrze), 
ale w większości wypadków pozostała 
bez efektu. Tak np. obniżki ceny że­
laza konsumenci prawie nie odczuli, 
gdyż w wyrobach żelaznych wyraziła

Odsetki od zaległości
W Dzienniku Ustaw R. P. nr. 8 ogłoszo- samego prawa z chwilą powzięcia przez 

no pod poz. 88 jednolity tekst ustawy z dn. I władzę postanowienia o odroczeniu lub 
18 marca 1935 r. o pobieraniu odsetek od I rozłożeniu na raty zaległości, przyczem 

prawo to służy mu na cały okres, licząc od 
dnia powstania zaległości. Płatnik traci 
uzyskane prawo do odsetek ulgowych, je­
żeli nie dotrzymał terminu, do którego 
spłata została odroczona. Gdy zaległość zo­
stała ¡rozłożona na raty, płatnik — w razie 
nieuiszeżenia raty w terminie — traci pra­
wo do odsetek ulgowych, przypadających 
od tej raty i od rat pozostałych.

Przy obliczaniu odsetek miesiąc zaczęty 
liczy się za cały. Przepisy o poborze odse­
tek i odsetek ulgowych przy częściowych 
wpłatach na poczet zaległości określą roz­
porządzenia min. skarbu.

W zakresie: umarzania odsetek i odse­
tek ulgowych, skutków, jakie na odsetki 
wywierają umorzenie daniny publicznej, 
stanowiącej należność główną, zwrotu i o- 
procentowania nadpłat w odsetkach — obo­
wiązują, o ile chodzi o daniny publiczne, 
wymienione w art. 1 i 2 ordynacji podatko­
wej, o opłaty stemplowe oraz o podatki 
spadkowy I od darowizn — przepisy art. 
130 i 131 ordynacji podatkowej. W zakresie 
pozostałych danin publicznych stosowane 
są przepisy, następujące: 1) umorzenie za­
ległości w całości lub w części pociąga za 
sobą umorzenie w odpowiednim stosunku 
odsetek; 2) w gospodarczo uzasadnionych 
lub na szczególne uwzględnienie zasługu­
jących wypadkach min. skarbd może w od­
niesieniu do niektórych danin obniżyć 
przypadające odsetki ulgowe oraz urno- 
rzyć w całości lub w części narosłe i nie- 
uiszczone odsetki; 3) sumy nadmiernie lub 
nienależnie wpłacone w odsetkach i od­
setkach ulgowych podlegają zaliczeniu z 
urzędu na poczet innych płatnych należno­
ści płatnika, a w ich braku — zwrotowi 
w gotówce na prośbę płatnika. Min. skarbu 
może drogą rozporządzeń ogólnie obniżać 

i lub umarzać odsetki i odsetki ulgowe.

zaległości w podatkach państwowych i in­
nych daninach publicznych oraz w skład­
kach i opłatach na rzecz prawno - publicz­
nych instytucyj ubezpieczeń.

Przepisom ustawy podlegają: 1) pań­
stwowe podatki bezpośrednie oraz podatki: 
od lokali, od placów budowlanych, od ubo­
ju, od energji elektrycznej, majątkowy, 
spadkowy i od darowizn, nadzwyczajna da­
nina majątkowa i danina lasowa, zamie­
niona na ekwiwalent pieniężny; 2) państw, 
podatki pośrednie; 3) wymierzone opłaty 
stemplowe; 4) dodatki do wyżej wymienio­
nych danin, pobierane na rzecz skarbu; 5) 
dodatki, pobierane na rzecz innych związ­
ków prawa publicznego; 6) samoistne da­
niny komunalne; 7) składki i opłaty na 
rzecz instytucyj ubezpieczeń społecznych 
oraz składki, pobierane na rzecz P. Z. U. 
W.; 8) wszelkiego rodzaju przedpłaty lub 
zaliczki na poczet wyżej wymienionych da­
nin oraz składek i opłat.

Nieuiszcżone w terminie płatności dani­
ny publiczne uważa się za zaległości. Od 
zaległości pobiera się odsetki w wysokości 
0,75 proc, miesięcznie, począwszy od dnia 
następnego po upływie terminu płatności. 
Grzywna lub kara pieniężna nie zwalnia od 
uiszczenia odsetek. Od zaległości, nieprze- 
lcraczającej w każdej daninie łącznie z do­
datkami kwoty 10 zł nie pobiera się 
żadnych odsetek. Jeżeli od płatnika pobra­
no odsetki w kwocie niższej od należnej, 
niedobrane odsetki mogą być dodatkowo 
poh-nne tytko w wypadku, gdy kwota nie­
dobranych odsetek przekracza 2 zł.

Od zaległości, których splata została 
odroczona lub rozłożona na raty, pobiera 
się odsetki ulgowe w wysokości 0,45 proc, 
miesięcznie, lub (od zaległości na rzecz in­
stytucyj ubezp. społ.) 0,5 proc. Prawo do 
ulgowych odsetek uzyskuje płatnik’ z ińocy

się ona zaledwie obniżką 2-procento- 
wą!

Tak więc dotychczasowa akcja prze­
ciwkartelowa nie dała pożądanych 
skutków. Ci, co spodziewali się roz­
wiązania wielkich karteli, ci co spo­

KRONIKA GOSPODARCZA
PODATKI I OPŁATY

(p) Obniżka opłaty stemplowej od obro­
tu akcjami. W Dzienniku Ustaw R. P. nr. 
8 opublikowano pod póz. 86 rozporządzenie 
mim. skarbu z dnia; 22 stycznia r. b. o o- 
płacie stemplowej od obrotu papierów 
wartościowych. Na’podstawie tego rozpo­
rządzenia stawka 0,2 proc., przewidziana 
jako opłata od obrotu akcjami lub innemi 
papierami wartościowemi o njestałem o- 
procentowaniu, zostaje obniżona do 0,1 
proc. Rozporządzenie weszło w życie z dn. 
ogłoszenia i będzie obowiązywało do dnia 
21 grudnia 1937 r. włącznie.

(p) Sprawa terminu podań drobnych 
rolników o ulgi w podatku grutowym. Dro­
bni rolnicy, zarówno opłacający podatek 
gruntowy indywidualnie, jak i w jednost­
kach zbiorowych, składają podania o ulgi 
w podatku gruntowym z powodu strat i 
szkód, wywołanych klęską żywiołową, pra­
wie zawsze po upływie przepisanego ter­
minu 14-dniowego. Obecnie min. skarbu 
okólnikiem z dn. 20 ub. m. upoważniło izby 
skarbowe do darowywania drobnym rol­
nikom skutków przekroczenia wymienio­
nego terminu, wyjaśniając, że umorzenie 
podatku gruntowego naskutek strat, po­
niesionych z powodu klęski żywiołowej, 
pociąga, za sobą jednocześnie unormowa­
nie odpowiedniej części nadzwyczajnej da­
niny majątkowej, pobieranej na podsta­
wie tego podatku. ’

Z KRAJU
(k) Ustawodawstwo gospodarcze. Uka­

zał się nr. 8 Dziennika Ustaw R. P. z dnia 
4 bm., w którym ogłoszono następujące 
rozporządzenie o charakterze gospodar­
czym: rozp. min. skarbu z dnia 22 stycznia 
1936 r o opłacie stemplowej od obrotu pa­
pierów wartościowych (poz. 86); rozp, min. 
skarbu z dnia 27 stycznia 1936 r. o normach 
szacunku i cenach wykupu krajowego su­
rowca tytoniowego (poz. 87); obwieszczenie 
min. Skarbu z dnia 10 stycznia, rb. w spra­
wie ogłoszenia jednolitego tekstu ustawy z 
dnia 18 marca 1935 r. o pobieraniu odsetek 
od zaległości w podatkach państwowych i 
innych daninach publicznych (poz. 88).

(k) Funt wzrósł, dolar osłabł. Na wczo­
rajszych giełdach walutowych ponownie 
wystąpiła zwyżka waluty brytyjskiej oraz 
dalszy spadek dolara. Trudno w tej chwili 
stwierdzić, czy zwyżka funta związana jest 
ze wzrostem popytu na walutę brytyjską 
ze strony francuskiej, czy też — ze strony 
Stanów Zjednoczonych. W każdym razie 
zwyżka funta w stosunku do franka fran­
cuskiego powyżej kursu 75 pozwala przy­

dziewali się, że na tej drodze uzdrowi 
się życie gospodarcze i osiągnie się 
niższy, do warunków polskich dosto­
sowany poziom cen, zostali w swych 
nadziejach sromotnie zawiedzeni!

Przyszłość kupiectwa pol­
skiego leży w wyparciu Żydów 
z handlu I

puszczać, że brytyjski fundusz walutowy 
wznowił interwencję 1 że temsamem roz­
począł się ponownie odpływ złota z Banku 
Francji. O ile zwyżka funta tym razem nie 
jest wywołana sytuacją francuską, lecz u- 
cieczką od dolara — położenie wygląda 
dość paradoksalnie, gdyż, mimo względnie 
spokojnej sytuacji na rynku francuskim, 
będzie trwał odpływ złota z Banku Francji. 
Stany Zjednoczone szykują się do wysyłek 
złota, które zresztą narazie przewidziane 
są w niewielkich rozmiarach, Dewiza na 
Nowy Jork istotnie obraca się koło dolnego 
punktu złota. Z pozostałych ■ dewiz pewne 
wzmocnienie wykazuje Zurych,

(k) Obieg polskich monet srebrnych 1 
bilonu. Obieg polskich monet srebrnych i 
bilonu w dniu 31 stycznia br. wynosił (w 
tys. zł — w nawiasach obieg w dn. 20 stycz­
nia) ogółem 386.289 (365.620), w tern polskie 
monety srebrne 306.246 (288.000), bilon
bronzowy i niklowy 80.042 (77.619).

Losowanie 3 proc. prom, 
poż. inwestycyjnej

W dalszym ciągu losowania 3% premjo- 
wej pożyczki inwestycyjnej wygrane padły 
na numery następujące (pierwsze liczby 
oznaczają nr. serji, drugie — nr. obligacji):

Po 500 zł na n-ry: 102 — 14, 235 — 46, 
333 — 37, 375 — 12, 557 — 46, 611 — 46, 
699 — 11, 723 — 14, 852 — 16, 953 — 12, 1021
— 46, 1194 — 16, 1241 — 46, 1282 — 11, 
1329 — 14, 1351 - 37, 1304 — 16, 1511 — 16, 
1531 — U, 1646 — 37, 1652 — 2, 1787 — 46, 
1838 — 16, 1898 — 12, 2126 — 16, 2168 — 50, 
2446 — 16, 2511 — 16, 2507 — 16, 2570 — 16, 
2669 — 16, 2769 — 12, 2785 — 46, 2863 — 46, 
2905 — 11, 2915 — 37, 3110 — 14, 3171 — 14, 
3383 — 11, 3510 — 14, 3627 — 50, 3758 — 11, 
3769 - 11. 4076 — 50, 4084 — 11, 4189 —50, 
4301 — 12, 4413 — 11, 4516 — 11, 4541 — 11, 
4558 — 11, 4741 — 46, 4736 — 37, 4847 — 37, 
4753 — 16, 4631 — 16, 5009 — 12, 5019 — 37, 
5376 — 37, 5435 — 11, 5565 — 46, 5622 — 14, 
5658 — 50, 55888 — 14, 6018 — 12, 6090 — 14, 
6064 — 12, 6111 — 50, 6290 — 11, 6298 — 14, 
6392 — 50, 6416 — 16, 6565 — 37, 6585 — 46, 
6688 — 11, 6686 — 12, 6768 — 50, 6903 — 37, 
7026 — 12, 7048 — 50, 7211 — 37, 7311 — 50, 
7590 — 16. 7428 — 14, 7393 — 11, 7465 — 46, 
7587 — 46, 7597 — 46, 7709 — 11, 7667 — 16, 
7990 — 50, 7998 — 16, 8059 — 46, 8131 — 14, 
8511 — 16, 8527 — 16, 8651 — 16, 8824 — 37, 
9016 — 14, 9112 — 37, 9472 — 46, 9531 — 46, 
9509 — 11, 9544 — 37, 9749 — 16, 9812 — 11, 
9840 — 50, 1002 — 11, 10189 — 46, 10304 — 11, 
10332 — 11, 10393 — 37, 10426 — 50, 10517
— 14, 10575 — 11, 10613 — 46, 10653 — 11, 
10713 — 14, 10854 — 37, 10915 — 50, 10911
— 37, 10970 — 11, 10927 — 50, 11191 — 37, 
11528 — 46, 11613 — 12, 11800 — 46, 11980
— 16, 12193 — 46, 12299 — 50, 12611 — 12, 
12652 — 11, 12662 — 14, 12837 — 37, 12877
— 16, 12935 — 12, 13004 — 11, 13155 — 50, 
13180 — 14, 13369 — 16, 13507 — 46, 13535
— 37, 13639 — 16, 13652 — 37, 13681 — 12, 
13671 — 12, 13734 — 14, 13868 — 50, 13806
— 37, 14041 — 16, 14085 — 14, 14054 — 50, 
14209 — 14, 14222 — 14, 14367 — 16, 14411
— 37, 14534 — 16, 14557 — 37, 14687 — 11, 
14756 — 50, 14790 — 46, 14808 — 11, 14896
— 50, 15029 — 14, 15292 — 50, 15267 — 46, 
15289 — 12, 15316 — 37, 15496 — 46, 15840
— 12, 15846 — 37, 15870 — 12, 15909 — 12, 
15925 - 12, 15963 — 12, 16148 — 12, 16183
— 12, 16320 — 12, 16408 — 50, 16566 — 37, 
16559 — 14, 16687 — 37, 16688 — 12, 16780
— 14, 16963 — 37, 17254 — 50, 17373 — 37, 
17553 — 14, 17897 — 50, 17952 — 46, 17987
— 12, 18117 50, 18314 - 37, 18371 — 50,
18511 — 37, 18614 — 40, 18635 — 46, 19217
— 46, 19224 — 46, 19334 — 11, 19389 — 11, 
19385 — 14, 19495 — 37, 19691 — 12, 19738

50, 19972 — 50, 19950 — 14, 20049 => 14,

PRASA99
Miesięcznik

Organ Polskiego Związku
Wydawców Dzienników 

1 Czasopism
Redaktor: Stanisław Kau2ik.

Wyszedł z druku zeszyt styczniowy. 
Treść zeszytu:

Od wydawnictwa. Wydawcy Dzienni­
ków i Czasopism u Pana Premjera Zyn- 
dram-Kościałkowskiego- Witoid Giełżyn- 
ski — Cele i drogi Szkoły dziennikarskiej. 
Franciszek Głowiński “ Wokół zagadnień 
pocztowych. St. Krz. Ł-J Droga do ładu. 
Memoriał Polskiego Związku Wydawców 
w sprawie międzynarodowych legitymaeyj 
prasowych. Walka z reklamą radjową w 
Anglji. Polski rynek ogłoszeniowy w r. 
1935. O reklamie prasowej. Kolportaż dzien­
ników 1 czasopism w r. 1936. Prace Pol­
skiego Związku Wydawców; Organizacje 
dziennikarskie. Kronika krajowa: Pań­
stwo a prasa; Z życia prasy; Różne. Usta­
wy i rozporządzenia dotyczące prasy. Pra­
sa na szerokim świecie.

Cena zeszytu 1 zł- Do nabycia w admi­
nistracji „Prasy“, w większych księgar­
niach i kioskach „Ruchu“. Prenumerata 
roczna zł 10,—. Adres administracji: War­
szawa, Krak. Przedm. 40 m. 11, tel. 540-00. 
Konto rozrach. nr. 751 Warszawa L

zg 90

99

20174 — 12, 20195 — 11, 20405 = 14, 20451
— 46, 20503 — 16, 20721 — 16, 20765 — 11,
20914 — 12, 21050 — 50, 21531 — 46, 21256
— 50, 21352 — 14, 21557 — 12, 21497 — 11,
21550 — 12, 21561 — 37, 21564 — 16, 21569
— 16, 21622 — 12, 21649 — 14, 21682 — 46, 
21704 — 50, 21739 — 50, 21985 — 14, 22002
— 16, 22095 — 11, 22309 — 16, 22393 — 50, 
22484 — 16, 25510 — 14, 25545 — 12, 22609
— 37, 22745 — 14, 22746 — 11, 22804 — 50, 
22968 — 14, 22929 — 46.

Po 300 zł na n-ry: 246 — 21, 418 = 23, 
527 — 21, 741 — 21, 901 — 21, 991 — 18, 
1190 — 18, 1488 — 21, 1540 — 21, 1647 — 18,
1709 — 18, 1893 — 21, 2019 — 21, 2049 — 23,
2133 — 21, 2172 — 21, 2204 — 23, 2291 — 23,
2392 — 18, 2404 — 21, 2526 — 23, 2561 — 18,
2676 — 21, 2934 — 23, 2962 — 23, 3039 — 21,
3274 = 23, 3267 — 23, 3294 — 18, 3343 — 23,
3319 — <3, 3439 — 18, 3506, 3597 — 21, 3677
— 18, 3771 — 18, 3876 — 18, 3906 — 21, 3943
— 18, 3964 — 18, 4048 — 21, 4066 — 18,
4166 — 23, 4273 — 23, 4578 — 18, 4595 *=■ 21,
4811 — 21, 4896 = 21, 5018 — 18, 5023 — 23.
5074 — 21, 5084 — 23, 5482 — 23, 5533 — 21,
5650 — 23, 5695 — 21, 5798 — 23, 5820 — 21,
6180 — 21, 6296 — 23, 6494 — 23, 6553 — 23,
6597 =» 23, 6661 — 18, 6709 — 18, 6734 — 18,
7038 — 23, 7053 — 21, 7091 — 18, 7143 — 18,
7483 — 21, 7529 — 23, 7646 — 18, 7893 — 21,
8025 == 18, 8050 — 18, 8003 = 21, 8103 — 18,
8279 — 21, 8297 — 21, 8398 — 21, 8419 — 18,
8539 — 21, 8546 — 21, 8678 — 21, 8722 — 18,
8822 — 23, 8832 — 23, 9318 — 23, 9448 — 23,
9474 — 18, 9457 = 23, 9638 — 21, 9696 — 21,
9783 — 23, 9946 — 18, 10048 — 18, 10196
— 21, 10240 — 21, 10710 — 21, 11008 — 18, 
11244 — 18, 11255 — 21, 11418 — 18, 11440
— 21, 11712 — 18, 11848 — 23, 12133 — 21, 
12170 — 23, 12205 — 21, 12255 — 18, 12260
— 18, 12432 — 23, 12473 — 18, 12620 — 21, 
12639 — 21, 12639 — 23, 12720 — 23, 12883
— 23, 12948 — 18, 13052 — 23, 13150 — 21, 
13556 — 23, 13830 — 23, 13941 — 23, 14080
— 23, 14132 — 18, 14310 — 21, 14314 — 23, 
14640 — 18, 14791 — 18, 14943 — 23, 14967
— 18, 15019 — 18, 15122 — 18, 15161 — 23, 
15234 — 18, 15311 — 23, 15348 — 23, 15474
— 23, 15476 — 23, 15595 — 23, 15654 — 23, 
15848 — 23, 15978 — 21, 16046 — 21, 16567
— 21, 16681 — 23, 16714 — 21, 16720 — 21, 
16747 — 21, 16972 — 18, 16979 — 18, 17043
— 18, 17052 — 18, 17280 — 23, 17398 — 18, 
17468 — 18, 17465 — 18, 17639 — 18, 17692
— 21, 17905 — 23, 17962 — 18, 18069 — 23, 
18076 — 18, 18120 — 18, 18280 — 23, 18281
— 21, 18370 — 21, 18468 — 18, 18650 — 21, 
18738 — 23, 18779 — 23, 18790 — 18, 18958
— 18, 18975 — 18, 19173 — 23, 19227 — 21, 
19255 — 18, 19441 — 21, 19525 — 21, 19836
— 21, 19928 — 23, 19957 — 21, 20034 — 21, 
20043 — 21, 20100 — 21, 20123 — 18, 20207
— 18, 20278 — 23, 20396 — 18, 20544 — 23, 
20569 — 21, 20628 — 23, 20671 — 18, 20681
— 18, 20748 — 23, 20761 — 18, 20775 — 21, 
20952 — 18, 20988 — 21, 21148 — 21, 21048
— 23, 21542 — 23, 21405 — 18, 21480 — 23, 
21706 — 23, 21773 — 23, 21898 — 21, 22029
— 21, 22042 — 18, 22134 — 18, 22181 — 23, 
22249 —23, 22582 — 23, 22559 — 21, 22581
— 23, 22602 — 18, 22609 — 21, 22904 — 23, 
22935 — 23, 22982 — 23.

STRONNICTWO NARODOWE
KOLO RATAJE

Zebranie z referatem w środę, 5 lutego w lokalu p. Przybeckiego. 
Początek o godz. 19,30.

Kierownik.
KOLO POZNAŃ- JEŻYCE

Plenarne zebranie Obwodulw czwartek, 6 lutego w sali p. Tomt- 
kowsklego, uL Szamarzewskiego 18. Początek o godz. 20-eJ. Obecność człon­
ków Obwodu I konieczna. Dla członków O b w o d n II zebranie ple­
narne odbędzie się póiniei.

Kierownik.
KOŁO ŁAZARZ

Zebranie wplątek,7b. m. w lokalu p. Dolatkowskieoo — Rynek Ła­
zarski Ł Początek o godz. 20-e],

Udział wszystkich członków pożądany
Kierownik.



Strow 8

Garmisch-Partenkirchen czeka na śnieg
Pierwszy list z terenu Igrzysk Olimpijskich specjalnego wysłannika „Kuriera 

Poznańskiego“

RADIOAPARATY

ELEKTRITCl
Garmisch-Partenkirchen, 2. 2.

Jesteśmy w Garmisch-Partenkir­
chen, miejscowości IV zimowych 
igrzysk olimpijskich. Co kilkadzie­
siąt kroków rozwieszono przejrzyste 
plany miasta. Stare domy gospodar­
skie nie różnią, się wiele od nowych 
hoteli i pensjonatów, chyba tylko tem, 
że są mniejsze i że pod jednym da­
chem jest także stajnia, obora i chlew. 
Przyjemność tego sąsiedztwa powięk­
sza jeszcze gnojówka, znajdująca się z 
boku domu lub po przeciwnej stronie 
ulicy. Mierzwę układa się starannie w 
dużych skrzyniach, ale niemniej za­
pach jej... posiada swoją moc. Wyjdź­
my jednak na główne ulice. Tam gno­
jówek coprawda niema, ale zato... 
jest błoto. Olbrzymi ruch samochodo­
wy zepsuł reklamowane „dobre nie­
mieckie drogi“. (Niemcy używają du­
żo namiastek, to też można ich posą­
dzać, że i w tym wypadku użyli ersa- 
tz‘ów). Wyboje w jezdni stanowią do­
skonałe zbiorniki na błoto, zaś ciągłe 
deszcze, pomieszane ze śniegiem, sta­
rają się, aby owe zbiorniki nie były 
puste. Zupełnie co innego byłoby, gdy­
by spadł śnieg i zapanował mrozik. 
Dziur nie byłoby widać, gnojówek nie 
byłoby czuć i każdy wierzyłby, że jest 
tak, jak wierzyć kazano.

Nie chcę jednak niczego ujmować 
organizatorom. Specjalnie dla wszel­
kiego rodzaju malkontentów poroz­
stawiali gęsto na ulicach głośniki ra- 
djowe, które walczykami wiedeńskie- 
mi lub na zmianę prawdziwie pruskie- 
mi marszami skracają ludziskom o- 
czekiwanie na białą mannę z nieba. W 
przerwach informują głośniki o toczą­
cych się imprezach. W sobotę wieczór 
radziły pójść na skocznię olimpijską, 
gdzie w niedzielę o 14 zmierzą się 
skoczkowie 8 państw. Dziś rano roz­
płakały się niebiosa w najlepsze, dla­
tego ogólnie sądzono, że zawody się 
nie odbędą. Jakież jednak było zdzi­
wienie, gdy w dalszym ciągu między 
melodje walczyków wplatano zawia­
domienie o skokach.

Dwie skocznie, mniejsza i większa, 
wsparły się na zboczach gór i były z 
powodu deszczu całkowicie zapłakane. 
Zeskok zamknięty jest z frontu półko­
lem drewnianych trybun, z boku pry- 
mitywnemi barjerami, ograniczające- 
mi miejsca stojące na tak zwanych 
trybunach naturalnych.

Imponuje zato warstwa śniegu, ja­
ką na obie skocznie nałożono. Skąd go 
biorą? Zbierają wokół, wymiatają z 
kątów to, co pozostało z tych dni,

Stanisław Marusarz udaje się na rozbieg 
małej skoczni olimpijskiej. 3. II. fot. J. 

Iionwiński.
kiedy Ufa filmowała krótkometrażów­
ki reklamowe, wkładają do koszów 
i wnoszą na górę. Setki, tysiące ko­
szów dźwigają zielono umundurowani 
członkowie Arbeitsdienstu na kun­
sztowną pochyłość i ubijają na niej 
śnieg nartami.

Do godziny 14 pozostało nam je­
szcze półtory godziny. Dajemy się więc 
porywać prądowi ludzi, którzy po zwie­
dzeniu stadjonu brodzą kędyś typowo- 
górską drogą. Jest tu trochę śniegu, 
gdyż droga wiedzie przez las, jadą więc 
zrzadka sanie, a kopyta końskie roz­
pryskują wodnistą maź. Znajdujemy 
napisy, obwieszczające, że droga pro­
wadzi do Par tnach-K lamin. Udało

nam się nietylko zaspokoić ciekawość, 
co znaczy słowo Iilamm, nietylko do 
wiedzieć się, że jest to przełom stru­
mienia Partnach, lecz zobaczyliśmy 
jeden z cudów natury, który ma swoją 
stróżówkę z odstręczającym napisem 
„Durchgang 50 fen.“. Dzisiaj była tam 
dodatkowa tablica, oznajmiająca, że

u >

Widok ze skoczni na trybuny stadjonu narciarskiego.
»

ze względu na niebezpieczeństwo ob­
sunięcia się lodu przejście wzbronio­
ne. Myliłby się ten, ktoby sądził, że 
Niemiec podporządkuje się napisowi, 
podpisanemu chociażby przez komen­
danta policji, o ile na miejscu niema 
przynajmniej jednego przedstawiciela 
tejże policji, któryby powtarzał niemi­
łe słowo „verboten“. Ludzie są wszę­
dzie jednacy, nie wszędzie jest tylko 
jednaka policja W tem sęk. Przecho­
dzili sobie ludziska w zielonych kape­
luszach z piórkami lub miotełkami i 
cieszyli się, że nic nie płacą, przecho­
dzili oficerowie Reichswehry, prze­
szliśmy i my.

Wracamy na stadjon. Miejsca sto­
jące dobrze zapchane, — siedzące świe­
cą pustkami. Rozpoczynają się skoki 
Jest to generalna próba przed olim­
piadą. Pierwszy skacze Niemiec, Oskar 
Weisheit. Na wieżyczce, między obie­
ma skoczniami, zaświeca się żółty 
numer porządkowy, a niżej czerwona 
cyfra — uskoczonych metrów. Z me­
gafonów brzmi hymn niemiecki. Wy­
ciągają się sztywno prawe ramiona, 
gardła niepewnie dorabiają do melodji 
tekst. Skacze następny — Ameryka­
nin. Znowu hymn. Publiczność zdaje

Przypominamy, źe godzinowy pro­
gram IV Zimowych Igrzysk Olimpij­
skich zamieszczony jest na stronie 72 i 
i 73 naszego kalendarza notatnika.

Piłka nożna
W niedzielę 16 b. m. rozegrają kluby 

piłkarskie turniej szóstkowy i turniej 
błyskawiczny na rzecz P. Z. O. P. N.

Kolejność wylosowanych Ipotkań w 
turnieju szóstkowym jest następująca:

Ćwierćfinał — Czarni i Polonja (Głów­
na), 2. Admira i Pogoń, 3. San i Pentatlón, 
4. Cybina i Sokół II (Jeżyce). ,

Półfinał — zwycięzcy grupy 1 i 2 oraz 
3 i 4; zwycięzcy- grają w finale.

Regulamin: Turniéj szóstkowy rozgrywa 
sie systemem puharowym. Biora w nim udział 
drużyny złożone z sześciu zawodników, których 
nie wolno wymieniać w czasie gry, za wyjąt­
kiem usprawiedliwionej zmiany bramkarza. Czas 
trwania spotkań wynosi 15 minut (2 razy po 71/: 
minut). W razie wyniku nierozstrzygniętego 
następuję dogrywka 2 razy po 3 minuty. Jeżeli 
i w dogrywce nie wyłoni sie zwycięzcy, decyduje 
los. W turnieju nie mają zastosowania przepisy 
o „spalonym" oraz wniesienia protestów.

Kolejność wylosowanych spotkań w 
turnieju błyskawicznym jest następująca: 
Korona i Warta ligowa, Cegielski ,i Legja, 
Korona i H. Cegielski, Warta-ligowa i Le­
gja, Warta-ligowa i H, Cegielski.

Regulamin: Turniej błyskawiczny roz- 
grywa się systemem punktowym. Drużyny wy­
stępują w normalnych składach (11 graczy). 
Zmiana zawodników w czasie gry jest niedozwo­
lona, za wyjątkiem usprawiedliwionej zmiany 
bramkarza. Czas trwania spotkań wynosi 20 mi­
nut (2 razy po 10 minut). Zwycięzca turnieju 
zostaje drużyna, która zdobyła największa ilość 
punktów. W razie uzyskania równej ilości punk­
tów przez dwie lub więcej drużyn, o tytule zwy­
cięzcy decyduje korzystniejszy stosunek bramek. 
Na wypadek uzyskania równej ilości punktów 

Í i równego stosunku bramek przez dwie lub wie-

się być zdezorientowana. Nieliczne już 
tylko dłonie wyciągają się w faszy 
stowskiem pozdrowieniu. Popularna 
Giovinezza już żadnych honorów nie 
otrzymuje od publiczności, tak samo 
pięć hymnów następnych. Publiczność

paląc papierosy. Następne skoki odby­
wają się w krótkich odstępach czasu. 
Mimo trudnych warunków są naogół 
udane. W wieżyczce ukazuje się żółty 
numer 14, numer porządkowy Staszka 
Marusarza, który skoczył 77 iptr Mija 
pierwsza serja skoków, mija potem» 
i druga. W odstępach kilkudziesięciu 
sektmd zmieniają się na świetlnej 
tablicy informacyjnej numery startu­
jących. Padają cyfry uskoczonych me­
trów 70. 78, 81. Staszek skacze 78, ale 
niestety zahamowało go na rozbiegu 
i nie mógł opanować orlego lotu 
upadł przy lądowaniu, grzebiąc szanse 
na trzecie miejsce w ogólnej klasyfi­
kacji. Pozostali Polacy, Andrzej Maru­
sarz i Bronek Czech, nie wyróżnili 
się specjalnie wśród 43 skoczków, bio- 
rących udział w konkursie, jednak fa­
talne dotychczasowe warunki atmosfe­
ryczne w kraju usprawiedliwiają ich 
lokatę. A. Marusarz zajął 20, Czech 
23 miejsce.

Stadjon pustoszeje szybko. Deszcz 
leje, jak z cebra, i ustaje dopiero wie­
czorem. Księżyc wygląda raz po razie 
i oświeca ośnieżone zbocza KreuzeclCu. 
Tam padał dziś śnieg, może ten śnieg 
zejdzie jutro do nas nadół?

cej drużyn, nastąpi wylosowanie zwycięzcy 
Wnoszenie protestów jest niedopuszczalne.

Klub, którego drużyna nie stanie do zawo­
dów. ukarany zostanie grzywna zł 10. Gospoda­
rzem imprez jest Poznański Związek Okręgowy 
Piłki Nożnej.

Pięścią rstwo
K. P. W. Poznań organizuje kurs 

pięściarski, który rozpocznie się w śro­
dę 5 b. m. Zaprawą kieruje p. Wi­
śniewski b. mistrz Polski i najskutecz­
niejszy reprezentant naszych barw w 
wadze półciężkiej. Ćwiczenia odbywać 
się będą w środy od godz. 18 do 20, oraz 
w piątki od godz. 19, w sali gimna­
stycznej gimnazjum Marcinkowskiego 
przy ul. Grunwaldzkiej, gdzie w godzi­
nach objętych kursem przyjmuje się 
zapisy, (kom)

„Warta" komunikuje o rozpoczę­
ciu nowego kursu w dniu 11 b. m. Kur­
sy pięściarskie „Warty“ cieszą się u- 
staloną opinją i zawsze liczną frekwen­
cją. O poziomie ich świadczą liczne 
zwycięstwa jej wychowanków w t. zw. 
„pierwszych krokach bokserskich“ i 
oficjalnych mistrzostwach młodników 
To też niewątpliwie obecnie rozpisany 
kurs znajdzie rekordową obsadę. 
Prowadzić go będzie, jak wszystkie do­
tychczasowe, naczelnik sportowy po­
pularny długoletni mistrz Jan Arski, 
oraz trener p. Szydło. Zgłoszenia 
przyjmuje sekretarjat K. S. „Warta“, 
Al. Marcinkowskiego 26, (kom)

Tenis
Walne zebranie oddziału tenisowe­

go H. Cegielski odbędzie się we wtorek, 
11 bm. o godz. 16,15 w sali posiedzeń 
firmy K. Cegielski Górna Wilda 136

siedzi lub stoi z nakrytemi głowami 
i dzieli się głośno uwagami o skokach,

Tí 142

RÓD KMITÓW SIĘ BRONI
Jak donosi prasa żydowska, do sądu O- 

kręgowego w Warszawie wpłynął nieco­
dzienny pozew o zakazanie używania na­
zwiska historycznego dla celów handlo­
wych. Rodzina Kmitów wystąpiła przez 
adw. Malewskiego przeciwko fabrykantom 
krakowskim przyborów piśmiennych Iskra 
i Karmiński i kilku hurtownikom materja- 
łów piśmiennych w Warszawie z powodu 
opatrzenia ołówków, jak i innych przybo­
rów nazwą „Kmita“. Kmitowie dopatrują 
się w tem swoich praw do historycznego 
nazwiska, wobec czego domagają się kon­
fiskaty i zniszczenia wszystkich przybo­
rów, noszących tę nazwę.

KINO KATOLICKIE W STOLICY
Za parę tygodni uruchomione zostanie 

w Warszawie duże reprezentacyjne kino. 
Pomieszczenie znajdzie ono w sali Domu 
Katolickiego im. Piusa XI. przy u>l. Nowo­
grodzkiej 49. Warunki lokalne pozwalają 
już dzisiaj przypuszczać, że będzie to naj­
wytworniejszy kinoteatr stolicy, znajdują­
cy się wyłącznie w rękach katolickich i pod 
kontrolą katolicką. Kierownictwo fachowe 
kina będzie spoczywało w rękach wytraw­
nego znawcy kina i specjalisty ks. Miko­
łaja Mościckiego, (KAP)

Przy słabym trawieniu, małokrwi- 
stości, wychudnięciu, błędnicy, choro­
bach gruczołów, wysypkach skórnych 
i czyrakach naturalna woda gorzka 
Franciszka Józefa reguluje tak ważne 
działanie kiszek. Zal. przez lekarzy.

Tg 266

DEMONSTRACYJNY STRAJK 
TRAMWAJARZY W STOLICY

Powstały na tle zarobkowym w ponie­
działek jednodniowy strajk demonstracyj­
ny personelu tramwajów warszawskich 
miał przebieg naogół spokojny. Dał on się 
we znaki ludności stolicy, która tego dnia 
musiała się obywać bez. tego dogodnego 
środka komunikacyjnego, a przedsiębior- 
twu tramwajów i autobusów miejskich 

wypadlo około 140 tys. złotych dziennych 
zbiorów za sprzedaż biletów. Strajkujący 
odbyli szereg zebrań, na których były oma­
wiane kwestje zarobkowe.

PRZYPADKOWE ODKRYCIE 
NA WAWELU

W czasie robót pod wieżą Srebrnych 
Dzwonów na Wawelu, odkryto mur dawnej 
świątyni romańskiej z XI wieku. Fakt ten 
wywołał zrozumiale zainteresowanie w 
święcie naukowym, tem bardziej, że spo­
dziewane są odkrycia, które przyczynią 
się do dalszego oświetlenia dziejów prasta­
rej katedry wawelskiej.

PRZEKAZANIE OSTREJ BRAMY 
OO. KARMELITOM

Zgodnie z wolą Stolicy Apostolskiej J. 
E. ks. arcybiskup metropolita wileński Ro­
muald Jałbrzykowski przekazał w dniu 1 
lutego Ostrą Bramę i parafję ostrobram­
ską OO. Karmelitom.

W uroczystości tej wzięli udział Ojciec 
Anzelm — rektor Uniwersytetu im. św. Te­
resy w Rzymie, Ojciec Prowincjał oraz 
przedstawiciele wszystkich klasztorów OO. 
Karmelitów w Polsce, duchowieństwo 
świeckie i rzesze wiernych. (KAP)

Zecerzy maszynkowi 
i maszyniści rotacyjni
na wyjazd do Warszawy po­

szukiwani natychmiast.
Zgłoszenia na piśmie pod 
ng 6100 do administracji „Ku- 
rjera Poznańskiego“ w Pozna­

niu, św. Marcin 70.
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WIADOMOŚC1 POTO C ZNE
Kalendanr rzym.-kaL

Czwartek: Doroty p. i m. 
Tytusa b.

Piątek: Romualda opat. 
Kalendarz słowiański

Czwartek: Bogdany bł. 
Piątek: Sulislawa bł. 

Słońca: wschód 7,28 
zachód 16,46

Długość dnia 9 g. 18 min.
Księżyca: wschód 15.57 zachód 6,47 

Faza: 1 dzień przed pełnią.
Stan wody w Warcie według notowań In­

spekcji Dróg Wodnych w Poznaniu: 
Dziś plus 1,04 mtr.

Przepowiednia pogody na czwartek: Dal­
sze ochłodzenie aż do mrozu w nocy. 
Pochmurno z przelotnemi przejaśnie­
niami.

NOCNA SŁUŻBA APTEK.
śródmieście: Apt. im. Marcinkowskiego, ul.

Nowa. — Apt. 27 Grudnia 18. — Apt. Czerwona, 
St. Rynek 37. — Apt. Zielona, ul. Wrocławska 
31. — Apt. przy Grobli, W. Garbary 41. — Je­
życe: Apt. pod Gwiazda, ul. Kraszewskiego 12. 
Łazarz: Apt. św. Łazarza, ul. Strusia 9. — Wil­
da: Apt. pod Korona. Górna Wilda 61. Dębiec: 
Apt. ul. Debiecka 6. — Starolęka: Apt. miej­
scowa. — Główna: Apt. przy Krzyżu, ul. Głów­
na 19. — Solacz: Apt. przy ul. Mazowieckiej 12.

KROIURJÏ .QW?I
POZnHMH

OSOBISTE:
= * ŚInb. W kościele Zmartwychwsta­

nia Pańskiego odbył się ślub p. Agnieszki 
Witkowskiej, córki znanych obywateli 
miasta Lwówka, z architektem p. Józefem 
Bąkiem.

WYKŁADY
— * Henri Mazeaud, dyr. Inst. Francu­

skiego w Warszawie wygłosi interesujący 
odczyt w języku francuskim p. t. „Le pro­
cès des magistrats par les écrivains fran­
çais“. Odczyt odbędzie się w Coli. Minus 
(uniwersytet) w sali 18, w czwartek, 6 bm. 
o godz. 20 i ze względu na temat i osobę 
prelegenta wywoła zapewne duże zainte­
resowanie.

KRONIKA MIEJSCOWA
— * Samoloty polskie do Garmisch-

Partenkirchen. Porucznicy Grodzicki i 
Wlodarkiewicz, po noclegu w Poznaniu, 
wystartowali dziś o godz. 5,45 rano do Lip­
ska. Kpt. Peterek, który wczoraj opuścił 
Poznań o godz. 13,55, przybył do Lipska 
o godz. 15.09. W Niemczech, gdzie dzisiaj 
nasze dwa samoloty typu R. D. W. 13 chcą 
przelecieć jak największą ilość kilome­
trów, panują zle warunki atmosferyczne.

(ks.)
— * Palmy kwitną. Jeden z najwspa­

nialszych okazów palm, t. zw. „livistona 
australis“ kwitnie obecnie w naszej pal- 
miarni. Zapewne malo kto zaobserwował 
kwitnące palmy — nadarza się tedy spo­
sobność obejrzenia tego ciekawego i wiel­
kiego kwiecia.

Palma „livistona australis“ posiada li­
ście dloniasto-wachlarzowate. Palma ta 
jest wysokopienną i dorasta do 18 mtr. 
Livistony w palmiarni poznańskiej prze­
kroczyły już 10 metrów, (z.)

— * „Cavalleria rusticana“ I „Pałace“, 
które będą wystawione w Teatrze Wiel­
kim w czwartek, 6 bm., są przedstawie­
niem na rzecz niezamożnej młodzieży, za- 
kupionem w tym celu przez związek ro­
dzicielski przy gimn. im. Marcinkowskie­
go. Bilety do nabycia (w cenie od 35 gr 
do 2 złotych) w sekretariacie gimnazjum 
(telefon 64-29), od jutra zaś, tj. od czwart­
ku w magazynie p. Szrejbrowskiego. U- 
dzial bierze w przedstawieniu świetny te- 
norzysta p. Czarnecki, którego ostatniemi 
czasy tak rzadko się słyszało.

— * Udostępnienie najbliższych miejsc 
wycieczkowych Puszczykowa i Ludwiko- 
wa jest postulatem dużej wagi dla ludno­
ści Poznania. Do dyr. kolei zwrócono się 
w tej sprawie z prośbą o utrzymanie ko­
munikacji bez zmian przez cały rok oraz 
o obniżenie opłaty, motywując to maso­
wym chrakterem ruchu osobowego na tej 
linji, oraz tendencją, przyjętą w obecnym 
systemie taryfowym udzielania ulg dla 
podróżnych, powracających z uzdrowisk

, kolejowych.
— * Zbiegowisko na moście Chwali- 

szewskim. Dziś, w środę, po godz. 9-tej 
rano, niezwykle widowisko ściągnęło na 
most Chwaliszewski tłumy ludzi. Otóż 
z dachu składnicy dykt firmy Krzyżanow­
ski spadl do Warty czarno-biały kot Zwie­
rzę wydostało się z wody i usadowiło się 
na wystającym kamieniu o stóp wysokie­
go i stromego nadbrzeża. Kota chciano 
uratować w ten sposób, że z okna fabryki 
luster spuszczono skrzynkę na sznurku 
w tem mniemaniu, iż kot skorzysta z tej 
improwizowanej windy. Gdy jednak zwie­
rzę nie chciało „wsiąść“ do skrzynki, po­
radzono sobie w ten sposób, że jeden z o- 
becnych opuścił na kablu drabinkę, do 
której przyczepi! się kot i w ten sposób 
łostał wydobyty z opresji, (zk.)

Skargi konsumentów gazu
O kasą wpłat w śródmieściu

Czytelnicy nasi, mający do płace­
nia rachunki za zużyty gaz, skarżą się, 
iż obecnie celem regulowania należno­
ści muszą jeździć na Groblę, albo na­
bywać i opłacać przekazy na PKO.

Równocześnie Czytelnicy nasi wy­
rażają zdziwienie, iż rachunków za gaz 
nie mogą regulować w oddziałach K. 
K. O. miasta Poznania, tak, jak ra­
chunków za elektryczność lub wodę.

Jak się dowiadujemy, pertraktacje 
pomiędzy dyrekcją gazowni miejskiej 
i dyrekcją K. K. O. nie dały rezultatu, 
ponieważ obliczanie poszczególnych 
sum, wpłacanych na rachunek gazow­
ni, jest bardzo skomplikowane i wy­

Z TARGU
■—* Dnia 5. bm. na pl. Sapieżyńskim płaco­

no (w złotych za pól kg wzgl. za sztukę»:
Nabiał: masło wiejskie 1.30—1,40, masło 

mlecz. 1,40—1,30. twaróg 0.25—0.30. śmietana 
(litr» 1.00—1,40. mleko (litr) 0.20—0,24 jaja 
z wapna (mendel) 1.00—1,10, jaja świeże (mdl.) 
1.15—1,20.

Mięso: wieprzowina 0.60—0.70. wołowina 
0,50—0,90, cielęcina 0,60—0.90, skopowina 0.70 — 
0.80, kozina 0.50—0,70, słonina 0.75—0,80, sma­
lec 1,20.

R y b y: szczupak 1,4—1.50. okoń 0,80—0,90 
iin 1,10—1.20. karp 1.00 leszcz 0,70—1.00 
białe ryby 0,40—0,60. sandacz 1,80—2.20. zielone 
śledzie 0,25—0,40. ryby śnięte 20—30 gr mniej.

Drób i dziczyzna: kura 1.60—2.50 
kaczka 2.00—3,50. geś 3,00—5,00 gołębie (para) 
0,90—1.20, indyk 5,00—8,00, perlice 2,30—2,40, ba­
żant 2.50—3,00. królik 1.00—1,20 zl.

Jarzyny (w groszach): ziemniaki 4. ce­
bula 15. szpinak 25—30, buraki 10. brukselka 
30—35. marchew 8—10. pietruszka (pęczek) 10. 
seler (sztuka) 5—20. kalarepa 10—20 kalafior 
(sztuka) 20—60, kapusta (gł.): biała 10—20. wło­
ska 15—20. modra 20—40 jarmuż 25—30. rabar- 
ber 50. zielona sałata 10—15.

RÓŻNE
— * Skierowanie pociągów tranzyto­

wych. Na zarządzenie Min. Komunikacji 
wstrzymuje się od godz. 0,01 w piątek, dn. 
7 lutego br. aż do odwołania kurs nastę­
pujących pociągów w okręgu Dyrekcji O- 
kręgowej Kolei Państwowych Poznań:

Na linji Zbąszyń — Poznań — Toruń — 
Dt. Eylau poc. pospieszne nr.: 304 Zbąszyń 
odj. 1,14, Poznań przyj. 2,16 odj. 2.29, Toruń 
przyj. 4,26; 303 Toruń odj. 0,26, Poznań
przyj. 2,23, odj. 2,33, Zbąszyń przyj. 3,32. 
przyczęm ostatni raz powyższe pociągi bę­
dą kursowały w nocy z 5 na 6 lutego br.

Ponadto w okręgu Dyrekcji Okr. Kolei 
Państw. Toruń wstrzymuje się następują­
ce pociągi:

Na linji Toruń — Df. Eylau poc. 304/303. 
Na linji Gross Boschpol — Strzebielno — 
Gdańsk — Tczew — Marienburg poc. posp. 
nr. 102, 101. Na linji Chojnice — Tczew — 
Marienburg poc. posp. nr. 906, 905, 908, 907 
oraz poc. osobowe 911, 912 i na linji Schnei- 
demuhl — Bydgoszcz — oruń — Jamiel- 
nik — Dt. Eylau poc. posp. 308 i 307.

—: * Poczta lotnicza. Przypomina się, 
że na przesyłkach lotniczych, oprócz do­
datkowej opłaty 5 gr za list, należy w 
Polsce dopisać: „lotnicza", na przesyłkach 
zagranicę: „lotnicza — par avion".

— * Nowe przekazy rozrachunkowe. — 
W tych dniach poczta wycofała z obiegu 
gazetowe przekazy rozrachunkowe koloru 
niebieskiego i wprowadziła nowy rodzaj 
przekazów koloru żółtego, (wel.)

KRONIKA WYPADKÓW
— * Zderzenie taksówek. Przy zbiegu 

ulic Fr. Ratajczaka, Wałów Zygmunta 
Starego i Warneńczyka zderzyły się ta­
ksówki samochodowe PZ. 43 576 i PZ. 
46 236. Oba pojazdy zostały uszkodzone.

KRONIKA POLICYJNA
— * Tajemniczy kościotrup. Podczas 

prac ziemnych na polach Sokołowa, w po­
wiecie czarnkowskim, wykopano szkielet 
ludzki. Według pobieżnej oceny, kościo­
trup leżał w ziemi przez około 30 lat. Wy­
kopanie kośćca wywołało silne wrażenie 
i różne domysły, gdyż w Sokołowie w cią 
gu ostatnich 40 lat zaginęło trzech ludzi 
w niewyjaśnionych okolicznościach, a do­
tychczas nie natrafiono na żaden ślad za­
ginionych.I Jak się obecnie przypomina, w 1892 r. 
zaginął tam bez wieści Franciszek Kie- 
wicz, w 1904 r. zaginął Józef Cichorek i 
w tym samym roku zaginął bez śladu 
mieszkaniec Sokołowa Krzysztof Schmalz. 
W’szczęto dochodzenia, (kl.)

— ’■ Krwawa bójka młodzieńców. Po­
między młodzieżą z Rzemiechowa i Ba- 
szkowa, w powiecie krotoszyńskim, do­
szło do zaciętej bójki. Ciężko poraniono 
Józefa Prychowskiego z Katarzynowa. 
którego w stanie prawie beznadziejnym 
przewieziono do szpitala w Zdunach. Ja­
ko winnych ujęto i odstawiono do dyspo 
zycji sędziego śledczego w Krotoszynie 
lana i Ignacego Paluszkiewiczów, Wacła­
wa Walińskiego i Stanisława Krysiaka z 
Rzemiechowa. (kl.)

— ’Na gorącym nczynkn. Na gorą­
cym uczynku kradzieży kieszonkowe] 
przed kinem „Tęcza“ na ul. Szwajcarskiej

i ujęto 40-letniego Leona Gawędę i żonę je-

maga dużo pracy i miejsca na mani­
pulacje.

Z dyrekcji gazowni miejskiej do­
wiadujemy się, że nosi się ona z za­
miarem uruchomienia kasy wpłat w 
ratuszu. Kasa ta byłaby nieprzerwa­
nie czynna od rana do godz. 15 i kon­
sumenci gazu mogliby tam wpłacać 
należności.

Mamy nadzieję, że dyrekcja gazow­
ni miejskiej corychlej uruchomi kasę 
wpłat w śródmieściu, chociażby w 
gmachu ratusza, i w ten sposób daru­
je konsumentom gazu kłopotliwą 
podróż tramwajem na Groblę, względ­
nie dodatkowe koszty na przekaz PKO.

gc Annę, mieszkańców ogródków działko­
wych przy ul. Ks. Skorupki. Gawęda (jest 
już kilkakrotnie notowany za różne kra­
dzieże, notowaną za kradzież jest również 
jego żona. Dochodzenia przeprowadza ko- 
misarjat III. (kl.)

— * Ukradl swej matce 1400 zl. Przed 
sądem okręgowym zasiadł na ławie oskar­
żonych 27-letni Marjan Bręczewski (Po­
znańska 38), oskarżony o to, że z począt­
kiem października ub. roku ukradl swej 
matce Wiktorii 1.400 zl, ukryte w torebce 
pod siennikiem w łóżku poszkodowanej. 
Oskarżony na rozprawie do winy się przy­
znał, wyjaśniając, że matka obiecała mu 
2 000 zl na kupno konia i pólsąorków, a 
potem nie chciola dać pieniędzy. Dlatego 
więc wziął wlasnowolnie owe 1.400 zl, któ­
re schowa! na podwórzu pod beczką i któ­
re mu następnego dnia ktoś ukradl.

Sąd nie dat wiary tłumaczeniom oskar­
żonego, gdyż świadkowie widzieli u Brę- 
czewskiego kilka dni po kradzieży więk­
szą ilość gotówki i skazał go na 8 miesię­
cy więzienia, zmniejszając orzeczoną ka­
rę na mocy amnestji do połowy. Rozpra­
wie przewodniczył sędzia Ostrowski. O- 
skarżenie popierał prok. dr. Kuczma, (m.)

— * Smutna statystyka. Wśród szere­
gu publikacyj Polskiej Ligi Przeciwalko­
holowej w Poznaniu zasługuje na uwagę 
publikacja, obrazująca alkoholizm Pozna­
nia w 1934 i 1935 r. Dane statystyczne za 
ten okres, opracowane przez Ligę, doty­
czą m. in. ilości aresztowanych w stanie 
nietrzeźwym i leczonych w szpitalu miej­
skim. Ciekawa to statystyka, ale jakże 
smutna. W pierwszym kwartale 1935 r. 
(Cyfry w nawiasach oznaczają dane z r. 
1934) aresztowanych w stanie nietrzeźwym 
w Poznaniu było 314 (266), w drugim — 
312 (272), w trzecim — 353 (322) i w czwar­
tym — 355 (281). Z ogólnego zestawienia 
wynika, że w r. 1935 aresztowano o 193 
osoby więcej, aniżeli w 1934, kryzys więc 
nie zmniejszy! alkoholizmu, jakby to się 
zdawać mogło, ale go zwiększył. Przyj­
rzyjmy się teraz niemniej smutnym cy­
from ze szpitala miejskiego, dotyczącym 
przypadków, mających stwierdzony zwią­
zek z alkoholizmem. Na oddziale chirur­
gicznym było w 1935 r. 152 takich przy­
padków, w leczeniu amhulatoryjnem — 
132 (w tem 6 z powodu zatrucia alkoho­
lem), ogólna zatem ich suma (284) wyno­
si o 39 więcej, niż w 19344 r. (245). W wie­
ku do lat 20 (cyfry w nawiasie obejmują 
1934 r.) odstawionych do szpitala miej­
skiego było w 1935 r. 7 (12), od 21—30 lat 
115 (108), od 31—40 lat 85 (74). od 41—50 
lat 36 (32), od 51-60 lat 22 (13), ponad 69 
lat 15 (3). Jakiż wniosek z tej smutnej 
statystyki. Tylko ten, że konieczna jest 
wytężona akcja uświadamiania o zgubnych 
skutkach alkoholizmu. Akcję tę prowa­
dzi m. in. Polska Liga Przeciwalkoholo­
wa, dlatego też Liga winna się cieszyć 
poparciem zarówno moralnem, jak i mate- 
rjalnem ze strony społeczeństwa, (sk.)

KRONIKA SĄDOWA
— * Skazanie gajowego. Na terenie 

nadleśnictwa lasów państwowych Pu- 
szczykowo-Stare szerzyły się kradzieże le­
śne. W dniu 17 marca ub. roku trzech ga­
jowych, wśród których był Kazimierz Cha- 
dyniak, ukryci w gąszczach, czatowali na 
złodziei. W pewnym momencie ujrzeli 4 
osobników, którzy weszli do lasu, prawdo­
podobnie w zamiarze kradzieży. Spostrze­
gli oni ukrytych gajowych i poczęli ucie­
kać. Za uciekającymi rzucili się w pogoń 
gajowi. W pewnym momencie padt strzał 
i ugodzi! w głowę Jana Urbaniaka, który 
brocząc krwią, zdołał jednak zbiec. Jak 
się okazało, strzał padł z fuzji Chadynia- 
ka. Po przeprowadzeniu dochodzeń Cha- 
dyniak stanął przed sądem pod zarzutem 
postrzelenia Urbaniaka. Na rozprawie 
przed sądem okręgowym oskarżony tłu­
maczy! się, że strzał padt w chwili, gdy 
on w pogoni, zaczepiając o drzewo upadł. 
Nie miał jednak, jak twierdził, zamiaru 
postrzelenia Urbaniaka. Sąd na podsta­
wie całokształtu przewodu sądowego ska­
za! Chadyniaka na 10 mieś, więzienia, z 
czego na podstawie amnestji darował mu 
połowę kary, (m.)

— * Za systematyczną kradzież w skła­
dzie żelaza. Dwóch pracowników firmy 
Matuszewski w Poznaniu, Jan Jarecki i 
Telesfor Ulatowski dopuszczali się od 
czerwca 1934 r. do lipca ub. roku systema­
tycznej kradzieży narzędzi i materjałów

Najmilej bawić się można na „wie­
czorze karnawałowym“ Kola Polonistów S. 
U. P., w czwartek, 6 b. m. w Belwederze. 
Wstęp 3 zt, stud. 1,50 zl. Pocz. godz. 21-szej.

zg 12805
Już w sobotę, dnia 8 lutego br. odbędzie 

się tradycyjna zabawa karnawałowa Ka- 
Pe-Ha Piątki w sali Domu Rzemieślnicze­
go przy ul. Fr. Ratajczaka. Początek o go­
dzinie 20-tej. 2 orkiestry, niespodzianki.
Zatem hasłem wszystkich po zaproszenia 
do Ka-De-Ha ul- Podgórna 10 a spotkanie 
w Domu Rzemieślniczym na sali.

zg 12740/1

Związek Oficerów Rezerwy R. P. Kolo 
Poznań urządza swój doroczny dancing- 
bridge w sobotę, 8 lutego o godz. 21 w sa­
lach cukierni Jóźwiaka, ul- Fredry 12 
(dawnie! Dobski). Strój wizytowy — wstęp 
99 groszy za zaproszeniami.

zg 89

Za mały grosz —
towarów kosz

Znana firma S. KAŁAMAJSKI urządza 
w POZNANIU i TORUNIU w czasie od 1-go 
do 8-go hm. popularny „BIAŁY TYDZIEŃ“ 
pod hasłem „Za mały grosz — towarów 
kosz“. Kto miał sposobność oglądać tego­
roczny „biały tydzień“ w firmie S. Kała- 
majski, ten przyznać musi, że za małą go­
tówkę można kupić wielką ilość najpięk­
niejszych koronek, haftów, motywów, ro­
bót ręcznych, bielizny damskiej i dziecię­
cej, chustek do nosa, ręczników, trykotów 
i wiele innych artykułów. Towar jest 
pierwszej jakości, a w żadnym razie nie 
wybrakowany.

W magazynach firmy Kałamajśki przez 
cały dzień rojno i gwarno. Mimo to pu­
bliczność zostąje sprawnie i uprzejmie ob­
służona, bo na czas „białego tygodnia“ 
przyjęto kilkadziesiąt osób personelu po­
mocniczego.

Dekoracje oryginalne i efektowne jak 
zwykle.

Pobyt v. firmie S. Kałamajśki uprzy­
jemnia poza tem koncert kwartetu arty­
stycznego.

Kto więc dotychczas nie skorzystał z 
„białego tygodnia", niech nie zwleka z od­
wiedzeniem magazynów firmy S. Kala­
nia jski, bo sam sobie szkodzi — kto późno 
przychodzi“.

zg 96f7

Z zebrania emerytów
Wczoraj odbyło się w Poznaniu w 

sali p. Heyduckiego 8 ogólne zebranie 
emerytów państwowych przy nadzwy­
czaj licznym udziale zainteresowa­
nych.

Zebranie zagaił prezes związku o~ 
kręgowego emerytów, p, Grudziński, 
i po przywitaniu obecnych udzielił 
głosu emer. referentowi O. U. Ziemsk. 
p. Gizełli, który poinformował zebra­
nych o postępach akcji związku eme­
rytów w Poznaniu o uchylenie dekre­
tu Prezydenta R. P. Przy wspólnej ak­
cji związków emeryt, w Polsce opra­
cowano projekt noweli, uchylającej 
powyższy dekret w ustępach, zarządza­
jących skreślenie jednej czwartej czę­
ści lat służby pod zaborcami 1 obniże­
nie dawnych emerytur o dalsze 10 
proc. Projekt ten został wniesiony na 
plenum Sejmu w formie wniosku na­
głego w dniu 24 ub. m. Większością 
głosów uchwalono nagłość wniosku i 
przekazano go komisji budżetowej do 
rozpatrzenia. •

W najbliższych dniach sprawa no­
weli wejdzie pod obrady Sejmu, a e- 
meryci mają nadzieję, że podstawy 
prawa zostaną utrzymane.

W dyskusji, jaka nastąpiła, zabrali 
głos pp.; Sarkowski z Nowego Tomy­
śla, dyr. Kolanko, emer. ref. Wróbel, 
p. Grudziński oraz p. Gizella. Po 2-go- 
dzinnych naradach p. prezes Grudziń­
ski zamknął zebranie, (pt)

handlowych, jak różnych części żelaznych, 
blachy cynkowej, drutu itp. W ten spo­
sób poszkodowali firmę Matuszewski na 
blisko 2.500 zl. Zapomocą skradzionych 
materjałów Jarecki i Ulatowski zamierzali 
urządzić sobie własny zakład ślusarski i 
skład narzędzi. Gdy sprawa wyszła na 
jaw, przeprowadzono w ich mieszkaniach 
rewizję, dzięki której p. Matuszewski od­
zyska! część skradzionych przedmiotów.

Na rozprawie przed sądem okręgowym 
oskarżeni do winy się przyznali. Sąd po 
przesłuchaniu świadka Romana Matu­
szewskiego ogłosi! wyrok, skazujący Ja­
na Jareckiego na 1 rok więzienia, a Tele­
sfora Ulatowskiego na 8 mieś, i na mocy 
amnestji zmniejszy! orzeczoną karę do 
połowy. — Rozprawie przewodniczył sę­
dzia Karszewski, oskarżał podprok. ¿oław­
ski. (mj
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Z WIELKOPOLSKI
—* Gniezno. Kolejny wykład Uniwersytetu 

Powszechnego odbędzie sie w środę o godz 20 
w auli gimn męskiego. Referat p. L „Jak się 
objawia kultura starożytna w kulturze współ­
czesnej" wygłosi prof. Sosna.

— Wesoły, wieczór urządza w czwartek w 
Hotelu Francuskim o godz. 20 Komitet zbiórki 
na szkołę polską zagranicą.

— W czwartek. 6. bm. o godz. 16 odbędzie 
się w Hotelu Centralnym walne zebranie Ko­
mitetu Targów Końskich w Gnieźnie.

_ Kwesta uliczna na rzecz Funduszu Szkol­
nictwa Polskiego zagranicą przyniosła około 200 
złotych.

— Walne zebranie P. C. K. odbędzie się 7 bm. 
w auli gimnazjum męskiego.

— Jolenta Woźniakówna z Gniezna, idąc w 
nb. niedziele do kościoła, ^aslabla nagle na wia­
dukcie kolejowym i po krótkim czasie zmarła.

—♦ Grodzisk. Na czwartkowem posiedzeniu 
rady miejskiej znalazły się na porządku obrad 
sprawy zatwierdzenia sprawozdania kom. rewiz. 
z wykonania budżetu za rok 1934/35 oraz plan 
oddłużenia miasta. W długich wywodach przed­
stawił burm. dr. Mazurkiewicz projekt oddłu­
żenia miasta. Z przedłożonego planu wynika, iż 
zawarcie kontraktu z firmą „Bacon-Eksport“ 
było dla miasta niekorzystne. Również dowie­
dziano się. że władze sądowe żądają od miasta 
oddania gmachu sadowego w dzierżawę za dar­
mo. grożąc w przeciwnym razie przeniesieniem 
sądu grodzkiego do innego miasta. Po krótkiej 
dyskusji zebrani zatwierdzili projekt. Przewodn. 
kom. rew. dyr. średziński złożył sprawozdanie 
z dokonanej rewizji, nad którem toczyła się oży­
wiona dyskusja. Na wniosek prezesa Klubu 
Naród, radnego p. Napierały uchwalono więk­
szością głosów nie udzielić zarządowi miejskie­
mu pokwitowania. Burm. dr. Mazurkiewicz o- 
świadczyl. iż zaczepi uchwałę rady miejskiej. — 
Na piątkowem posiedzeniu rada miejska doko­
nała wyboru ponownego wiceburmistrza. Wy­
brano 10 głosami przeciw 5 wiceburmistrzem 
kandydata Klubu Naród, kupca p. Teofila Bie- 
rzejewskiego.

—♦ Inowrocław. Nowe koto L. O. P. P. po­
wstało na terenie w Jacewie; do kola 
tego przyłączonych zostanie 9 sąsiedzkich miej 
scowości. Odpowiedni referat wygłosił kpt, em. 
Zabłocki.

— Na walnem zebraniu Tow. Rob. Kat. w 
Mątwach, które pod patronatem ks. prób. Dą­
browskiego wykazuje w swej pracy bardzo pięk­
ne postępy, wybrano nowy zarząd w nast. skła­
dzie pp.: prezes — M. Prużyński, wiceprezes — 
Klaus, sekretarz — Sz. Łapiński, skarbnik — 
Reymann.

— Naglą śmiercią zginął w Biskupinie urzęd­
nik kol. Senger. W chwili, gdy kolejka miała 
ruszyć ze stacji, Senger runął nagle na ziemie 
i zmarł wskutek udaru serca.

— Staraniem organisty p. Wojciechowskiego 
utworzono w Niestronnie koło śpiewackie, do 
którego zapisało się na członków blisko 40 osób.

— Na podstawie zarządzenia władz okr. 
Stron. Narodowego w Poznaniu dokonano reor­
ganizacji wdadz Stron. Nar. na powiat i miasto 
Inowrocław. W wszelkich sprawach na powiat 
informuje por. rez. Zygmunt Paląk, na miasto 
zaś p. Wacław Skonieczny.

— Podczas prac leśnych pod Solcem Kujaw­
skim znaleziono zakopane szczątki powstańca 
wielkopolskiego śp. Olejnika z Gniewkowa, któ­
ry zginął śmiercią walecznych przed 16 laty, 
podczas walk o niepodległość Wielkopolski.

—■* Leszno. Zebranie przedstaw, bezrobot­
nych i reemigrantów z udziałem burm. Kowal 
skiego i przedstawicieli społeczeństwa, odbyło 
się w sobotę w ratuszu. W toku dysknsji po­
stanowiono wysłać delegacje do p. wojewody. 
Zadaniem delegacji będzie postarać się o sub­
wencję z Funduszu Pracy na rozpoczęcie prac 
nadzwyczajnych w powiecie, celem zatrudnienia 
bezrobotnych. Następnie w niedzielę odbyło się 
zebranie, celem poinformowania zrzeszonych.

— Doroczny bal maskowy „Sokolic“ udał się 
nadzwyczajnie pod każdym względem. W mi­
łym nastroju przy wypełnionej sali bawiono się 
do rana. (lh)

— Na szosie leszczyńskiej w pobliżu Owie­
czek napadnięto jadącą na rowerze Gertrudę 
Jaener z Trzeboni. Nieznany osobnik, który za­
trzymał cyklistkę, zabrał jej przemocą przypię­
tą do roweru tekę w której znajdowało się kil­
ka złotych, zegarek damski i różne dokumenty. 
Napastnik zbiegł. (ki)

— W dniu 11 lutego br. obchodzą pp. Mie­
czysław i Jadwiga z Kolewów Markwitzowie, 
srebrne gody małżeńskie. (n)

—* Mogilno. Pobliska wieś Mokre poruszona 
została wiadomością, że przy budynkach rołn. 
Wilanda Jana psy wygrzebały z ziemi dziecko. 
Wstępne dochodzenia wykazały, że dziecko było 
6-cio miesięczne, i że matką tego dziecka była 
córka Wilanda — Władysława. W toku badań 
przyznała się do zbrodni córka rołn. Wilanda. 
Zwłok: zabezpieczono do przybycia komisji sąd.- 
lek„ a sprawą zajęła się policja.

— Postrzelony z fuzji przez kłusowników zo­
stał w nocy połowy maj. Gocanowo, p. Skarżyń­
ski, lat 38. Odniósł on rany od śrutu w lewe 
ucho, dolna wargę i w lewe przedramię. Stan 
postrzelonego życiu nie zagraża.

— Zuchwałego włamania do mieszkania, za 
pomocą wyduszenia szyby w oknie, dokonano u 
roln. Rydza Wacława w Jeżycach, gdzie na 
szkodę Rozalji Wdowiak, skradziono wszystką 
odzież jej i syna, bieliznę, pościel, sprzęty do­
mowe. oraz udział — kontraktu, opiewający na 
sumę 820 doi. am. z 1918 roku. Wszczęte docho­
dzenia doprowadziły do ujęcia sprawców w oso­
bach zawodowych złodziei: Biernackiego Jana 
z Piotrkowa Kuj. i Łyczaka Izydora z Wierzyc.

— Nieznani sprawcy po wyłamaniu wrót od 
szopy, skradli na szkodę roln. Klingera w Sę- 
dowie 3 rowery, 2 nowe, jeden stary, toczkarnię

Zbiegły więzień w
Pniewy, (Tel. wł.). Zbiegły w 

dniu 31 stycznia br. z więzienia szamo­
tulskiego niebezpieczny przestępca, Jó­
zef Śledziński, dokonał ub. niedzieli w 
naszem mieście kradzieży, a łupem je­
go padła bielizna i garderoba damska. 
Ponieważ zbiegi on z więzienia tylko 
w bieliźnie. zmuszony był ubrać się w 
skradziona bieliznę oraz płaszcz dam­
ski.

Szamotuły (Tel wł.). Ener­
giczne śledztwo nrowadz-one przez sę­
dziego krakowskiego i policję szamo-

CHÓR KATEDRALNY WYJECHAŁ ZAGRANICĘ

Poznański chór katedralny, pozo­
stający pod wytrawnem kierownic­
twem ks. dr. Gieburowskiego sfotogra­
fowany wczoraj po południu na krót­
ko przed odjazdem z koncertami do 
Wiednia i Budapesztu.

Przed samem wyjazdem chóru ks. 
prałat dr. Taczak odprawił w kościele 
św. Marcina krótkie nabożeństwo w 
intencji szczęśliwej podróży.

1 maszynę do wiercenia dziur, ogólnej wart, oko­
ło 1 500 zl. (ruj)

—* Ostrów. Chcąc uprzystępnić praktykę 
religijną najwięcej oddalonym parafianom, przy­
stąpiono do podziału rozleglej parafii ostrow­
skiej i budowy nowego kościoła w Gorzycach 
Wielkich. Nowa parafia obejmować będzie 
wsie: Gorzyce Wielkie, Topolę Małą. Radzi­
wiłłów, Zalesię i Lamki. Pierwsze starania kolo 
budowy nowego kościoła w Gorzycach podjął 
jeszcze ks. prób. Zamyslowski. Następca jego, 
śp. ks. kan. Jarosz, zrealizował i przyspieszył 
powstanie nowej placówki duszpasterskiej. Nie- 
danem mu jednak było ukończyć dzieło budowy 
nowego kościoła. Po śmierci śp. ks. kanonika 
Jarosza przy wiplkiej ofiarnej pomocy radcy 
Dezyderjusza Splitta, budowę szczęśliwie ukoń­
czono. Nowy kościół w Gorzycach może pomie­
ścić około 800 o ób. Piękne probostwo jest rów­
nież wykończone i czeka na ks. proboszcza, któ­
rego władza duchowna niebawem zamianuje. 
Nowy kościół będzie pod wezwaniem Najśw. 
Serca Jezusowego. Poświęcenie odbędzie się 
16 lutego rb.

— Kuchnia ludowa, zarzadzana przez Stów. 
Pań Mit. wydaje dziennie około 1 500 obiadów 
dla bezrobotnych. W szkołach tutejszych doży­
wia się ponad 1100 dzieci biednych rodziców. — 
Na cełe bezrobotnych odbędzie się w tych dniach 
zbiórka po domach. (os)

—* Pleszew. Ogólne przygnębienie wywarła 
w dniu 4. bm. wiadomość o nagłym i przed­
wczesnym zgonie młodego kupca śp. Tadeusza 
Sznszczyńskiego, liczącego 26 lat. Przywołany 
lekarz dr. Sągin stwierdził już tylko zgon, który 
nastąpił wskutek skurczu żołądkowego podczas 
ataku epileptycznego. Nieubłagana przedwczesna 
śmierć przecięła pasmo życia młodemu kupcowi, 
który dopiero przed kilku miesiącami otworzył 
w rodzinnem mieście sk’ad żelaza i porcelany 
pod firmą „Kryształ“. Wśród swych przyjaciół 
i znajomych pozostawił po sobie głęboki żal.

—* Śrem. Wiecz. między godz. 20 a 22 nie­
znani sprawcy dokonali zuchwałego włamania, 
przez zabezpieczone zaporą okno od podwórza, 
do składu żelaza p, B. Stawińskiego, przy ul. 
Pierackiego 12. Po wycięciu szyby, złodzieje 
przecisnęli sję przez otwór, szeroki na 21 cm, 
spłondrowali wszystkie ubikacje składu, wyła­
mując zamki w szufladach w poszukiwaniu za 
pieniędzmi i zabrali ze sobą kasetkę z papierami 
wartościowemu i dwie skrzynie z cennym towa­
rem. Szkody wynoszą około 1 000 zł. Nadmienić 
należy, że w wspomnianej wyżej nieruchomości 
dokonano w krótkim czasie trzech wielkich kra- 
dzieży. »

— Starosta pow. ustanowił na terenie pow. 
śremskiego ceny maksymalne na naftę,, we 
wsiach i miastach Kórniku. Książu, Dolsku i Mo­
sinie, 43 gr za 1 itr, a w Śremie 41 gr.

— Inauguracyjne zebranie Uniw, Powsz. od­
było się w sali szkoły powsz. nr. 2. Zarząd wy­
brano w osobach pp.: Antoniego Nowaka, Jana 
Różaniaka. Maćkiewicza i Kieciówny. Na kurs 
zapisało się 70 słuchaczy

płaszczu damskim
tulską, doprowadziło w ub. poniedzia­
łek do ujęcia dwóch zbiegów, miano­
wicie Józefa Śledzińskiego i Józefa Soł­
tysiaka.

Funkcjonariusze P. P z Pniew i 
Lwówka ujęli obu, śpiących w stodole, 
w wiosce Hudopcice, pow. Nowy To­
myśl, Śle<’ziński ubrany byt w płaszcz 
damski, Sołtysiak zaś w ubranie cy­
wilne.

Obu przestępców, skutych w kajda­
ny, przewieziono do tut. więzienia.

W czasie nabożeństwa odśpiewał 
chór motety Zieleńskiego i Gomółki. 
O godz. 14,58 pociągiem na Ostrów, Ka­
towice, wyjechał chór żegnany owa­
cyjnie przez licznie zebranych sympa­
tyków. Zaznaczyć należy, że strona 
aprowizacyjno - kwaterunkowa wy­
cieczki spoczywa w rękach harcmi­
strza Śniegockiego. (jr)

— Tow. Miłośników Mus. urządziło bardzo 
piękną redutę karnawałową.

— Na walnem zebraniu Kat, Tow. Robotn. 
Polsk. wybrano nowy zarząd w. składzie pp.: 
Taczak lgn. — prezes. Tomyślik — sekretarz. 
Świetlik Wł. — skarbnik.

— Gazownia miejska obniża cenę gazu świetl­
nego na 27 gr za 1 kbm. (su)

Z POMORZA
—* Nowe Miasto n./Drwęcą. Krawczynl Ma- 

rja Zelkówna, lat 40, pozbawiła sie życia przez 
powieszenie we własnem mieszkaniu. Przyczy­
na rozpaczliwego kroku dotąd nie została usta­
lona. W mieszkaniu samobójczyni znaleziono 
około 200 .zl w gotówce. (gn)

—* Tczew. W ustępie restauracji Józefa GIo- 
niona. przy ul. Dworcowej, z nieznanych bliżej 
powodów targnął sie na życie 27-letni bezrobot­
ny, Aleksander Grochowski z Poznania, którego 
w stanie beznadziejnym przewieziono do szpi­
tala św. Wincentego.

— Wstrząsające samobójstwo na placu koszar 
2 pułku szwoleżerów rokitniańskich popełnił pe­
wien szwoleżer, pochodzący z Kresów, który 
wyskoczył z okno 2-go piętra na bruk, ponosząc 
śmierć na miejscu. (at.)

— * Toruń. W sali Książnicy Miejskiej im. 
Kopernika odbyło się zebranie Związku Słowiań­
skiego. Referaty wygłosili prof. Kulwieć „Po­
lityka europejska wobec Słowian" i dyr. Mocar- 
ski „O atlasie nazw geograficznych słowiańskich 
ks. Śt, Kozierowskiego“.

— Sad okr. rozpatrywał sprawę niej. Włady­
sława Fronczaka, wielokrotnie karanego prze­
stępcę. oskarżonego o włamanie w listopadzie 
1934 r. u Pelagji Cichórzowej, przy ul. Bema w 
Toruniu. Fronczak przez blisko rok, mimo roze­
słanych listów gończych, był nieuchwytny i do­
piero teraz ndało się go ująć. Sąd skazał go 
na 6 lat więzienia z pozbawieniem praw obywa­
telskich na 6 lat.

— W ub. sobotę odbyła się premjera operetki 
Gilberta „Cnotliwa Zuzanna“. W roli tytułowej 
wystąpiła p. Halina Dorée, ulubienica publicz­
ności toruńskiej, pozostałe role odtworzyli pozo­
stali członkowie zespołu. Była to pierwsza ope­
retka. wystawiona przez zespól Teatru Ziemi 
Pomorskiej i wzbudziła zrozumiały zachwyt u 
publiczności.

— Po spożyciu galarety z nóżek cielęcych 
zachorowała p. Kędzierska wraz z ośmiorgiem 
dzieci.' Lekarze stwierdzili zatrucie. Stan zdro­
wia nie jest groźny. Policja skonfiskowała re­
sztę galarety.

— W związku z bojkotem gazet żydowskich 
kolporter A. Perlin, ul, Mickiewicza 57. zaprze­
stał sprzedaży „Ezpressu Jlustrowanego".

Z GDYNI I WYBRZEŻA
—* Gdynia. Jak wynika z ostatnich obliczeń 

referatu statyst. komisariatu rządu m. Gdyni 
w ciągu roku 1935 ukończono w Gdyni ogółem 
443 budynki, których koszt budowy wyniósł 
9 253 000 zł. W liczbie tej znajdowało się 213 bu­
dynków stałych i 230 prowizorycznych. Liczba 
budynków mieszkalnych murowanych wynosiła 
179. drewnianych 235. Budynków przemysło­
wych murowanych ukończono 13. drewnianych 
zaś 7. Ponadto w roku 1935 rozpoczęto budowę 
675 budynków. W liczbie tej znajduje się 265 
budynków mieszk. murowanych i 378 drewnia­
nych. oraz 22 przemysłowe murowane i 10 drew­
nianych. W porównaniu z rokiem 1934 liczba 
budynków ukończonych, jak i rozpoczętych, 
wzrosła niemal dwukrotnie.

— Obok chłodni portowej uruchomiono nowe 
dźwigi bramowe. Uruchomienie dźwigów jest 
narazie prowizoryczne, oddane zostaną onę do 
użytku po przeprowadzeniu prób, za kilka dni. 
Nowe dźwigi mają specjalne długie wysięgnice, 
umożliwiające przeładunek towarów ze statków 
na wszystkie pietra chłodni i odwrotnie. Dźwigi 
zostały wykonane w kraju.

— Od chwili wejścia w życie ustawy amne­
styjnej kronika policyjna jest bardzo urozmaico­
na. Do wiezienia powróciło już szereg znanych 
na terenie Gdyni „asów ' złodziejskich, któr.ui

Włamanie do cukierni
Wrześni a (rw). W poniedziałek 

w nocy niewyśledzeni dotąd sprawcy 
włamali się do znanej cukierni firmy 
Szwarc. Kasi arze dostali się drogą 
przez dach sąsiada, p. Kulińskiego, 
na dach firmy Szwarc, stamtąd na 
podwórze, a po rozbiciu zamku u drzwi 
korytarza weszli do wnętrza. Tam t. 
zw. „rakiem“ rozpruli kasę ogniotrwa­
łą, z której zabrali biżuterję, papiery 
wartościowe i kilka złotych.

Ze względu na toczące się śledztw® 
dalszych szczegółów ujawniać nie 
można.

amnestja dala wolność. Ostatnio zanotowano 
zuchwałą kradzież na szkodę p. Al. Wiśniewskie­
go, Pod nieobecność p. W. włamano się do jego 
mieszkania i skradziono 2 385 zł oraz 22 guldeny 
gdańskie. — Poza ta większą kradzieżą zano­
towano szereg drobniejszych.

fcHAWAŁO
Zabawa zimowa restauratorów

W roku bieżącym zabawa restaurator 
rów odbyła się w sali restauracji „Belwe­
der“. Członkowie Stów. Restauratorów 
na m. Poznań i powiat są solidarni i dla­
tego na doroczny wieczorek zjawiają się 
w komplecie, bawiąc się zawsze we wła­
snem gronie jak najlepiej. Dzieje się to 
tembardziej, że zajęcia zawodowe nie po­
zwalają im na częste przebywanie poza 
własnym zakładem.

Wobec prawie niezmieniającego się 
składu, organizatorzy, którymi są człon­
kowie zarządu, posiadają już rutynę i 
wielką wprawę w urozmaicaniu zabaw. 
Również w roku bieżącym prym wodził 
prezes p. Fr. Piossek przy współpracy p. 
Maks. Brencza, Wł. Kubinki, Fr. Dybiz- 
bańskiego i Jana Kubisia.

Prawie niespotykaną na innych żaba* 
wach atrakcją były liczne występy arty. 
styczne z programami „Moulin Rouge“, 
„Palais de Dance“, „Adrji“ i „Tabarinu“, a 
które gorąco oklaskiwano. Dużem powo­
dzeniem cieszyła się loterja fantowa, oraz 
premjowanie, przyczem nagrody firmy 
„Ozdoba“ otrzymał za oberka dla star­
szych panów 74-letni senior p. Józef 
Dartsch, a za toalety pp. Grobecka, Silska 
i Maciejewska.

Z uwagi na przybywających jeszcze po 
północy członków, polonez odbył się dość 
późno, gromadząc za to liczne pary, pro­
wadzone przez p. J. Dartscha z p. Piossko- 
wą, oraz p. Piosska z p. Rajewską. W 
iście koleżeńskim a wesołym nastroju wy­
trwano do rana (a.)

KSIĘGI STANU CYWILNEGO
Zapowiedzi.

Dnia 4. b. m. wywieszono następujące za­
powiedzi (osoby, przy których nie jest podana 
miejscowość, mieszkają w Poznaniu):

Urz. pryw. Witold Wyszyński i Helena Da­
nuta Majewska: burm. Józ. Podroużek i pom. 
aptek. Joanna Przybyszewska; rozw. kpt. Stan. 
Broński i Franc. Szafrańska: urz. Pozn. Ziemst. 
Kred. Jan Ułaszyn i Janina Ziolecka: ślus. Marj. 
Walewski i Anastazja Pietrzakówna; roln. Fel. 
Sabaciński i gospod. Teresa Sipa: maszyn, elektr. 
Ign. Gibowski i owdow. Stan. Fornalakowa z 
d. Kmieć: ref. Tli urz. skarb, mg. nauk, ekon.- 
pol. Ireneusz Patyk i Leok. Kozłowska: stud. 
wydz. human. Edm. Teschner i Kazim. Gło­
wacka; Ant. Zieliński i Frań. Kopicka. oboje 
w Gdyni; ślus. mech. Franc. Nowak i Franc. 
Landowska.

Z gony:
Dnia 4 lutego 1936 roku zapisano następują­

ce zgony: Franciszka Radomska z domu Jaroń- 
eka. 64 lata; Zygmunt Paszotta, rzeźnik 47 lat; 
Stanisław Kłage monter samochodowy 26 lat; 
Helena Kubacka, robotnica. 26 lat Alfreda, 
Irena Dasmkiewiczówna, >kspedjentka, 19 lat; 
Weronika Wojciechowska z domu Piechocka, 
51 lat: Adam NowaczewsI-i, handlowiec. 17 łat; 
Alfred Jakubowski uczeń szkolny. 9 lat; Sta­
nisław Górzyński, mistrz :zewski, 65 lat; Ma­
ksymilian Kurnatowski, krawiec. 55 lat: Sta­
nisława Meyzina z domu Gahl. wdowa. 61 lat; 
Franciszka Pudeiewiczowa z domu Szczublew- 
eka wdowa, 64 lata: Kazimierz G uszak. bez 
zawodu. 18 lat; Julja Pyszna z domu Kamyszek 
4C lat; Roman Rost, kotlarz, 87 lat.

Składki f pokwitowania
Na pomnik Serca Jezusowego: K. Mar­

cinkowska z podziękowaniem Sercu Je­
zusowemu. Matce Najśw. i św. Ekspedy- 
towi za otrzymane łaski, z prośbą o dalszą 
opiekę i zdrowie, 5 zł. — Z. U. z prośbą 
o zdrowie dla chorego męża i błogosła­
wieństwo, 2 zł. — K. A. i W. A. z podzię­
kowaniem za otrzymane laski i z prośbą 
o dalszą opiekę i błogoslawieństwi, 5 zł. 

- W. Sochowie, Kłecko, 2 zł. — Razem z
poprzednio pokwitownnemi 31 zł.

Na Tanie Kuchnie: Rodzina Ansion 
5 zł. — Razem z poprzednio pokwitowane- 
mi 10 zł.

Na ociemniałych żołnierzy: Rodzina 
Ansion 5 zł. — Razem z poprzednio po- 
kwitowanemi 10 zł.

Dla wdowy 1 dziecka po śp. Janie Busz, 
ce, Okolewo: N. N. 2 zl. — N. N. 1,50 zł. 
Razem z poprzednio pokwitowanemi 33,50 
złotych.

Na biednych paraf]! Naramowice: L. P.
2 zl. — A. W. 5 zl. — N. N. 1 zł. — H. T. 
ir \ domowej skarbonki św. Antoniego 
15 zł. — Razem z poprzednio pokwitowa­
nemi 26.50 zł.

Dla Stan. WójcJkówny w Łodzi; A.
Grzędzicl. Kraków. Długa 78. 3 zł.4- Ra. 
zem z poprzednia pokwitowanemi 30 zł.
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DZIAŁ KULTURY I SZTUKI
ZYCIE

NAUKA
KU LTURALNE

TEATR
Dzlslal odczyt prol. Tarnawskiego. Przy­

pominamy raz jeszcze że dzisiaj przemawia 
znakomity anglista lwowski, prof. dr. Wła­
dysław Tarnawski na temat „Czy Szekspir 
był katolikiem?“. Odczyt odbędzie się w 
Auli Coli. Minus naszego Uniwersytetu, o 
godz. 20.15 w ramach uroczystości, urzą­
dzonej na dziesięciolecie istnienia Kola 
Anglistów Stud. U. P.

W NAUKOWYM POZNANIU
Oddział poznański Pol. Tow. Historycz­

nego odbędzie posiedzenie dziś, w środę 5 
lutego o godz. 18 w Seminarjum Historycz- 
nem (Coli. Minus, III p.). Na porządku 
dziennym — referat mg. W. Jakóbczyka 
pt. „Pierwsze kółka włościańskie w Wiel- 
kopolsce“.

Oddział poznański Polskiego Towarzy­
stwa Matematycznego odbędzie zebranie 
naukowe w czwartek dnia 6 lutego o godz. 
18 m. 30 w Instytucie Matematycznym, ul. 
Grunwaldzka 14. Na porządku obrad — 
odczyt profesora Un. Jagiellońskiego, dr. 
Wilkosza p. t. „O zasadzie względności i 
jednorodności w logice matematycznej“.

Odczyty popularne z IlzykL Zakład Fi­
zyki Doświadczalnej Uniwersytetu Poznań­
skiego urządza jak wiadomo cykl odczy­
tów popularnych z najnowszych dziedzin 
fizyki. Czwarty zkolei odczyt p. t. „Płytka 
kwarcowa jako źródło ultradźwięków“ z 
licznemi demonstracjami odbędzie się w 
czwartek, dnia 6 lutego b. r. o godzinie 18 
w Zakładzie Fizyki Doświadczalnej U. P., 
Collegium minus, II piętro, schody wieżo­
we. Wstęp bezpłatny.

Konkurs na pracą historyczną o Śląsku.
Polska Akademja Umiejętności ogłasza 
konkurs na pracę historyczną, omawiającą 
jeden z większych okresów historji Śląska. 
Termin nadsyłania prac, objętości naj­
mniej 6 arkuszy druku i odpowiadających 
wymaganiom naukowym, stosowanym do 
wydawnictw Akademji, upływa z dniem 
31 grudnia 1936 roku. Za najlepsze prace 
przewidziane są dwie nagrody w sumie 
1000 i 500 złotych, przyczem Akademja 
zastrzega sobie prawo nieprzy znania 
żadnej lub przyznanie jednej tylko nagro­
dy. Wynik konkursu ogłoszony będzie na 
uroczystem posiedzeniu Akademji w czerw­
cu 1937 roku. Praca konkursowe adre­
sować należy do Kancelarii Pol. Ak. Um., 
Kraków, ul. Sławkowska 17.

MUZYKA
Prol. Wieńczysław Brzostowski długo­

letni członek ciała nauczycielskiego Wiel­
kopolskiej Szkoły Muzycznej, prowadzi od 
jesieni samoistne kursy gry na fortepianie. 
W przyszłą środę, t j. 12 b. m. odbędzie 
się pierwsza audycja-popis uczniów prof. 
Brzostowskiego w sali św. Marcina. Na 
programie znajdują się dzieła dwóch tylko 
kompozytorów: Paderewskiego i Chopina. 
Początek o godz. 20.

Poznańczyk kapelmistrzem Polskiego 
Badfa. Mieczysław Mierzejewski, wybitny 
młody kompozytor i kapelmistrz, został 
zamianowany drugim dyrygentem Pol­
skiego Radją w miejsce prof. Józefa Ozi- 
mińskiego. P. Mierzejewski należy do naj­
zdolniejszych muzyków młodego po-kole- 
iiia. Kształcił się w poznańskiem Konser­
watorium Państwowem, poczem przebywał 
jakiś czas zagranicą, szczególnie w Wied­
niu.

Wileńska muzyka kameralna. Klub 
muzyczny w Wilnie odbywa posiedzenia, 
na których są wykonywane dzieła muzy­
ki kameralnej. Ostatnio wykonano w ten 
sposób dwa kwartety smyczkowe dwóch 
kompozytorów wileńskich, a mianowicie 
dr. T. Szeligowskiego kwartet nr. 2, oraz 
W. Rudzińskiego.

Loda Halama w Paryżu. W Salle Pleyel 
urządzono widowisko p. t. ¿Balet współ­
czesny“. Wystąpiła w niem także Loda Ha­
lama. Sprawozdawca „Temps‘a“ pisze o 
tym występie: „Loda Halama „nerveuse 
et varié“ godna spektaklu lepiej uporząd­
kowanego“. Na tern koniec.

Ku czci Brucknera odbędzie się trzy­
dniowy festival muzyczny w Linzu i Sankt 
Florian (18—21 lipca rb.). Kieruje nim Bru­
no Walter.

JESZCZE JEDNA ANEGDOTA
Kipling o wielkich politykach. Wielki 

głosiciel angielskiego imperjalizmu, jakim 
byl Kipling, imperjalizmy innych narodów 
patrzył trochę zgóry... Nie miał laski w 
jego oczach zwłaszcza Mussolini, gdy mó­
wił o wskrzeszeniu przez dzisiejsze Wio­
chy imprejalizmu starorzymskiego. Zapy­
tany raz, co myśli o Mussolinijn, odpo­
wiedział rodzajem komplementu, ale dość 
zgryźliwego. Rzeki mianowicie: Wielcy 
mężowie stanu bywają równie fatalni dla 
małych państw, jak mali dla wielkich...

Teatry Popularne w Lodzi wystawiają
komedję St Kiedrzyńskiego „Kobieta i jej 
tyran" oraz M. Hemara komedję muzyczną 
p t. „Muzyka na ulicy“, (wp).

Dwudziesta piąta sztuka Kiedrzyńskie­
go. Teatr Letni w Warszawie wystawia 
niedługo komedję „Raz tylko się żyje“. Jest 
to dwudzieste piątek dzieło sceniczne tego 
popularnego komediopisarza.

Shaw kończy lat 80 w roku bieżącym. 
Zbliżanie się tych rzadkich urodzin było 
zapowiadane już od dłuższego czasu przez 
rosnące w sztukach Shawa gadulstwo.

RUCH REGJONALISTYCZNY
Nowa sztuka kaszubka została napisa­

na przez ks. dr. Leona Heykego z Koście­
rzyny. Jest to komedja, ma tytuł „August 
Szloga“, tekst jest w gwarze okolic ko- 
ścierzyńskich Kaszubów. Cieszy się ona 
dużem powodzeniem.

Podolskie pismo regionalne zaczęło wy­
chodzić w Czortkowie pod tytułem „Znicz 
Podola“. Wydaje je sekcja miejscowa kól 
krajoznawczych młodzieży.

Muzeum Ziemi Trembowelsklej pow- 
staje w Trembowli, będzie pomieszczone 
w starożytnej kaplicy O. O. Karmelitów.

SZKOLNICTWO
Uniwersytet I cenzura. W Brnie moraw-

skiem miał się odbyć na Uniwersytecie im. 
Masaryka obchód ku czci Romain Rouan­
da w 70-lecie jego urodzin, obchodzone w 
całej Europie. Odczyt o autorze „Jean 
Christophe'a“ zapowiedział profesor Uni­
wersytetu dr. Helfert. Cenzura zażądała 
przedłożenia sobie tekstu, czemu prof Hel­
fert odmówi! i prelekcji się zrzeki, ogłasza­
jąc w prasie protest przeciw niesłycha­
nemu, jak pisze, żądaniu policji czeskiej.

ZE ŚWIATA FILMU
Jeszcze jedna „Manon”. Stanie ona 

obok „Manon“ Masseneta i Pucciniego 
(nie mówiąc o zapomnianej dawno Aube- 
ra), a będzie filmową. Nakręca ją jedna 
z wytwórni francuskich, muzykę przygo­
towuje podobno René Silviano. Czyżby 
jeszcze jedną, czy skompiluje tamte?

KRAJOZNAWSTWO
Latarnia morska - pomnik Żeromskiego.

Wiadowo, że ogromna latarnia moska w 
Rozewiu jest zarazem pomnikiem autora 
„Wiatru od Morza“. Istnieje ona od r. 1634. 
Obecnie została gruntownie odnowiona, 
niektóre zabudowania uboczne zburzono, 
a postawiono nowe. Na wiosnę poczynione 
będą dalsze inwestycje.

WŚRÓD KSIĄŻEK
ANGLICY W OCZACH OBCYCH
U Methuena w Londynie wyszła 

książka „Jak widział nas cudzozie­
miec“ („As the Foreigner Saind Us“), 
w której Malcolm Letts pozbierał sądy 
i wrażenia różnych obcych podróżni­
ków, gości i posłów, wyniesione z An- 
glji od czasów najdawniejszych.

W r. 1466 bawił na wyspie Leon 
Rozmital, zięć króla czeskiego. Istnie­
ją zapiski jego dworzanina, który na­
zywa Anglików „podstępnymi, zdra­
dzieckimi, nieprzyjaznymi dla obcych, 
a tak podejrzliwymi, że nie wierzono 
nam, choć padaliśmy na kolana".

Andrea Trevisan, pierwszy stały 
ambasador wenecki, kładzie nacisk 
na dumę narodową Anglika. Jeżeli 
chce on komuś powiedzieć największy 
komplement, mówi: „Wyglądasz pra­
wie tak, jak Anglik“.

Od w. XVII ustala się wiara w 
chłodny temperament i małomówność 
rodaków Szekspira. Franzus Muralt 
pod koniec tego wieku dziwi się, że 
przechadzają się po parkach bardzo 
szybkim krokiem nic nie mówiąc. 
Inny Francuz w tym samym czasie 
notuje: „Anglicy fatalnie tańczą, a nie 
umieją rozmawiać o niczem, chyba o 
pogodzie i o pieniądzach“.

Z r. 1785 pochodzą zapiski Niemca 
Andrzeja Riema. Zachwyca się on O- 
pactwem Westminsterskiem jako 
gmachem, natomiast uważa, iż we­
wnątrz pomniki stoją za gęsto i prze­
ważnie mają niewielką wartość arty­
styczną. Pod tern zdaniem mógłby się 
aresztą podpisać każdy bezstronny 
Anglik. Dalej dziwi się oszczędny Nie­
miec wydawaniu przyjęć przy zała­
twianiu interesów. Poco te wydatki 
na jadło i trunek? Stwierdza, że nie 
spotkał Anglika, któryby przy naj­
mniejszej różnicy zdań nie propono­
wał zakładu. Wreszcie zastanawia 
się nad stosunkiem między obu płcia­
mi i dochodzi do przekonania, że 
Anglja jest krajem mężczyzn (tak, jak

POLSKIE MORZE I
W sobotę dnia 8 lutego o godz. 11 

zostanie w Muzeum Wielkopolskiem 
otwarta wystawa p. L „Morze polskie 
w grafice". Wystawa ta, urządzona 
przez dyrekcją Muzeum Wielkopol­
skiego w porozumieniu z Ligą Morską 
i kolonjalną — Okręg Poznański — 
rozpoczyna Tydzień propagandy mo­
rza, obchodzony co roku w lutym, z o- 
kazji rocznicy odzyskania dostępu do 
morza dla manifestowania naszego 
przywiązania do morza, dla zapozna­
nia i utrwalenia w naszem społeczeń­
stwie zrozumienia zagadnień mor­
skich, zarówno gospodarczych jak i 
politycznych.

*
Jak poprzednie wystawy działu 

graficznego Muzeum Wielkopolskiego 
(np. wystawa p. t. „Obrazki święte") 
wychodzi także obecna wystawa poza 
ramy imprez ściśle muzealnych. Nie 
idzie o przegląd prac, jakie nasi arty- 
ści-graficy wykonali w okresie 16 lat 
od chwili odzyskania dostępu do Bał­
tyku, ani o retrospektywne przedsta­
wienie dorobku artystycznego w dzie­
dzinie grafiki na tematy morskie. 
Przeciwnie! Obecna wystawa, pierw­
sza wogóle w Polsce na tak ściśle o- 
graniczony temat, pragnie raczej una­
ocznić, ile wysiłków, ile pracy będzie 
jeszcze potrzeba, byśmy posiedli na 
równi z innymi narodami grafikę 
„morską“ t. j. sztukę graficzną aktual­
ną i potrzebną.

Trzeba przyznać, że posiadamy 
pierwszorzędne siły w dziedzinie gra­
fiki użytkowej. Polski plakat np. co 
do walorów artystycznych i co do ory­
ginalności nie ustępuje plakatom za-

Jutro:
NA CZELE MALARSKIEJ 

AWANGARDY
przez

prof. Jana Mrozlńskiego

dzisiejsze Stany Zjednoczone krajem 
kobiet).

Inaczej określa ją Francuz Wey — 
mówi, że to kraj życia domowego. Kre­
śli on satyryczne obrazki życia za cza­
sów królowej Wiktorji. Oto jego wra­
żenia z music-hallu: Na estradę wy­
chodzi trzech panów we frakach i bia­
łych krawatach. Mają smętne miny i 
przez dłuższą chwilę milczą. Jeden z 
nich uderza w stół młotkiem licytacyj­
nym. Wreszcie zaczynają, z powagą 
duchownych anglikańskich, śpiewać 
przy akompanjamencie fortepianu 
sentymentalne ballady na nuty angiel- 
sko-włoskie i wywołują burze okla­
sków. Dowiadujemy się od Wey‘a, że 
w r. 1856 w Brighton mężczyźni kąpali 
się nago, a wagony trzeciej klasy nie 
miały dachów.

Drażnią go nieco ustawiczne ob­
chody bitwy pod Waterloo; robi 
wszakże uwagę, że Anglicy rzadko 'wy­
grywają więcej, niż jedną bitwę, ale 
bywa to najważniejsza — ostatnia w 
wojnie.

Z krytycznych uwag Wey*a nie wy­
nika, że nie przywiązał on się do An- 
glji, w której spędził długie lata. Mó­
wi o jej trzech cudach. Są to drzewa, 
konie — i kobiety.

Kompilując swą książkę, Malcolm 
Letts nie zapomniał i o tem, co o An­
glikach powiedział ich rodak Southey 
pod pseudonimem Hiszpana Esprielli. 
Nazwał ich mianowicie konglomera­
tem sprzeczności („a compound of con- 
trarietis").

W. Tarnawski
Lwów

Dwa nowo tomy Bieniasza. Przeżycia 
Józia Baręcza zainteresowały szerokie 
sfery czytelnicze i szybko zyskały popu­
larność twórcy tej postaci, Józefowi Bie­
niaszowi i pobudziły jego twórczość do 
pracy. Po „Edukacji Józia Baręcza“, „Ma 
turantach ‘ i „Korporantach“ przyszła 
kolej na przeżycia wojenne w powieści 
ip t „Narodziny bestji“. Obecnie ukazały 
sie dwa nowe tomy powieści j. Bieniasza, 
■mianowicie „Duch Czarnohory“, powieść 
społeczna oraz „W puszczy nad Salatru- 
■kiem“, powieść z tycia niedźwiedzia, ży­
wa akcja oraz barwny styl zyskają nie­
wątpliwie poczytność nowym książkom 
płodnego autora, który poza wymienione­
mu tytularni ma w bibljograf ja jeszcze 
kilka pozycyj scenicznych: rewje nowo­
roczną „Stary Rok w opałach“, baśń sce­
niczną, „Księźnicz-ka-Snieżyczka i baba 
Wija“ i sztukę ludową „Jak Kowalicka 
djąbła wykiwała“. (Łp.)

POLSKIE GRAFIKI
granicznym, a często je przewyższa. 
Ujrzymy w Muzeum Wielkopolskiem 
pierwszorzędne artystyczne plakaty 
propagandowe Żeglugi Polskiej, pla­
katy, reklamujące Gdynię, nasz port 
i naszą stocznię, nasze'linje okrętowe 
(„Gdynia-Ameryka", „Gdynia-Palesty- 
na“}, poza tem prospekty, wydane w 
różnych językach i ujęte graficzni© 
całkiem „po europejsku“, może tylko 
zbytnio naśladujące zagraniczne wzo­
ry i kanony.

Nie tak przedstawia się grafika 
książkowa, grafika ilustracyjna, opar­
ta o tematy morskie. I właśnie w prze­
świadczeniu. że ten odcinek polskiej 
grafiki, bardzo zaniedbany, a zasilany 
przeważnie przez dyletantów, „szczu­
rów lądowych“ i przygodnych wielbi­
cieli morza, wymaga specjalnej opie­
ki, zdecydowała się dyrekcja Muzeum 
Wielkopolskiego przygotować obecną, 
wystawę.

Celem jej jest przedewszystkiem 
wykazanie, że przeważająca część ar­
tystów błędnie ustosunkowuje się do 
zagadnień sztuki marynistycznej i fał­
szywie podchodzi do tematów mor­
skich.

*
Nie nasze morze, nie jego mało pod 

względem malowniczości urozmaico­
ne, szczupłe wybrzeże powinno być 
problemem artystycznym i źródłem 
natchnienia dla artystów, lecz — pol­
ska idea morska. Ta idea, która w ży­
ciu naszego państwa posiada tyle wa­
gi, powinna naszym artystom przy­
świecać, by na klocku drewnianym, 
na kamieniu litograficznym, na płycie 
miedzianej skrystalizowała się w syn­
tezie artystycznej polska „grafika 
morska“, współczesna, będąca wyra­
zem naszej dumy, naszych dążeń i 
pragnień na przyszłość. Takiej grafiki 
potrzebujemy!

Potrzebujemy rycin, przedstawia­
jących potęgę naszą na morzu i gospo­
darcze znaczenie portu gdyńskiego, 
dalej komunikację śródlądową, sporty 
wodne, wreszcie trzeba nam rycin, 
poświęconych życiu naszych nadmor­
skich rybaków, a przedewszystkiem 
naszej młodej marynarce wojennej 
i handlowej.

Mniejwięcej przed rokiem rozpisała 
Dyrekcja Muzeum Wielkopolskiego do 
wszystkich naszych artystów-grafi- 
ków zaproszenia, by wzięli udział w 
wystawie poznańskiej. Liczni graficy 
z całej Polski, z Warszawy, ze Lwowa, 
z Krakowa i z Poznania przyrzekłi 
i przysłali swoje prace. Widać z tego, 
że poświęcają wiele zainteresowania 
zagadnieniom morza i kwestji mor­
skiej Nie tu miejsce, by szczegółowo 
omawiać, jak ustosunkowali się ar­
tyści do tematów, które wymieniały 
rozesłane zaproszenia. Tem zajmie się 
w Dziale Kultury i Sztuki referent pla­
styki. Powiemy tylko tyle, że wystawa 
jest bardzo ciekawa i pouczająca. Na­
grody pieniężne, ufundowane przez 
Ligę Morską i Kolonjalną za najlepsze 
prace, oraz projekt wysyłania co roku 
młodych artystów do obozów letnich 
na wybrzeżu, by dać im możność ze­
tknięcia się z morzem i z żeglugą pol­
ską, świadczą wymownie o zrozumie­
niu, jakie Liga Morska i Kolonjalna 
dla sztuki posiada.

Dr. Alfred Brosig
Poznań

„Zielona Szpilka”. Taką nazwę przy­
brało zrzeszenie artystów-malarzy w Tar­
nowie. Urządza ono co piątek wieczory 
artystyczne, cieszące się duiżą frekwencją.

Trzechsellecie Callola. W Paryżu od­
bywa się wystawa sztychów Jakóba Cal- 
lota, fantasty-rytownika, który żyi na prze­
łomie wieku XVI i XVII, a należał do naj­
świetniejszych miedziorytowników wszyst­
kich czasów. Pracował także we Wło­
szech przez długie lata. Callot oddziałał 
mocno na E. T. A. Hoffmanna, który cykl 
swoich nowel zatytułował „Phantasie- 
stuecke to Callots Manier“. Swemi 18 szty­
chami „Les grandes miseres de la guerre” 
wyprzedził słynne w 200 lat potem dzieła 
Goyi o tymsamym temacie.

Książki nadesłane
Aleksander Rymkiewicz: „Tropiciel“. 

Poemat Wilno 1936. Nakl. Związku Za­
wodowego Literatów Polskich.

Kazimierz Chlędowski: „Histcrja Nea- 
politańskie“. Wie’: XIV—XVIII". Lwów 
1935. Wyd. Zakładu Narodowego im Osso­
lińskich.

M. H. Szpyrkówna: „Powrót na Bał­
tyk. Cz. I. Błękitne po-granicze“ Warsza­
wa 1935. Insi. Wyd, „Bibijoteka Polska“
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Młodzież zgodnie walczy o swoje prawa
Uchwały Ogólnopolskiego Zjazdu Przedstawicieli Bratnich Pomocy

(Od własnego korespondenta „Życia Mł. Akademickiej“.)
Kraków, w styczniu 1936

Odbył się w Krakowie ogólnopolski 
zjazd przedstawicieli polskich „Brat­
nich Pomocy'- państwowych szkół aka­
demickich. Brały w nim udział środo­
wiska lwowskie, warszawskie, wileń­
skie i krakowskie; brak było przedsta­
wicieli Poznania. Ogółem wysłało 
swych delegatów 14 „Bratnich Pomo­
cy“. Obrady wykazały raz jeszcze jed­
nolitą i zdecydowaną postawę ogółu 
polskiej młodzieży akademickiej, któ­
ra w walce o swe słuszne prawa stoi 
twardo i nie zamierza ustąpić ze swego 
stanowiska. Jedyny przedstawiciel ko­
nającej „sanacji", prezes „Bratniej Po­
mocy Stud. U. J.“, Kazimierz Soboń po­
fatygował się tylko na początek obrad. 
Podczas pierwszej przerwy opuścił salę 
i więcej nie wrócił. Uważał widocznie, 
zupełnie zresztą słusznie, że wobec zna­
nej swej dotychczasowej postawy w 
walce o obniżkę opłat nie ma moralne­
go prawa do uczestniczenia w zjeździe.
MATKA BOSKA CZĘSTOCHOWSKA 
PATRONKĄ POLSKIEJ MŁ. AKADE­

MICKIEJ
Przed przystąpieniem do spraw ma- 

terjalnego położenia młodzieży uchwa­
lono jednomyślnie, że w przygotowa­
niach obrania Najświętszej Matki Czę­
stochowskiej patronką Polskiej Mło­
dzieży Akademickiej wezmą czynny u- 
dzial wszystkie reprezentowane stowa­
rzyszenia, i że uważają się one za 
współodpowiedzialne za przeprowadze­
nie tego historycznego faktu.

ZDECYDOWANE STANOWISKO 
W SPRAWIE OPŁAT

Na czoło obrad wysunęła się spra­
wa obniżki opłat, stanowiąca obecnie 
największą bolączkę społeczeństwa 
akademickiego i wymagająca zdecydo­
wanej postawy wobec katastrofalnego 
położenia.

Po długiej rzeczowej dyskusji, w któ­
rej rozpatrzono możliwości płatnicze 
młodzieży, przyjęto jednogłośnie u- 
chwałę, którą ze względu na jej waż­
ność podajemy w całości:

„Zjazd przedstawicieli „Bratnich 
Pomocy“ Polskiej Młodzieży Akade­
mickiej wyższych uczelni, odbyty w 
dniach 27 i 28 stycznia 1936 w Krako­
wie, postanawia kategorycznie żądać:

„1) wykreślenia z opłat studenckich ry­
czałtowej kwoty za egzaminy z równocze- 
snem wprowadzeniem odrębnych taks za 
każdy .zdawany egzamin w wysokości nie- 
przekraozającej 5 zł;

„2) zrównania opłat akademickich na 
wszystkich latach studjów i obniżenie ich 
około 35 proc, od kwoty średniej z opłat 
na wszystkich latach danego wydziału, 
zmniejszonej o wydzielone ryczałty za 
egzaminy;

„3) rozłożenia obniżonych opłat na 4 ra­
ty;

„4) trwałego ograniczenia taks karnych 
za nieuiszczenie opłat w przepisanym ter­
minie do wysokości nieprzekraczającej 10 
proc, opłat ustalonych zgodnie z punktem 
2, oraz zostawienia wyłącznego prawa sto­
sowania zwolnień dla rektorów wyższych 
uczelni;

„5) zaniechania prób złagodzenia sytu­
acji zapomocą stosowania ulg indywidu­
alnych;

„6) zwiększenia ilości odroczeń opłat o 
20 proc, na wszystkich bez wyjątku latach 
studjów;

„7) podwyższenia kwot na stypendja dla 
Polskiej Młodzieży Akademickiej;

„8) wydatnego zwiększenia subwencyj 
dla polskich stowarzyszeń samopomoco­
wych.“

„Zjazd przedstawicieli „Bratnich Po­
mocy“ postanawia, iż polska młodzież 
akademicka aż do czasu załatwienia 
żądań zjazdu powstrzyma się od wpła­
cania opłat. Proponowaną przez siebie 
kwotę opłat Polska młodzież akade­
micka wniesie do depozytu rejestralne- 
go. Stronę techniczną wykonania ni­
niejszego postanowienia ustalą „Brat­
nie Pomoce".

„Zjazd wyraża obawę, że odmowne 
załatwienie minimalnych żądań spo­
woduje wyeliminowanie elementów 
wartościowych, a niezamożnych z wyż­
szych uczelni“.

O LIKWIDACJĘ „LIGI“
W sprawie A. Z. Z. M. „Liga" zjazd

stwierdził, że stoi ona w kolizji z dą­
żeniami polskiej młodzieży akad., da­
lej jej' całkowitą nieudolność w spra­
wach związanych z wymianą praktyk 
zagranicznych, niejednokrotne fałszy­
we informowanie zagranicy o panują­
cych w Polsce stosunkach, oraz nara­
żanie na kompromitację opinji Polski 
zagranicą. W konsekwencji tego zażą­
dał zjazd:

„1) całkowitej likwidacji A. Z. Z. M.; 
„Liga";

„2) pociągnięcia do odpowiedzialności 
dotychczasowych władz A. Z. Z. M. „Liga“;

■,3) publicznego wyliczenia się z użytych 
dotąd przez A. Z. Z. M. „Liga“ funduszów.“

Wszystkich akademików — Polaków 
wezwano do wystąpienia z tej organi­
zacji. Miejsce jej winno zająć stowa­
rzyszenie, w którego zarządzie zasia­
daliby przedstawiciele uczelnianych 
stowarzyszeń akademickich w liczbie 
proporcjonalnej do ilości członków 
tych stowarzyszeń. Celem tej organi­
zacji ma być reprezentowanie młodzie­
ży polskiej zagranicą, utrzymywanie 
łączności między środowiskami i orga­
nizowanie praktyk i wycieczek zagra­
nicznych.
BOJKOT OBOZÓW PRZYSPOSOBIE­

NIA GOSPODARCZEGO
W związku z praktykami poruszo­

no sprawę dostatecznie osławionych 
już Obozów Przysposobienia Gospo­
darczego. Zjazd powziął uchwałę, żą­
dającą całkowitego zlikwidowania 
obozów, przywrócenia indywidual­
nych praktyk rozdzielanych przez sto- 
warzyszćnia akademickie z tem, że 
listy pierwszeństwa będą zatwierdzane 
przez dziekanaty. Na wypadek dalsze­
go zachowania Obozów P. G. zjazd po­
stanawia zupełny bojkot tychże przez 
hiebranie w nich udziału i wyklucze­
nie z towarzystw akademickich tych 
studentów, którzyby wyłamali się z 
pod tego nakazu . Fakt takiego wy­
kluczenia miał już miejsce rok temu 
na Akademji Górniczej w Krakowie. 
„TOW. PRZYJ. MŁ. AKADEMICKIEJ“

Długą dyskusję, podobnie jak spra­
wa opłat, wywołało „Towarzystwo 
Przyj. Mł. Akademickiej“. Wśród licz­
nych zarzutów podniesiono wygóro­
wane koszta administracji, krzywdze­
nie przy rozdziale świadczeń młodzie­
ży polskiej na rzecz mniejszości, głów­
nie Żydów, brak inicjatywy przy zdo­
bywaniu własnych funduszów, a ha­
mowanie tej inicjatywy u towarzystw 
akademickich, wreszcie niszczenie za­
służonych instytucyj, jak Śląska Po­
moc Naukowa. Zjazd domaga się:

„1) zupełnego zlikwidowania T. P. M. A., 
jako instytucji szkodliwej i przelania 
wszelkich administrowanych przez „Towa­
rzystwo“ funduszów rektoratom, jako wła­
dzy bliższej młodzieży i lepiej znającej jej 
potrzeby;

„2) uchylenia uchwały rady ministrów 
nadającej T. P. M. A. prawa instytucji wyż­
szej użyteczności publicznej, niepozwalają- 
cej społeczeństwu i organizacjom samopo­
mocowym młodzieży na swobodne orgami- 
zawanie zbiórek pieniężnych;

3) przywrócenia dawnego administrowa­
nia funduszami na cele młodzieży przez 
rektoraty poszczególnych uczelni.“

„Ponieważ fundusze, któremi dy­
sponowało T. P. M. A., były groszem 
publicznym, albo z funduszu opłat 
studenckich, albo z różnych instytucyj 
społecznych, czy też ofiar prywatnych, 
zjazd domaga się podania do publicz­
nej wiadomości dokładnego sprawo­
zdania z działalności, tak finansowej, 
jak i ogólnej za lata 1933/34 i 1934/35.“

Pozatem poruszono kilka spraw

Młodzież Wszechpolska
urządza

Wielkie Zebranie Informacyjne
w środę, t. j. 5 b. m., o godz. 20 w sali Śniadeckich Coli. Medicum 

Przemawiać będą:
Zygmunt Ways 
Franciszek Przytarski

drobniejszych, jak przyznanie bezpłat­
nie urlopowanym prawa składania 
egzaminów, zezwolenie zdawania 
egzaminów absolwentom, płacącym 
połowę opłat, przywrócenie pełnych 
praw studentom 30-letnim, wreszcie 
zniżenie opłat wpisowych dla nowo 
wstępujących.

ZAGADNIENIA IDEOWE
Oprócz spraw, dotyczących mate­

rialnego położenia młodzieży, poruszo­
no także szereg zagadnień natury ideo­
wej, jak sprawa krzyży na wyższych 
uczelniach, sprawa żydowska i ruska. 
Zjazd polecił wszystkim „Bratnim Po­
mocom“ zawieszenie krzyży w ich lo­
kalach i domagał się zawieszenia krzy­
ży w salach wykładowych, salach ćwi­
czeń i aulach wyższych uczelni.

Kategorycznie przeciwstawiono się 
wskrzeszaniu jakichkolwiek zbankru­
towanych pomysłów federacyjnych na 
wschodzie, wszelkim pomysłom utwo­
rzeniach w granicach Polski wyższej 
uczelni ukraińskiej, żądając dla żywio­
łu polskiego zupełnej swobody w pra­
cy narodowej na ziemiach południo­
wo-wschodnich. Zjazd wyraził przeko­
nanie, że pracę taką może tam popro­
wadzić jedynie Obóz Narodowy.

Przed jubileuszem Koła
Prawników w Warszawie
Warszawskie Koło Prawników 

S. U. J. P. obchodzi w tym miesiącu 
uroczystość dwudziestolecia istnienia, 
w której wezmą udział delegacje ze 
wszystkich środowisk akademickich. 
Na program składają się: obrady 
przedstawicieli polskich akademickich 
organizacyj prawniczych, których te­
matem będzie kwest ja organizacji 
akademickiego prawniczego ruchu 
naukowego, oraz kwestja studjów i 
przyszłej pracy zawodowej; wręczenie 
nagród z ogólnopolskiego konkursu 
naukowego, rozpisanego przez „Pra­
wo“; ogólnopolski turniej krasomów­
czy; oraz zjazd koleżeński członków 
Koła i bal.

Obrady rozpoczynają się przed po­
łudniem 21 hm., bal odbędzie się 22. 
hm., a turniej 23 bm. po południu.

KRONIKA ŚRODOWISK
— KRAKÓW. „Front lewicowy“. Na te­

renie U. J. organizuje się obecnie z dużym 
nakładem energii i gotówki front lewico­
wy, w którym rej wodzą socjaliści (w więk­
szości Żydzi) i resztki Legionu Młodych, 
oraz naiwni ludowcy. Towarzystwo to przy­
gotowuje razem listę do „Bratniaka“. We 
wtorek, 28. ub. m. zorganizowali dyskusję 
p. t. „O wolność przekonań“, która miała 
burzliwy przebieg, gdyż zgromadzona mło­
dzież demonstrowała przeciw komunie i 
Żydom, wznosząc okrzyki na cześć Obozu 
Narodowego. I.udowcy zorganizowali od­
czyt prof. Kota o „Roli inteligencji ludo­
wej“, który miał być, zdaje się, także przy­
grywką do akcji lewicowej. (mk)

— Hymn sodalicyjny na zebraniu Z. P.
M. D. W lokalu własnym Z. P. M. D. odby­
ło się zebranie z referatem „My a kler“, 
który miał ¡ wybitnie antykatolickie nasta­
wienie. Licznie przybyli narodowcy i 
członkowie sodalicji, dali demokratom 
należytą odprawę w dyskusji, a na końcu 
odśpiewali hymn sodalicyjny. (mk)

— WARSZAWA. Collegium Juridicum. 
Taka nazwa przyjmuje się wśród studen­
tów dla nowego gmachu na terenie Uni­
wersytetu, a przeznaczonego dla wydziału 
prawnego. Gmach ten mieści w pośrodku 
olbrzymią salę na 2 tys. miejsc, na parte-

ŻYDZI
Wezwano następnie wszystkie sto­

warzyszenia akademickie, nie posiada­
jące w swych statutach paragrafu 
aryjskiego, do jak najszybszego wpro­
wadzenia go. Ghetto żydowskie, zreali­
zowane na Politechnice Lwowskiej 
winno być rozszerzone na całą Polskę 
w imię czystości życia polskiego i u- 
wolnienia go od elementów wrogich. 
Zjazd polecił „aby wszystkie stowarzy­
szenia akademickie przeprowadziły 
akcję o wydzielenie osobnych miejsc 
studentom Żydom, skompletowanie 
osobnych grup w laboratorjach oraz 
wyznaczenie osobnych sal ćwiczeń i 
kreślarń na wszystkich wyższych u- 
czelniach w Polsce."

Obrady zakończono „Hymnem Mło­
dych".

JEDNOLITOŚĆ I SOLIDARNOŚĆ
Ostatni strajk, zakończony na 

wszystkich wyższych uczelniach peł- 
nem powodzeniem, był pierwszym zna­
kiem, że Polska Młodzież Akademicka 
jest zespołem jednolitym i solidar­
nym. Nowa ustawa i wprowadzone 
przez nią porządki utrudniały stoją­
cym na uboczu osobom poznanie obli­
cza dzisiejszej młodzieży akademic­
kiej.

Strajk i zjazd udowodniły, że nie 
uległo ono w ostatnich latach żadnym 
zmianom na gorsze, a nawet odwrot­
nie, pod wielu względami poprawiło 
się.

Można spodziewać się, że rola zja­
zdu będzie bardzo doniosła, przez za­
początkowanie likwidacji panujących 
ostatnio na wyższych uczelniach po­
rządków. A. M.

rze i pierwezem piętrze, gdzie znajduje 
się balkon.

Na parterze znajdują się jeszcze 3 duże 
sale wvkladowe, oraz pokoje dla profeso­
rów i szatnie, a na piętrze mamy biura 
dziekanatu i sekretarjatu wydziału praw­
nego oraz lokal Kola Prawników. Budynek 
ten jest wyposażony w nowoczesne schro­
ny gazowe, (n)

— Wolna Wszechnica Polska. W
„Dzienniku Urzędowym M. W. R. i O. P.“ 
ogłoszony został „Statut Wolnej Wszech­
nicy Polskiej w Warszawie“ jako prywat­
nej szkoły akademickiej, obejmującej 
cztery wydziały: 1. nauk matematyczno- 
przyrodniczych, 2. humanistyczny, 3. praw 
i nauk ekonomicznych, 4. pedago­
giczny. Słuchacze-dzielą się na dwie ka- 
tego-rje: studentów i wolnych słuchaczy. 
Wolna Wszechnica ma prawo wydawać 
również dyplomy stopni naukowych.

RUCH NAUKOWY
— WARSZAWA. Wieczór dyskusyjny, z

cyklu wieczorów poświęconych dyskuto­
waniu nad bieżącem ustawodawstwem 
polskiem odbył się na temat dekretu Pre­
zydenta R. P., precyzującego sankcje Ligi 
Narodów wobec Włoch. Referat zagajający 
wygłosił kol. Z. Kolankowski. ,

MŁODZIEŻ WSZECHPOLSKA
— KRAKÓW. IL kurs kandydatów od­

bywać się będzie przez cały drugi try­
mestr w środy w sali nr. 39 Coll. Novi. 
Ostatnio referat miał kol. Jerzy Sikora na 
temat: „Polska w chwili obecnej“. mk)

— Katolicyzm podstawą odrodzenia na­
rodu. Dyskusja na powyższy temat, zorga­
nizowana przez Młodzież Wszechpolską, 
odbyła się w sali Kopernika U. J. Zagaił 
dyskusję ks. prof. Józef Archułowski, refe­
rowali kol. kol. Lech Haydukiewłcz, Jerzy 
Sikora i Adam Flis. Mówcy i szereg ko­
legów zabierających glos w dyskusji, wy­
kazali zgodność dążeń i programu narodo­
wego z religją katolicką. Nadchodząca 
epoka w życiu Polski przyniesie wcielenie 
w życie ideałów katolicko-narodowych. 
Do zrealizowania tego konieczne jest wjri 
parcie wpływów komunistyczno-masoń- 
skich.

W dyskusji brali udział przedstawi­
ciele stowarzyszeń katolickich i jeden soi 
cjalista, który był źródłem powszechnego 
humoru. Zamknięto zebranie Hymnem 
Mfodych. Obecnych około 300 osób.' (mk)

PRZEGLĄD WYDAWNICTW
„Prawo“. Ukazał się styczniowy nu­

mer „Prawa“, organu polskiej akademic­
kiej młodzieży prawniczej. ’ Na bogatą 
treść tego numeru składają się artykuły 
St. J. Piątkowskiego p. t. „O polską myśl 
fiiozoficzno-prawną“, następnie M. K Dzie­
wanowskiego na temat b. aktualny p t. 
„Wojna a pakt Ligi Narodów“ oraj? St R 
Kubiaka „O koniunkturze i jej wpływie 
na strukturę przemysłu i handlu- wraz z
Uchr^LiQ^elanii' lvc7^c-v po^i w la-

1“r’T193°- — Numer uzupełnia prze­
gląd piśmiennictwa, ustawodawstwa oraz 
kronika akademicka, ogólna i zagranicz­
na. Do numeru dołączono s-ois treści „Pra­
wa“ za rok 1935. (w)
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BEZSENNOŚĆ wyniszcza organizm,
a powstaje często wskutek zaburzeń układu nerwowego. Zioła Magistra Wolskiego 
ze znak. ochr. „PASIVEROSA“, zawierające Passiflorę (Kwiat Męki Pańskiej) ro­
ślinę o własnościach uspakajających łagodzą zaburzenia systemu nerwowego: ner­
wicę serca bóle i zawroty głowy, uczucie niepokoju i sprowadzają krzepiący, natu­
ralny sen. Ze względu na swe łagodne działanie, pozbawione szkodliwych wpływów 
ubocznych, mogą być stosowane bez obawy przyzwyczajenia przez wszystkich bez 
ng 6073 różnicy wieku.
wytwórnia MAGISTER WOLSKI

Bal K! Primislavii w Bazarze

Triumf pieśni polskiej 
w Paryżu

W niedzielę, 15 bm. w paryskiej Bazy­
lice Sacré Coeur, odbył sie pod protekto­
ratem ks. kardynała Mgr. verdier‘a i y 
asystencji ks. biskupa Cha ptaka, i ks. 
Rektora Paulusa, uroczysty festival śpie­
waczy polskiego chóru przy kościele pol­
skim w Paryżu pod batutą dyr. Stachow- 
skiego. Chór ten wspaniale się dziś zapo­
wiadający i liczący oonad 50 osób, wystą­
pił poraź pierwszy na szeroką widownię

I

Bazylika Sacré - Coeur w Paryżu

kulturalnego życia Paryża z całym szere­
giem kolend i pastorałek, któremi słucha­
cze francuscy byli poprosu zachwyceni.

Uroczysty ten występ polskiej pieśni 
zgromadził we wnętrzu najwspanialszej, 
błyszczącej złotem i białemi marmurami 
bazylice Paryża całą Polonię paryską i o- 
koliczną, a poza tem najwybitniejszych 
znawców ze świata francuskiej muzyki i 
kultury śpiewaczej. Uroczystość była, jak 
się dowiadujemy, transmitowana przez 
rad jo paryskie. Obecnie chór polski w Pa­
ryżu przygotowuje się pod batutą swego 
dyrygenta do wielkiego festivalu śpiewa­
czego w jednym z teatrów paryskich. W 
programie — zapoznanie szerszej publicz­
ności paryskiej z najcenniejszemi utwora­
mi polskiej pieśni ludowej.

SPECIAL CEMAZk*]____

TELEFUNKEN
MISTRÏ TOMU / PRECYZJI ¡’FORMY

ng 6102

Niesamowity rekord
Sto razy próbowała odebrać sobie życie
Osobliwy rekord w próbach samobój­

stwa pobiła w Budapeszcie pewna młoda 
wdowa, lekarka medycyny pani Munkaczy. 
Jak donosi prasa węgierska i jak stwier­
dza sama „rekordzistka“, sto razy usiło­
wała popełnić samobójstwo, skacząc do 
Dunaju. Ostatnio próbę w tym kierunku 
zrobiła w godzinach nocnych. Po raz set­
ny wskoczyła w nurty rzeki i tym razem 
uparta niewiasta byłaby niechybnie utonę­
ła, gdyby nie to, że w tej chwili płynęli 
łódką Dunajem dwaj marynarze, którzy 
zauważyli tonącą kobietę. Jeden z nich rzu­
cił się natychmiast do wody i wyciągnął 
napół przytomną kobietę na ląd. Gdy p. 
Munkaczy po pewnym czasie odzyskała 
przytomność, zawołała z nieukrywaną 
wściekłością do tych, którzy ją wyratowa­
li: „A więc i teraz już po raz setny nie po­

zwolono mi umrzeć!“ Jak wykazało wszczę-

JAKO OCHRONĘ PRIED

GRYPA
STOf UJE $ią PAłTYLKI

NACOT
- Ora WAHDERA 

tHACZHĘ.HIE FARBUJĄ ZĘBÓW
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te natychmiast śledztwo, lekarka próbowa­
ła rozmaitycł» zawodów, w żadnym jednak 
nie zdołała się jakoś ustalić. W końcu za­
pisała się na uniwersytet i została dokto­
rem medycyny. Lecz i to nie dało jej zado­
wolenia. Ciągle rozczarowania życiowe do­
prowadziły ją wreszcie do decyzji popeł­
nienia samobójstwa. Dziwnym zbiegiem o- 
k-oliczności za każdym razem próba pozba­
wienia się życia została jej udaremniona.

S. E.

Ponownie odkryta wyspa
Świeżo pewien statek japoński odkrył 

ponownie na Oceanię Spokojnym wyspę 
znaną Dod nazwą „Ogrody“.

„Ogrody należą do kategoryj wysp, któ­
re od czasu do czasu giną pod powierz­
chnią morza, by po dziesiątkach a nawet 
setkach lat znowu się pojawić. Wyspa 
.Ogrody“ po raz pierwszy odkryta została 
w r. 1531 przez Sauverda, jednego z to­
warzyszów Magellane'a. W kilkanaście lat 
potem zniknęła ona nagle z powierzchni 
* wynurzyła się znowu w r. 1788. Wówczas 
jako pierwszy zauważył wyspę żeglarz an­
gielski Marshall. Doniósł on o tern Mini­
sterium Marynarki swego kraju, które na­
tychmiast wysłało na miejsce komisję dla 
zajęcia wyspy na rzecz W Brytanii Lecz 
komisja, przybywszy na miejsce, nie za­
dała śladu wyspy. Podobnie i Marshall nie 
zdołał już odnaleźć odkrytej przez siebie 
wyspy. Dopiero teraz po 150 blisko latach 
ponownie odkryli Japończycy te wyspę, 
która tak lubi zabawiać się w ciuciubabkę.

W. i P.

(¡IłlZLHA
PŁUC

jest nieubłagana i corocznie, nie robiąc róż­
nicy dla pici, wieku i stanu pociąga bardzo 
wiele ofiar. Przy zwalczaniu chorób płuc­
nych bronchitu. grypy, uporczywego me­
czącego kaszlu itp. stosują pp. Lekarze 
„Balsam Trikolan-Age", który ułatwiając 
wydzielanie s'e plwociny, usuwa kaszel, 
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Odsłonięcie posągu 
św. Jana Bosko w Watykanie

W akcie uroczystej inauguracji posągu 
św. Jana Bosko w bazylice watykańskiej 
wzięli udział kardynałowie Pacelli i Sa- 
lotti. gubernator Miasta Watykańskiego, 
siostra Papieża, nuncjusz Borgongini, wie­
lu ambasadorów i ministrów pełnomoc­
nych, reprezentujących korpus dyploma­
tyczny przy Watykanie, liczni biskupi i 
dostojnicy kościelni, superjerzy zakonów 
z przełożonymi zgromadzeń Salezjanów i 
Córek NMP. Wspomo>życielki na czele, pięć 
tysięcy wychowanków kolegjów i szkół sa- 
’ezjańśkicb oraz dziesięć tysięcy dzieci ze 
szkół publicznych Rzymu, przybyłych z po­
lecenia włoskiego ministra wychowania 
narodowego dla złożenia hołdu założycie­
lowi rodziny salezjańskiej.

Zanim odsłonięto posąg, prokurator ge­
neralny Salezjanów Don Tomassetti od­
czytał przed kardynałem Pacellim adres 
dziękczynny i podkreślił znamienny fakt 
udziału w uroczystości uczniów szkół pu­
blicznych, co dowodzi zgody między Ko­
ściołem i państwem w Itąlji, co było jed- 
nem z najgorętszych pragnień św. Jana 
Bosko w ciągu całego jego żywota.

Po odsłonięciu wśród żywiołowych owa- 
cyj posągu Świętego, kardynał Pacelli do­
konał liturgicznej ceremonji poświęcenia, 
poczem chór uczniów salezjańskich, złożo­
ny ze 180 osób, odśpiewał pieśni okolicz­
nościowe.

Ks. Kardynał Prymas Polski Hlond, łą­
cząc się z radosną uroczystością rodziny 
salezjańskiej, nadesłał depeszę, w której 
wysławia św. Jana Bosko jako strażnika 
grobu i katedry św. Piotra. (KAP).

Tam, gdzie pochowane 
Kiplinga

W opactwie Westminster, gdzie znaj­
dują się groby królewskie i zasłużonych 
mężów, poświęcono jeden zakątek świą­
tyni poetom. Tutaj właśnie umieszczony 
zostanie sarkofag Kiplinga. W 1905 r. 
pochowany został w opactwie John 
Irving, w 1928 r. — powieściopisarz Tho­
mas Hardy. Tutaj stoją też pomniki 
Waltera Scotta, Macaulay'a, Thackeray's 
i Dickensa. Ale nietylko pisarze spoczy­
wają w tej kaplicy, także i muzycy, np. 
Jenny Lind, słynna śpiewaczka szwedzka, 
E, G. Handel, słynny kompozytor.

Tegoroczny bał reprezentacyjny u- 
rządziła korporacja „Primislavia" w 
Bazarze. Mimo, że był to wtorek, bal 
cieszył się dużem powodzeniem, gro­
madząc stosunkowo wielu gości. Obok 
członków korporacji, filistrów z preze­
sem p. St. Sczanieckim na czele oraz 
delegatów innych korporacyj, przybyło 
wiele osób ze starszego społeczeństwa 
oraz prżedewszystkiem młodzieży.

Organizatorem balu był zarząd kor­
poracji, którego prezesem jest p. Nor­
bert Szumann; współpracował były pre­
zes p. Jerzy Nowakowski. Miłemi go­
spodyniami balu były p. Augustyna 
Mieczkowska oraz p. Halina Tuchoł- 
czyna.

Po północy ruszył polonez, w które­
go pierwszych parach szli: p. Aug. 
Mieczkowska z p. St. Sczanieckim, p. 
prof Nowakowska z p. prof. Winiar­
skim, p. Korytowska z p. prof. dr. No­
wakowskim. Nieodłączne walczyki fi­
gurowe wyprowadzali pomysłowi wo- 
dzirejowie p. T. Dembiński i p. Gniaz­
dowski.

Dzięki miłej zabawie, na zakończe­
niu balu — o świcie — było jeszcze 
wielu gości, którzy z żalem opuszczali 
salę zabawy.

Na balu K! Primislavia można było 
zaobserwować wiele pań w pięknych i 
efektownych toaletach. Wśród nich p. Sł. 
miała suknię ciemno-błękitną z ciężkiego 
jedwabiu z narzutką z tego samego ma­
teriału, podbitą futrem — rękawy z tiulu, 
inkrustowane kwiatami tegoż koloru. Pa­
sek spięty wspaniałą klamrą ze strassów 
i drogocenna brosza uzupełniały wspania­
łą i twarzową toaletę.

Równie wspaniałą, chociaż zupełnie 
odrębną suknię nosiła pani dyr. M. Spód­
nica powłóczysta a do tego żakiet, zapięty 
na dwa. rzędy, przybrany wspaniałym 
kołnierzem z prawdziwej koronki à la 
Marja Stuart.

Panią M. o wiotkiej sylwetce i tak wy­
jątkowo subtelnej urodzie, zdobiła suknia 
z białego crêpe satin, obcisła, rozszerza­
jąca się ku dołowi. Dekolt oryginalny, 
odsłaniający ramiona. Kokarda od przo­
du odwracała się wyłogami, które two­
rzyły ramę dla wycięcia, wstrzymanego 
paseczkami ze strassów. Taki sam bły­
szczący pasek i czerwony kwiat wykoń­
czały to urocze zjawisko.

Bardzo pomysłowo przybraną była 
suknia z czarnego chiffonu p. Cz. Ko­
kardy taftowe o trzech kolorach: czerwo­
nym. fioletowym i żółtym, rzucone śmiało 
na dolną falbanę atkni. Dekolt kwadra­
towy. rękawy bufEfcte, a przepaska we 
włosach z wstążki av tych samych odcie­
niach. uzupełniała tę odrębną w swoim 
rodzaju toaletę.

Bal rosyjski w Adrii
Tak się już od lat ułożyło, że do­

roczny bal rosyjski w Adrji należy do 
najlepszych zabaw w karnawale. Tra­
dycja ta została utrzymana również na 
wczorajszym balu, który, chociaż zgro­
madził trochę mniej gości, niż bal ubie­
głoroczny. mimo to stoliki były wszyst­
kie obsadzone, a salka w czasie tańca 
zapełniona.

Był naturalnie i bufet rosyjski z 
wszelkiemi smakołykami rzadko gdzie 
spotykanemi. była loterja, rychło wy- 
sprzedana. oraz mnogie niespodzianki, 
wśródi których wyróżniały się przede- 
wszystkiem oryginalne wachlarzyki z 
celofanu dla pań.

Prżedewszystkiem poza zabawą, mi­
łymi byli gospodarze ze Stowarzysze­
nia Rosjan z prezesem p. Bokiewicz- 
Szczukowskim. p. Gawrońską, Cieślic- 
ką i Pleskaczewską na czele. Zamiast 
poloneza wyprowadzony został przez 
wodzireja p. M. Zawadzkiego mazur, z 
temperamentem odtańczony przez dzie­
siątkę par. Do tańcy przygrywały dwie 
orkiestry. Zabawa trwała nieprzerwa­
nie aż do rana.

Panie, które były wczoraj na balu ro­
syjskim. odznaczały się wspaniałemi toa­
letami, jakie się dzisiaj rzadko kiedy spo­
tyka. Każda suknia uderzała zupełnie 
wyjątkowem bogactwem pomysłów, żad­
na nie była podobna do drugiej. Niejed­
na pełna fantazyj. stanowiła kontrast do 
skromnej w kompozycji, a jednak wspa­
niałej gatunkiem materii, czy kosztowno­
ścią dekoracji sukni. Pani P. była w toa­
lecie z prawdziwej brukselskiej koronki 
koloru ócru, o tiulowych rękawach i tiu­
lowej kokardzie, umieszczonej u dołu spód­
nicy. Toaleta pełna poezji i świetnie do­
stosowana od typu.

Druga pani P. wystąpiła w sukni z 
wspaniałego czerwono-złotego brokatu. — 
Stanik wstrzymywały pasy z tej samej 
materji, które z przodu skrzyżowane, łą­
czyły się z dekoltem na plecach — pasek 
i przepaska we włosach, były wykonane 
z złotego inkrustowanego brokatu — spód­
nica odznaczała się niebywałą szeroko­
ścią.

Panią Ch. zdobiła suknia z czarnego 
tiułu. Spódnica, składająca się z kilku

Uroczo wyglądały tego wieczoru pan^ 
ny K., identycznie równo ubrane, co wy­
woływało podwójny efekt. Suknie ich z 
blado niebieskiej tafty przypominały 
kwiat niezapominajek. Staniczek tworzył
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jedną całość z paskiem, spiętym z tyłu na 
klamrę symilkową. Sute kloszowe spód­
nice rozszerzały się szeroko w tańcu De­
kolt ztyłu owalny, zprzodu en coeur, był 
cały przybrany pastelowemi girlandami z 
kwiatów niebiesko-różowych. Pantofelki 
i mały pompadurek były wykonane z te­
go samego materjału. Wszystko razem 
wywoływało wrażenie wielkiej świeżości 
i młodocianego wdzięku.

Odrębną a subtelną całość tworzy suk­
nia p. Ś. z białego malowanego jedwabiu, 
udrapowana zarówno tak z przodu jak i 
z tyłu, draperje przecina sznur strassów 
W kotonie wspaniałej, upiętej z własnych, 
rzadkiej długości włosów, dyskretnie lśni 
przepaska również ze strassów. Biżute- 
rja, która dekoruje szyję jak i brosze 
umieszczone po bokach pasania, są z gra­
natów. Świeży, czerwony tulipan ożywia 
białą sukienkę.

Poza tern zasługiwały na wyróżnienie: 
średniowieczna toaleta p. Ł, z niebieskiego 
jedwabiu, przypominająca Małgorzatę z 
Fausta; taftowa suknia bardzo świeża 
koloru vert nil p. R K. i tego samego ko­
loru bardzo pomysłowa suknia p. Ł. z rę­
kawami w kształcie kwiatów; p. Sz. z 
taftu w kolorze winnym, mieniąca się 
czarnym odcieniem. Panna W. spowita w 
chmury białego tiulu, przetykanego róża­
mi, o spódnicy składającej się z pięciu 
falban. wyglądała uroczo.

Ogólnie przeważały suknie taftowe, 
świeże, młodociane, ponieważ przeważała 
młodzież i tern samem mniej było poważ­
nych, uroczystych toalet.

falbanek, zasłana była drobnemi czerwo- 
nemi kwiatkami. Wąskie paski, wstrzy­
mujące dekolt, były wysadzane tym sa­
mym rodzajem kwiatków. Wąskie te pa­
ski okalały szyję i zdobiły przód sukni. 
Całość dość śmiała, była śliczna i bardzo 
efektowna.

Pani S. posiadała tego wieczoru toaletę 
z czarnego jedwabiu, o równym jako fa­
son dekolcie z przodu jak i z tylu. Na 
plecach błyszczała similowa klamra — 
z przodu lśnił wpięty brokatowy złoty 
kwiat. Pani S. narzucała na siebie grono­
stajowe sortie de bal.

Panią KI. zdobiła na balu toaleta 
z crêpe satin, piękna i dystyngowana w 
linji — obcisła ku dołowi, rozchodziła się 
szerzej — pozbawiona z przodu dekoltu, 
przechodziła za to z tylu w długi i wąski 
dekolt u góry złączony szerokim pasmem. 
Symilowa klamra ożywiała całość. Pięk­
ną była też toaleta p. G. z ciężkiego czar­
nego crêpe satin, wąskie paski tworzyły 
naramienniki — miękką linją przechodzą­
ce z przodu jak i z tyłu w dekolt — ład­
nie zarysowany. Symilowa brosza i klam­
ra zakończały efektowną suknię.

Wspaniałą toaletę posiadała p. II. z 
czarnego velour chiffon — obcisła ku doło­
wi, przechodzącą w powłóczysty tren —; 
toaletę wstrzymywał pasek, otaczający 
szyję, przykrywający przód i tył a za to 
odsłaniający ramiona — całość zachwy­
cała linją i kosztownością materjału.

Wreszcie wśród wielu innych dojrzeć 
można było suknię zieloną z crêpe satin 
lśniącą, o długim trenie, przyczepionym 
do ręki — i o dekolcie, wykonanym pa­
skiem, wysadzanym strassami — na ra­
mieniu przypiętą była rozetą z tiulu tegoż 
koloru. Wreszcie suknia czarna, przy­
brana brokatem i czarne z czerwonymi 
sutymi rękawami, taftowa niebieska —; 
żółta kanarkowa — w tym samym kolo­
rze nakrycie bardzo oryginalne na gło­
wie — i wielką ilość innych oryginalnych 
i pięknych sukien. Ogólny koloryt sali 
bogaty, śniący i mieniący się pięknie i in­
teresująco.

MŁODZIEŻ WSZECHPOl SKA
ZEBRANIE DYSKUSYJNE 

W czwartek 6 bm. o godz. 20 odbę­
dzie się w lokalu S. N. zebranie dysku­
syjne z referatem dr. doc. Stojanow- 
skiego n. L „Kwestja ukraińska“.
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odbędzie się w najbliższą 
sobotę, dnia 8 lutego
w Białej Sali BAZARU zS n

Niemcy chią wytępić Łużyczan
W tych dniach kopenhaski dziennik 

„DSgens Nyheder'1 doniósł o fali prze­
śladowań, jaka spotyka w Niemczech 
Serbów łużyckich, których istnienie nad 
Łabą przypomina światu, że ziemie od 
granic dzisiejszej Polski aż poza Łabę 
były niegdyś czysto słowiańskie. We­
dług duńskiego pisma reżim hitlerow­
ski, mimo zapewnień Hitlera o szano­
waniu obcej kultury, postanowił wobec 
Łużyczan działać energicznie i zamy­
kać szkoły, w których nauczano dotąd 
języka łużyckiego, — język ten ma być 
poza tern wyrzucony z urzędowania po 
gminach, a nawet istnieje zamiar za­
bronienia wygłaszania kazań w tym 
języku, używanym jeszcze przez prze­
szło 120 tysięcy Serbów łużyckich. Eks­
terminacyjne dążności hitlerowskie, 
przypominające żywo to, co przeżywa­
liśmy przed wojną w Wielkopolsce, na 
Pomorzu i na Śląsku, idą — według 
duńskiego pisma — tak daleko, by Ser­
bowie łużyccy nie mieli pnwa posłu­
giwać się swym językiem ojczystym 
nawet pomiędzy sobą.

„Warsz. Dz. Nar.“ daje następujący 
obrazek prześladowań niemieckich na 
Łużycach:

„Głośna była kilka tygodni temu 
sprawa redaktora organu mniejszości 
narodowych w Niemczech, miesięczni­
ka „Kulturwehr“, Jana Skali, skazane­
go przez sąd w Budziszynie na 2 tygod­
nie aresztu za niepodniesienie ręki pod­
czas śpiewania narodowego hymnu nie­
mieckiego na koncercie łużyckim w li­
stopadzie ub. r. mimo, że w takich wy­
padkach nie obowiązuje śpiewanie nie­
mieckiego hymnu narodowego oraz 
podnoszenie ręki. P Skala został ska­
zany za zakłócenie porządku i wywoła­
nie zgorszenia publicznego. Ten sam 
los spotkał także obecnego na koncer­
cie studenta Czyża, zasądzonego rów­
nież za to samo „przestępstwo“.

Pg 7166-50,80 I

Ostatnio jesteśmy znowu świadka­
mi stosowania nowych, niesłychanych 
metod przez szowinistów niemieckich 
w stosunku do społeczeństwa serbo-łu- 
życkiego. Oto jeden z proboszczów łu­
życkich został zmuszony do podpisa­
nia deklaracji, w której zobowiązuje 
się na przyszłość do niewypowiadania 
się tak na piśmie, jak i w słowie, że Łu­
życzanie są odrębnym narodem czy 
grupą narodową, lecz że są oni taka sa­
mą niemiecką grupą językową, jak np. 
Westfalczycy. W świetle powyższego 
faktu jakże wymownie rysuje się twier­
dzenie jednego z głównych działaczy 
„Bund Deutscher Osten“ na Łużycach, 
wypowiedziane na zebraniu w Workle- 
cach (Łużyce Górne), że „zadaniem 
„Bund Deutscher Osten“ jest wytępie­
nie Łużyczan!“

MEMORJAŁ DO HESSA
Berlin. (Tel. wł.) „Domowina“, 

organizacja, będąca związkiem wszyst­
kich towarzystw serbo-łużyckich, 
przedłożyła zastępcy „Ftihrera“, Ru­
dolfowi Hessowi, petycję, w której 
protestuje przeciw rozmaitym zarzą­
dzeniom, wrogim dla mniejszości ser- 
bo-łużyckiej.

„Domowina“ wytyka w memorjale, 
że nie dotrzymano Serbom łużyckim 
przyrzeczeń, dawanych im w pierw­
szym roku reżimu hitlerowskiego, 
mimo kilkakrotnych zapewnień kanc­
lerza Rzeszy. Następnie w pięciu punk­
tach wylicza zarządzenia, zmierza­
jące do podkopywania bytu narodowe­
go Serbów łużyckich, jako nie-niemiec- 
kiej grupy narodowej.

W punkcie pierwszym wskazuje 
się na dążności „Bund Deutscher O- 
sten“ do udowodnienia, że obietnice 
Hitlera dla nie-niemieckich grup na­
rodowych nie odnoszą się do Serbów 
łużyckich. Punkt drugi zwraca uwagę 
na to, że starosta hitlerowski w Ka­
mienicy zakazał „Domówinie“ pod no­
szenia nie-niemieckiego charakteru 
Serbów łużyckich, gdyż uważa się, ich 
za szczep — niemiecki, jak Frankoń- 
czyków, Szwabów i t. p. Trzeci punkt 
dotyczy zakazu używania niebiesko- 
biało-czerwonych, serbo-łużyckich 
barw narodowych, przez co pragnie się 
uniemożliwić uzewnętrzniania serb­
skiej odrębności narodowej. W punk­
cie czwartym wymienia się szereg za­
rządzeń przeciw „Serbskim Nowinom“, 
a punkt piąty mówi o zamierzeniach 
zamienienia „Domowiny“ w — „Zwią­
zek Niemców języka serbskiego“.

Memorjał zapewnia wkońcu, że Ser­
bowie łużyczcy nie wyprą się nigdy 
swej narodowej odrębności, gdyż to 
równałoby się zdradzie narodowej.

Czytajcie
„Jlustrację Polską“!

korespondencja

— L. H. 105. Ustawa moratoryjna o- 
bejmuje tylko wierzytelności hipoteczne 
zabezpieczone; ustawa oddłużeniowa na­
tomiast tylko długi rolnicze tak, że oby­
dwie te ustawy nie mają do Pana zasto­
sowania. Wierzycielowi przysługują od­
setki w wysokości 10 proc., a od 1. 12. 35 r. 
w wysokości 8 proc, w stosunku rocznym. 
Odsetek od odsetek obliczać nie wolno. 
Winien Pan zatem płacić wedle umowy.

(K.)
— A. W. — Poznań. Bez przedłożenia 

nam kwitu abonamentowego, lub poświad­
czenia agentury, informacyj nie udziela­
my. (K.)

— M. K. — Dziekanka. Bez przedłoże­
nia nam kwitu abonamentowego informa­
cyj nie udzielamy. (K.)

— M. P. 41. — Międzychód. Poslugacz- 
ka domowa podlega obowiązkowi ubezpie­
czenia. Składka za ubezpieczenie chorobo­
we, emerytalne i wypadkowe w wysoko­
ści 3,19 zt miesięcznie, opłaca w całości 
pracodawca. Obowiązek ubezpieczenia u- 
staje z dniem rozwiązania stosunku pra­
cy i do tego okresu czasu opłaca się tylko 
składkę. Za osoby, nie pobierające żad­
nego wynagrodzenia lub zarabiające ty­
godniowo poniżej 6 zł, składkę oblicza się 
od najniższei podstawy wymiaru, tj. od 
6 zi tygodniowo. (K.l

— „Poznańczyk kresowy“. Dokładnych 
informacyj w tym kierunku udzielić mo­
że danemu petentowi tylko właściwa Po­
wiatowa Komenda Uzupełnień, dokąd się 
petent winien zwrócić. (K.)

— Gr. — Poznań. 1) Urząd Akcyzowy 
w Poznaniu, Ai. Marcinkowskiego. 2) Mo­
że być zużyta w każdej miejscowości R. 
P. 3) Wniosek winien być, ostemplowa­
ny. 4) Jeżeli zupełnie nowe przedsiębior­
stwo, to dopiero po roku inaczej z chwilą 
objęcia interesu. 5) Koncesja taka może 
być osobie trzeciej oddzierżawioną. 6) 
Koncesja taka podzielona jest na różne ka- 
tegorje. (K.)

— No. 70. Radzimy osobiście się pofa­
tygować do naszej poradni. (K.>

Doroczny „Bal Seledynowy4* 22 lu­
tego 1936 w Bratniej Pomocy Stnd. 
W. S. H. w Poznaniu przygotowuje 
uczestnikom miłą niespodziankę w po­
staci wielu atrakcyj.

Ciekawe dekoracje! Doskonale ze­
społy muzyczne! Urozmaicone tańce! 
Tani i wyborowy bufet! A przede- 
wszystkiem miły nastrój.

Zaproszenia: Tel. 2647 Wały Zyg­
munta Starego 2/3, pok. 115.

RAD JO
Dnia 6 b. m. o god. 18,30 wygłosi p. 

dr. Marja Świderska przed mikrofo­
nem Radjostacji Poznańskiej odczyt 
p. tyt. „Pielęgnacja cery w karnawa­
le“.

FILM, który rozweselił, rozśmieszył, 
rozbawił 1 rozentuzjazmował cały

DODEK NA FRONCIE
nieodwołalnie ostatnie dni na ekranie. A 
zatem kto pragnie szczery i beztroski hu­
mor i szampańską zabawą, niechaj zoba- 
cły sobie genialnego wesołka

ADOLFA DYMSZĘ
w swej arcyuclesznei komedii „Dodek na 
fronda“ w kinie APOLLO.

. ng 5567

KOMUNIKATY TEATRALNE
Z Teatru Wielkiego

Dziś „Rose-Marie“; jutro „Cavalleria 
rusticana“ i „Pajace“ z Anną Gretel, Ki­
sielewską, Dolnickim, Janowską-Kopczyń- 
ską, Peterem, Czarneckim. War- 
chalewskim, Gruszczyńskim i Musie! ew- 
ską. W piątek i sobotę (po raz 25) „Rose- 
Marie“.

W niedzielę odbędzie się premjera do­
tąd w Poznaniu niewystawionej opery 
Umberto Giordano pod tyt. „Andró 
Chénier“. Będzie to równocześnie pierw­
szy występ gościnny znakomitej śpiewacz­
ki polskiej Adeliny Korytko - Czapskiej, 
primadonny wielkich scen zagranicznych.

„André Chénier“ najbliższa premjera 
Teatru Wielkiego

W niedzielę dnia 9 bm. odbędzie się 
premjera dotąd w Poznaniu niewystawio­
nej opery Umberto Giordano p. t. „André 
Chénier“. Będzie to równocześnie pierwszy 
występ gościnny znakomitej śpiewaczki 
polskiej Adeliny Korytko - Czapskiej, pri­
madonny wielkich scen zagranicznych, 
która po niebywałych sukcesach zaangażo­
wana została na szereg gościnnych wystę­
pów w operze poznańskiej. W roli tytuło­
wej wystąpi dawno niesłyszany tenor Ka­
zimierz Czarnecki, w roli Gerarda świetny 
baryton Zenon Dolnicki. Kierownictwo mu­
zyczne spoczywa w rękach kapelm. Stefa­
na Barańskiego, reżyseruje Karol Urbano­
wicz, a nowe dekoracje przygotował Zyg­
munt Szpinger. Efektowny balet układu 
baletm. Statkiewicza.

Z Teatru Falskiego
Świetna sztuka „Szesnastolatka“ grana 

będzie jeszcze tylko kilka rąey, do czwart­
ku włącznie. W piątek arcydzieło Wy­
spiańskiego „Bolesław Śmiały“ po ce­
nach do połowy zniżonych. W sobotę te­
atr występuje z premjerą głośnej komedji 
„Stare wino“, która w Warszawie grana 
była przeszło sto razy.

Z Teatru Nowego
Dzisiaj, jutro i w piątek wieczorem 

powtórzenie arcymiłej stylowej komedji 
Józefa Korzeniowskiego „Panna mę­
żatka“. W sobotę rozpoczną się gościnne 
występy Kazimierza Szuberta w farsie 
„Pan Pluskiewka“.

Za ogłoszenia i reklamy odpo­
wiada administracja w osobie Antoniego 
Leśniewicza w Poznaniu.

W poniedziałek, dnia 3 lutego 1936 r. zasnął 
nagle w Panu, mój ukochany mąż, nasz dobry 
ojciec i dziadek

Roman Rost
przeżywszy lat 88-

W ciężkim smutku pogrążeni
Marja Rost, żona 
Maks Rost, syn

, Olga Rost, synowa
Berthold Rost, wnuk.

Złożenie zwłok nastąpi w czwartek, 6. bm. o 
godz. 2,30 po poł. z domu żałoby, ul. Małeckiego 5, 
na cmentarz w Górczynie.

Poznań, Berlin, Limburg a/S.
Zakład pogrzebowy Z. W. Mężyński, ul. M. Focha 80.

i
Dnia 3. 2. 1936 r. zmarł w Bogu, mój najdroż­

szy mąż, nasz najukochańszy tatuś, ś. p.

Maksymilian Kurnatowski
w 56 roku życia Pogrzeb odbędzie się w czwartek. 
6. bm u godz. 15,30 z domu żałoby, o czem donosi

w głębokim smutku pogrążona 
zg 12 802 żona z dziećmi-

Poznań, Małe Garbary 7 a, m. 20.

Przewielebnemu Duchowieństwu, Panu Wojewodzie, Prezydentowi 
Miasta Poznania, Wojsku, Uniwersytetowi, Izbie Lekarskiej Poznańsko- 
Pomorskiej, Związkowi Lekarzy, wszystkim Organizacjom i Delegacjom 
oraz Krewnym i Znajomym za wyrazy współczucia, przesiane wspaniałe 
wieńce oraz udział w pogrzebie naszego najdroższego nigdy niezapomnia­
nego ojca, teścia, dziadka i wuja, ś. p.

Dr. Maksymiljana Ziółkowskiego 
Bóg zapłać!

składamy serdeczne

zg 12 803

Poznań, Środa, Dzieci, synowa, wnuki i rodzina.

W dniu 31 stycznia 1936 r., zmarł, S. p.

Dl med. Bolesław BroeBere
z Poznania.

W Zmarłym straciliśmy gorliwego członka 
i uczynnego Kolegę. Cześć Jego pamięci!

| dg 817 Związek Lekarzy R. P. Okrąg Wielkopolski-

Pięcio-pokojowe
słoneczne, parter, na

mieszkanie, iianflel. fiiara
Wały Król. Jadwigi 6, m. 3.

zg 12788

Dobrze zaprowadzony

SKŁAD DEUUTESÓW i UH
z urządzeniem i towarem, 
wprost od gospodarza do wy­
dzierżawienia. Miasto po­
wiatowe. Do objęcia ca 5.000. 
Oferty Kurjer Pozn. zg 12785

cukierki zdobyły niską ceną i nie­
zrównaną jakością powszechny rynek
zbytu. Fabryka Cukrów St. Marecki 
Poznań, ulica św. Wojciecha 28,

nc 4 571 IB

Współpracownika I
któryby mógł dostarczyć 2 do 3 fachowych artykułów 
miesięcznie, dotyczących przemysłu mleczarń jak 
i ogólnej prZetwórczości — poszukuje pismo fachowe. 
Zgłoszenia pod ng 6110 do Kuriera Poznańskiego.
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Tylko do 10-go lutego
Nasz

Dnia 4 lutego 1936 r„ rano o gods- 9, zmarła, zaopatrzona Sakramen­
tami św., naeza nadewesyefcko ukochana matka, ś. p.

z Gahlów

Stanisława Meyzowa
przeżywszy lat 61. Pogrzeb odbędzie się w piątek dnia (. bm. o godzinie 
15 z kaplicy Szpitala Wojskowego przy Wałach Jana III. Msza św. ża­
łobna odprawiona zostanie nazajutrz o godz. 8,30 w kościele św. Marcina, 
o czem Krewnych i Znajomych zawiadamiają

• pogrążone w ciężkim smutku
Poznań, Warszawa, Kościerzyna dziCCl*

Aleje Marcinkowskiego 21.
zg 12 787 Osobnych uwiadomień nie wysyła się.

Pomarańcze Cyprus
soczysto - słodkie oraz znany gatunek

Jaffa - Pardess i Hiszpańskie
poleca

A|||APAA| właściciel H. SCHMIDT,
DWi UŁrUL p°zna”włeikieGarbaryi7
Pg »46-6,34 Telefon 13-17

Aparaty radjowe »TELEFUNKEN«
AMBASADOR — UNIPHON — SPECIAL

NA RATY

stacja kolejowa Wolenica, poczta Krotoszyn, telefon nr. 
137, sprzeda z wolnej ręki za gotówkę:

Konie robocze pierwszej klasy, oborę 
wysoko mleczną, garnitur młócar- 
niany b. produkcyjny, cały inwentarz 
martwy w b. dobrym stanie.
Inwentarz obejrzeć można każdego czasu za upreed- 

niem zgłoszeniem. ______ _______ zg 12 734

sprzedaj©
firma

Przedsiębiorstwo Robót Elektrycznych
INŻ. MOŁCZKO i SKIBA

Poznań, ul. Fredry 12. sos Telefon 23-26 i 23-36

Komunalna Kasa Oszczędności miasta Jutrosina w Ju­
trosinie ogłoszą konkurs na stanowisko

dyrektora zarządzającego
Od kandydata wymagane jest:

11 Obywatelstwo polskie-
2) Kilkoletnia praktyka bankowa.
3) Nieprzekroczony 40 rok życia — re. kat.
4) Kaucja. dg 815
5) Referencje oraz odpisy świadectw.

Wynagrodzenie według umowy. Zgłoszenia należy wno­
sić do dnia 25 lutego br. pod powyższym adresem na ręce 
Przewodniczącego Rady Kasy. Posada będzie do objęcia po 
zatwierdzeniu kandydata przez Władze Nadzorcze.

Wy, którzy próbujecie szczęścia
wiedzcie, że Jasnowidz GOLZANI, spadkobierca tysiądetmjch tajemnic, oddaje dó waszej dyspo­
zycji wiadomości, wydobyte ze świętych ksiąg tajemniczych Indii, dzięki którym ułoży Wasze życie.

W MIŁOŚCI poznaje wynik', osiągnięcia pełnego szczęścia. Czy małżonek-ka są wierni. Jasno­
widz GOLZANI wróci ich Wam na zawsze, zaprowadzając zgodę, harmonię. zanfaaue. bez któ­
rych to wyników nie ma szczęścia w ognisku domowem. Chcecie sobie założyć takie ognisko, rady 
GOLZANTEGO staną się dla Was użyteczne on bowiem wyeliminuje gorzkie rozczarowanie.

W INTERESACH zakomunikuje Wam czasokres, kiedy osiągniecie powodzenie. Poda Wam 
kierunek, wskazując drogę, jaką należy obrać. Jesteście w kłopotach finansowych? On Was pod­
trzyma. pomoże Wam do przezwyciężenia przeszkód, ponieważ GOLZANI jest też uzdrowicielem 
wszelkich cierpień moralnych.

W ŻYCIU opracuje Wam pieczol-owieie i dokładnie horoskop, który będzie cennym drogo­
wskazem — doradcą. Poznacie zatem Waszą przyszłość, będziecie w stanie zwalczyć przeciwności.

W LOTERII pobił rekord wygranych. Jego bowiem metoda astro-ono-matyazna. gkombino- 
wana z krzyżem róż. daje mu pewność określenia szczęśliwego Waszego okresu i szczęśliwych nu­
merów. Dokładnie opracowany horoskop jakoteź możliwości ustalenia według jego metody pozwa­
lają ustalić okresy szczęśliwe, jakoteż granice powodzenia. Wobec dotychczasowych wyników Ja­
snowidz GOLZANI daje Wam okazje porozumienia się z nim, oddając Wam do dyspozycji całe 
swoje doświadczenie i swoją niezrównana kompetencję. Nadeślijcie dokładny adres, datę urodzenia 
oraz 1 zł 60 gr na koszty korespondencji. Horoskopów bezpłatnych nie wysyłam.

PRZEDSTAWICIELA
dobrze zaprowadzonego u 
klienteli piekarskiej, poszu­
kuję do sprzedaży w Polsce. 
Petent musi być zdolny do 
załatwienia wszelkiej kores­
pondencji w języka polskim 
i niemieckim oraz do repre 
zentowania mego domu. — 
Referencje z podaniem do­
tychczasowej działalności po­
żądane.

A. BAUM, GLOGAU (Niemcy) Piece piekarskie — Maszyny 
i przybory piekarskie. ng 6119

Adresować: JASNOWIDZ GOLZANI, Kraków, Skrytka Pocztowa 474. ng 6109

BLUSKI (Pulowery)
najkorzystniej z firmy

Aleje Marcinkowskiego nr. 13.
dg 538

KAMIZELKI

Przedstawiciela
aa Poznań, posiadającego szerokie stosunki lokalne, poszu­
kuje fabryka sukna do sprzedaży prywatnej jej artykułów. 
Oferty z życiorysem i referencjami Kurjer Pozn. zg 12 804.

Kamienica nowa
trzypiętrowa

przy ulicy Focha wpłaty 32 000, 
reszta amortyzacja. Karalus, Po­
znań. Marszałka Focha 25.

zd 94 083

Uchwała. W sprawie upadłościowej nad majątkiem fir­
my Drukarnia Lotnicza Szulczewski i Ska Sp. z ogr. odp. 
w Poznaniu w likwidacji, Al. Marcinkowskiego 25, wyzna­
cza się termin przed Sądem Grodzkim w Poznaniu pokój 45 
na dzień 15 lutego 1936 godz 10 celem: 1) badania dodat­
kowo zgłoszonych wierzytelności, 2) złożenia sprawozdania 
przez zawiadowcę masy. Poznań, dnia 30 stycznia 1936. Sąd 
Grodzki. ng 5744

Nagłówkowe stowo (tłusto) 25 groszy, każde 
dalsze stowo 15 groszy, 5 liczb = jedno słowo. 
1, w, z, a — każde stanowi 1 słowo. Jedno ogło­
szenie nie może przekraczać 100 stów, w tem 

5 nagłówkowych.

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

1-łamowy milimetr 50 groszy

Na ogłoszenia szyfrowane
wymagające złożenia „zgłoszeń“ lub „ofert" do „Kurjera Poznańskiego" 
pod nr...., prosimy kierować listy do nas oddzielnie na każde ogłoszenie, 
nigdy zbiorowo w jednym liście na kilka ogłoszeń. W narożniku dolnym, 
lewym koperty lub pocztówki prosimy umieścić czytelnie numer ogłoszenia, 
abyś my korespondencję, nie otwierając jej, doręczyć mogli inserentowi.

Przykład:

Kurjer Poznański

o zna n,
zdg 57675 B. Marcin 70

Przestrzegamy zgłaszających się przed dołączaniem do ofert dokumentów 
oryginalnych, świadectw i t. p., gdyż administracja nasza nie przyjmuje odpowie­
dzialności za ich zwrot, jak wogóle za dalsze załatwienie oferty przez inserenta.

Adres inserenta wskazujemy (zamiejscowym za dołączeniem znaczka poczto­
wego) tylko w tym wypadku, jeżeli ineerent upoważnia nas do tego, podając 
w o-głoezeniu „Wiadomość" lub „Adres“ wskaże „Kurjer Poznański" nr.....

Administracja.

1. DOMY PARCELEa
Kamienica

dwupiętrowa składami 26 000,— 
wpłaty 14 000. Błoch Aleje Mar-
cinkowsk.cgo 15. zdg 93 340

Willę
d wumleszkaim >va wpłaty 
Małecki, Ryba tú 20a. zdg

14.000 
94 037

Mniejszy dom
otnym składem, mieszkaniem 
oznaniu, wpłaty 10—15 tys. — 
głoszenia Grass. 3 Maja 5.

zdg 93 980

Kamienica
blisko St. Rynku 85.000, wpłata 
60.000

Śródmieściu
33.000. wplata 214)00 reszta trzy­
procentowa hipoteka. Dutkie­
wicz, Chwahsaewo 70.

Pg 0644-53.287

Kamienicę
komfortową, śródmieściu. dochód 
10 600 sprzedam 85 000, wpla y 
50 000,— Gruszczyński, Pocztową 
30. zdg 93 623

narożnik Wolsztyńskiej i 
_arceiińskiej korzystnie sprze­
dam. Oferty do Kurjera Pozn, 

Edg 93 774

parcele 
Ma

daje kupującym wielkie 
korzyści i cieszy się 
ogólnem uznaniem.
DOM HANDLOWY r

Poznań, ul. Rynkowa
ng 6117/8

Nerki ........ 60 gr
Flaki
Czernina z dróbkam:. . . 
Szynka, sos buirgundaki 
Kanapki z kawiorem i łoso­

siem ................................
Ceny łącznie z obsługa, 

zg 12 798

60 gr 
60 gr 
80 gr 
30 gr

Znak oferty naprzykład: n 3695, z 21 025, d 1811 
i t d. = 1 słowo.

Drobne ogłoszenia w dni po-wszednie przyjmuje 
się do godz. 11,10, w soboty i dni przedświą­

teczne przyjmuje się do godz. 11,00.

Teren
(przemysłowy 5 000 m1 Rataje ko­
rzystnie sprzedam. Oferty Kurjer 

'Poznański zdg 93 990

jBT 4. OSOBISTE

Kto
szlachetnych dopomoże studento­
wi do u-kończenia ostatniego ro­
ku. Łaskawe zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdg 93 925

Willę
2 mieszkaniowa z ogrodem, oko­
lica Górczyn, blisko tramwaju i 
kościoła sprzedam. Zgłoszenia 
Kurjer Poznański zdg 93 877 Małżeński

związek chcą zawrzeć biurowy 
Eryk Pawel Müller, zam. w 
Krotoszynie, syn wdowy wojen­
nej Mar ji. Anny Müllerowej z d. 
Berg zamieszkałej w Chorzowie 
TI. z Eweliną Marją Moszczeń- 
ską, zamieszkałą w Lesznie, cór­
ką kapitana rezerwy Leona
Moszczeńskiego i żony Jego
Frai,raczki z domu Janiszewska, 
zamieszkałych w Lesznie.

n g 6108

Kamienicę
komfortową (Łazarz) dochód 11 
tysięcy, -wpłaty 45 tysięcy prze­
jęcie amort. sprzedam Oferty
Kul jer Pozn. zdg 94 069

Parcele
każdej wielkości przy Hali Zep­
pelina korzystnie sprzedam. Zgło­
szenia Kurjer Pozn zdg 94 043 — 
odpowiedź znaczek.
jfaf Ł PIENIĄDZ Trwała

ondualc.ia 6.— Marom 68.
zdg 94 040100

złotych dolarów sprzedam. Mar­
cina 26 m. 4. zdg 93 717

BPR^™OŻENKi~"

Do 10 tysięcy zł
pożyczki poszukuje na pierwszą 
hipotekę. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 93 889

Towarzyszki
życia szukam gotówka Przyjme 
jako wspólniczkę dc interesu. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 92 666

Zł 4 000,—
na I hipotekę 25 morgowego go­
spodarstwa wiejskiego bez dłu­
gu. Oferty Kurier Poznański

zdg 93 918

Wdowa
inteligentna, wiek średni, miesz­
kaniem, gotówka wyjdzie za in­
teligentnego kupca, urzędnika, 
emeryta. 46—56 lat. bezdzietny. 
■Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdg 93 981Pobył na wsi
Średni majątek poszukuje pożycz­
ki 6 000 zł, dobrem zabezpiecze­
niem, oprocentowaniem, poza tem 
bezpłatny pobyt na wsi z ewtl. 
płatną współpracą. Biuro Hektar 
Poznań. Fredrj 6. zdg 94 085

Poszukuję
panny do lai 3C, małą gotówką. 
Cel matrymonialny. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 93 903

Kupiec lat 35
Wielkopolan, n. kawaler na o- 
statniej posadzie kierownik epó- 
dzieini na Wołyniu, rutynowany 
o trzeźwych, zapatrywaniach pc- 
siadający 3 tysiące gotówki — 
szuka znajomości pań odpo- 
wiednio sytuowanych w celu ma- 
trym. Ew wżeń: się. przystąpi 
do uczciwej spółki lub też obej­
mie w dz:erżawe kawiarnie itp. 
Zgłoszenia do Kurjera Pozn.

Edg 83 891

BKF3. LETNISKA 'W
I UZDROWISKA

Zakopane.
Już otwarty pełnokomforowy I-ej 
klasy, nowoczesny pensjonat — 
„Pan Tadeusz". Pokoje z łazien­
kami. Wykwintna kuchnia. Do­
borowe towarzystwo. Najpięk­
niejsze położenie. Droga do Bia- 

iłego. Telefon 16-54. ng 6041r

Kawaler
lat 37. przystojny handlowiec, 
dypl.. sytuowany, pozna kob etę 
posażną celem ożenku. Poważne 
zgłoszenia do Kuriera Poznań­
skiego zdg 92 920.

Emeryta
szuka emerytka w średnim wie­
ku. Cel matrymonialny. Zgłosze­
nia Kurjer Poznański zdg 93 917

Kupiec
lat 29, na stanowisku, szuka od­
powiedniej żony. Zgłoszenia Ku­
rjer Poznański, Gdynia, ng 6111

7. SPRZEDAŻE

Opony samochodowe
dostarcza

najkorzystniej
„Wulflnm“

A. Kwiatkowski Poznań. Wiel­
kie Garbary 8. telefon 18-64. — 
Przedstawicielstwo na wojew. 
poznańskie opon gum pełnych i 
pólpneumatyków.

Pirelli
Posiadamy na składzie opony 
..Stomil“. ..Michelin". ..Dunlop'. 
..Englebert". Firestone". Akce- 
sorja. akumulatory, smary, oleje. 
Największy i fachowy zakład 
wulkanizacyjny w Polsce. Wła­
sna prasa hydrauliczna.

Protektownia. 
Nakładamy na zjeżdżone opony 
protektory fasonowe i udzielamy 
20 000 km gwarancji. Wielkie za­
pasy opon używanych wszelkich 
rozmiarów. Ceny najkorzystniej­
sze. Żądajcie cenników.

Pg 2580-5.59

Masz
oszczędności? Szukasz pewnej 
egzystencji, nie zwlekaj. Z óz 
oferte pod zdg 93 631 Kurjer Po­
znański. na kupno .-klepu cukier­
ków, czekolady, pokojem miesz­
kalnym. dobrym punkcie. Woln7 
podatku iokafowego.

Powózka kryta
(pianka) mało używana korzyst­
nie sprzedam. Kilkowska, Wrze­
śnia, Warszawska 21.

Edg 93 416
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15 Tanich Dni........ -= na pozostałe zapasy płaszczy i ubrań. ■
Zamiast chować towar do przyszłego sezonu, sprzedajemy teraz

za bezcen.

Kury
do chowu kupie. Oferty cena Ku- 
rjer Poznański zdg 93 872

Kupię
każda ilość nawozu końskiego. 
Telefon 58-33. zdg 33 874

Czteropokoj owe
frontowe słoneczne. Grunwaldz­
ka 5 — 6. P . 29ol

Pokój ,
Poznańska 57, m. 11,
Jasnej. zdg 93 867

Palt

Zegar stojący
kupie Oferty cena Kur 
znański zdg 93 907

urjer Po-

Rower
damski tamo kunie. Oferty Ka­
rier Poznański zdg 93 970

Samochód
kupie okazyjna«. Oferty Knrjer 
Poznański zdg 94 023

Trzy
wygodami słoneczne, balkonem 
zwrot kosztów, rok zgóry od mar­
ca. Szyperska 3. gospodarz.

zdg 94 152

"lŁ SZUKAJMUESZK.

Dwu-
trzy pokoj. z kuchnia wprost od 
gospodarza, w centrum (z gwa­
rancja. Zgłoszenia Kur jer Po-

- ’ ’ zdg 93 818 

Pokój
utrzymaniem bez. wynajęci«. —* • 
Kraszewskiego 12. parter.

zdg 93 881__________ .
Frontowy

niekrępu jacy Ohwahszewo 
m. 4.

___ 5&K
zd g 93 81

postage.
Za

Wolnica 6 — 5. 
zd g »3 900

22
25

ulstl
eab Po*,

*OłO
o4ci

Siodła
używane, mogą wymagać repara­
cji kupie. TomBza, Woźna 18.

zdg 94 108
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Pianino
kupie prywatnie. Oferty Knrjer 
Poznański zdg 94 088________

4—5 pokoi
wysoki parter lub pierwsze pię­
tro słoneczne, wszelki komfort, 
zaraz lub później poszukuje pew­
ny płatnik. Agenci wykluczeni. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 89 061

Pokój
Grobla 18—4. zdg 83 973

Ratajczaka
Ua — 92 zdg 91860

kupie.
Magiel

Oferty Kur jer Poznański 
zdg 93 850

12. DO WYNAJĘCIA^

Ośmiopokojowe
do wynajęcia, warunki bardzo 
przystępne. Wyspiańskiego. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 87 047

Prosimy zwrócić uwagę 
na nasze okna wystawowe I

£To/öW’Oe i

K. BOGflJEWSKI
Teł. 20-05 POZNAN STARY RYNEK 77 Tel. 20-05

Carrara
Przemysłowa 27, telefon 
marmury białe, kolorowe.

zdg 93 570
60-49,

Samochód
limuzynę piękny okaz sprzedam 
za bezcen. Piekarnia, Kraszew­
skiego 8. zdg 93 964

Pokoju
próżnego albo z kuchnia śród­
mieściu zapiace zgóry, zwrócę 
koszta. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 93 845 .
Pewny

płatnik szuka 2 pokoi, kuchni, ta 
zienki. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 93 923,
Dwóch

pokoi, kuchnia, łazienka, etertj 
Kurjer Poznański zdg 93 924

Niekrępujący
także przyjezdnym. Wielkie Oar- 
bary 18— 13. zdg 94 000

śródmieście
z telefonem. Towarowa 21, m. 9. 

zdg 94 010
Aleje

Marcinkowskiego, 20 —- 
zdg 94 008
Panom

dwuosobowy, plac 
5—7. zdg

ński
059

7, 6, 5, 4 i 3
pokojowe mieszkania biura, skłą- 
dy w każdej dzielnicy wekaże 
.Domu«“. Plac Wolności 14a.

zdg 88 724 

Trzypokojowego
okolica plac Wolności pierwsze 
piętro. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 93 466

Pokoik
Ratajczaka lla — 70. zdg 94 022

Przyjezdnym
tanio. Wodna 15 — 5. zdg 94 132

kuchnia. Rawicka S3, zdg 93 180
Sześciopokojowe

komfortowe centralne. Wielka 8, 
gospodarz. ______ dg 575

2 — 3
słoneczne, centrum, zgórt- 
ty Kurjer Pean. zdg 93 895

Pokój
lub 2 kuchnia od gospod 
Place zgóry. Oferty Kir 
znański' zdg 93 904

arza. 
urjer Po-

Pokoik
Spokojna 25 — 5. zdg 94 127

Półwiejska
2 — 6, także przyjezdnym.

zdg 94 170 

Losy
I klasy wysyła na cala Polskę 
znana z wielkich wygranych ko­
lektura

Kędziora
Poznań. Sieroca 5/6 narożnik 
Nowej. zdrg 88 078

Urządzenie
składowe sprzedam tanio. Skład 
cygar, Pólwiejską 30. zdg 93 837

Maszyna
do szycia okrągłe, 2 łóżka (żelaz 
ne i angielskie materacem), ^sza­
fą do rzeczy, stoły kuchenne, 
płaszcz męski nowy, długie buty 
43. Poznań, Chwaliszewo 18 — 26

zdg 93 838/9

Komfortowe 
5 pokojowe mieszkanie
na I piętrzę. Nowa 4. nadajace 
sie także na biura lub skład hur­
towy

od 1 lipca 1936 r.
do wynajęcia, lecz
tylko chrześcijaninowi

Komorne 225 zł miesięcznie. - 
Drukarnia Mieszczańska, T. A 
Murna 2, narożnik Nowej 5. 
__________ Pg 2619-5.65_______

Oficer
postukuje 3 pokojowego mieszka- 
nia. Zgłoszenia Kurjer Pozn.

zdg 93 969
Mieszkania

w śródmieściu. 3 większych łub 4 
mniejszych pokoi wszelkie wy­
gody poszukuje wprost od gospo­
darza od 1 marca urzędnak pań­
stwowy. Oferty do Kur jera Po­
znańskiego zdg 93 330 

Komfortowy
Aleje Marcinkowskiego 1 

p. 2952
7, ¡H.

Wspólny
panom zaraz. Skarbowa 20 — li

zdg 94 166
Ratajczaka

26, pierwsze piętro, dwuosobowy, 
teiefon. zdg 91162

12 a 10.
Młyńska

zd g 94 K®

Powielacze okazyjne
i nowe oraz wszystko do powie­
laczy. Skóra S-ka, Al. Marcin­
kowskiego 23. ng 4 548

A Ody
dobre radjo w domu

--------mieć chcesz do P. T.
T. niezwłocznie spiesz, 
odbiornik oosiedziesz 
niebawem wspaniały 

i z radja cieszyć sie będziesz rok 
caty.

Poznańskie 
Tow. Telefonów

Piekary 16/17. ng 4 588
Fryzjerzy

żelazka ruch Deuss Dara od 12 
zl. Foeny. Radioluzy, Maszynki 
elektryczne, brzytwy, nożyczki, 
niezrównane poleca okazyjnie — 
Wenzlik. Aleje Marcinkowskiego 
19. ng 4 537

Koronki
wszelkiego rodzaju 10% przez 10 
dni Rakowska, Pocztowa 1«

zdg 94 019
Cylinder

melonik (Habiga) Nr 56 jak no­
we tanio. Rakowska, Pocztowa 1 

zdg 94 018
Koszule

frakowe, smokingowe, najrzed- 
niejszego gatunku, cena wyprze­
dażowa 4.59 — 5 zl, Rakowska, 
Pocztowa 1. zdg 94 917

Pianino
krzyżowe, nowoczesne. Piekary 
4—5. zdg 94 099

Drążki
szkło wystawowe. Kreta 6 — 11. 

zdg 94 681
Reklamowa 

sprzedaż krawatów
Cz Kwiatkowski. Pierackiego 

Pg 2582-53290
2 tokarnie

(Leitspindeldrehb&nke) 
trówki, najnowszej ko 
okazyjnie tanio. Przewo- 
Marcin 30. Pg

Skład
pieczywa z mieszkaniem, dzierżą* 
wa 65.— Adres wskaże K 
Poznański zdg 93 986

Pianino
sprzedam. Prusa 20. m. 11. 

zdg 93 982

centrum Poznania zaraz spra 
dam. Adres Kurjer Poznański

zdg 93 959
Wózek
Wszystkich

Sprzedam
kino domowe prąd, koń biegu­
nach, piecyk elektryczny. Kra­
szewskiego 12, parter.

zd g 93 880
Sprzedam

jasny gabinet i piękny sekretarz 
mahoniowy tanio antyki. Wro- 
niecka 24, m. 6. xdg 93 856

Sprzedam
skład aparatów radiowych i.elek­
trycznych w wiekśzem mieście 
powiatowem (dla fachowca duże 
pole pracy), szybko decydujące­
mu sie, spowodów rodzinnych. — 
Oferty Kurjer Poznański 

zdg 93 869
Sprzedam

20 wozów kompostowej ziemi. — 
Telefon 58-33. zdg 93 873

Maszyna
lisania, Maszcz skórzany automo- 
ulowy tanio. Dąbrowskiego 4 — 
m. 7. zdg 93 920

Młyn
motorowy 5-tonnowy z handlem 
ziemiopłodami, bez obciążeń hi­
potecznych, dobrze prosperujący, 
w wiekśzem mieście powiatowem 
wprost od walściciela na sprze­
daż. Zgłoszenia piśmienne po­
ważnych reflektamów do Ku- 
rjera Poznańskiego zdg 93192

Skład
narożnikowy, w którym przez lat 
kilkanaście prosperowała ¡koloiir 
jalka do wydzierżawienia. Gospo­
darz. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 93 885
Cegła

stara 30 zł. Pul wieki. Grodz'eka 
69. zd 93 901

Kolon) alkę
z mieszkaniem korzystnie sprze­
dam. Adres wskaże Kurjer Po­
znański zdg 93 909

Kolon) alka
tanio. Marek, Nowy Rynek 6. 

zdg 94 001
Okazyjnie

piekne gablotki kryształowe 5 me­
trów długie sprzedam. Plac Wol­
ności 14, skład narożnikowy, 

zdg 93 991
Kolon jalny

mieszkaniem, magiel elektr., oka­
zyjnie. Marsz. Focha 39, m. 17. 

zdg 94 015

Kolon] alka
mieszkaniem 1600. Focha 39. 
mieszkanie 17. zdg 94 006

Meble
poleca najtaniej

K. Bakoś,
Stary Rynek 51.

zdg 90 10112

pokoje z kuchnia wynajme. dzier­
żawa rok zgóry. Aleja Wielko­
polska 10. m. 2. zdg 93 930

Szukam
dwa pokoje kuchnia i lazńenka. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 93 97o

Przyjezdnym
Nowy Rynek 5 — 3. zdg 94161

świętych 
zdg 93 960(sportke).

6 — 8. _____________
Rzeźnictwo

dobrze zaprowadzone przy bardzo 
ruchliwej ulicy, centrum miasta, 
korzystnie na sprzedaż, 
wskaże Kurjer Poznański 

zdg 93 954

Samochody
części używane podwoaia 
Czarskie, opony, zakup, spr» 
Automagazyn Jakóba Wii 
telefon 75-17. dg 71

Adres

Skład
kolonialny, mieszkaniem, magiel, 
14 lat w jednych rekach, dobrze 
prosperujący, stali klientela — 
sprzedam. Adres wskaże Kurjer 
Poznański zdg 93 912

Meble
najtaniej poleca

Baranowski
Poznań, Podgórna 13 P

Kiosk
jeden pokój, bezkon 
na własne sprzedam,
^Piekary 26 — 2,

Smoking
Józefa 9 — 2. zdg 94 072

Sypialnię
tanio. Półwiejska 29. m. 2. 

zdg 94 071
P

Westfalkę »p
Warci a weka 13. ślusarnla. k£

zdg 94 039 

Cukiernię rII
kawiarnie kompletnem urządzę- 
niem, 2 bilardy 4.500 Małecki — 
Rybaki 20a. zdg 94036 —

Rowery tr
wolnym biegiem k<

złotych 95,—
Traugutta 23. mieszkanie 8.

zdg 94 035

Kafle szamotowe
kafle białe szmelcowe pierwszo­
rzędnej jakości poleca Fr. J. Ma- 
sadyński. Plac Nowomiejski 10 a. 

zdg 94 171/2
Skład

tow. krótkich i art. męsk. 2 duże G 
okna wystaw, mieszkanie dwu- 
pokojowe Poznaniu przy ruchl. 
ul. dobrze zaprowadzony, od 13 p< 
lat spowodu choroby sprzedam ci 
tania dzierżawa. Adres Kurjer n 
Poznański zdg 94 168 cj

Place
Wilda, Debiec, narożniki I. kl. 8 
położenie, tanio sprzedam. Za- R 
remba, Górna Wilda 48. 

zdg 94 157
Skład c

pieczywa (kawiarenka), mieszka- n 
nie komfortowe. Marszałka i o- 
cha 39, mieszkanie 17. zdg 94 150

Tartak k
jednotrakowy, uruchomiony, bez r 
konkurencji korzystnie sprzedam. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 94 074 z
Singera ż-

damska tanio. Szewska 11 — 4.
zdg 94 117 k
Wózek i

dziecięcy biały ponikłowąny. do- - 
brym stanie. Wały Jagiełły 20, 
m. 4, godz. 14—17. zdg 94 136

10. MAJĄTKI il
Gospodarstwo

130 mórg prywatne pod mi setem, j 
gimnazjum, sprzedam korzystnie. 1 
Oferty Kurjer Poznański 

zdg 93 842

MS n- kupna ]B
Lokal 1

kawiarnie lub Sniadataie pierw- ; 
szoraędną najchętniej z miesz­
kaniem tylko w centrum miasta.

- Oferty Orędownik. Poznań 
zd 93 234
Kn-nia7 ****jP*ę i

. urządzenie od składu ■rzeźnię; t 
ń kiego. Oferty Kurjer Poznański 
- , zdg 93 910

Poszukuję
placu zabudowianiami lub bez. 
Oferty z podaniem ceny Kurjer

/5 Poznański zdg 93 861
Kupimy

y rower 3 kołowy do rozwożenia 
je towaru. Hurt Polski, Poznań, ul. 
52 Wrocławska 4, " »dg 941201

zdg 93 935

i pokojowe

zdg 94 147

Puszczykowo
komfortowego mieszkania wiUce 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 93 993 
Urzędnik

zdg 94 060

wprost

2.
Kręta

zdg 94 159

Niekrępujący
-2 osobowy. Szyperska 17, 

zdg 94 079______
m. 2

Czteropokoj owe
wyższego urzędnika wolne, 

irowski. Przemysłowa 41.
zdg 93 962

Urzędnik
oszukuje mieszkania 2 do 3 po-

_oi z podaniem czynszu. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 94 078

Tanio
piecykiem pani — małżeństwu. 
Jeżycka 33, — 2. zdg 94 098

Wielkie
Gabary 23 — 10. zdg 94116

Centrum
iwe, czterópokojowe — 
,-e. Informacja Poczto- 
B. zdg 93 972

Zaraz
anko, Dębiec od gospo; 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 93 968 ,
Jeżyce luksusowe

„Be-Em-Es“
zdg 94 004

4.
, Informa- 
zdg 94 143

Mieszkanie

Dwa

12. zdg 94 065

Pięciopokojowe

Pokój
neblami odstąpię. Adres wską 
Kurjer Poznański zdg 93 864

samodzielny 
w willi. Ofe

Ogrodnik
y szuka portjerstwą 
erty Kurjer Poznański 

zdg 94 131 _____

kuchnia młode małżeństwo.
■Oferty tylko podaniem warun­
ków Kurjer Poznański

zdg 94 129

15. ,

Pokój
duży ładny, słoneczny na 2 osoby 
ś.w. Marcin 68, m. 7. zdg 93 984

Spokojna 27
15,-

zdg93 937

Gabinet
komfortowy, utrzymaniem. Sło­
wackiego 16 — 1. zdg 93 939

Wspólny
utrzymaniem tanio. Wielkie Gar- 
bary 43 — 7. zdg 93 950

Tani
pokój. Rynek Wildecki 67, m. 9 

zdg 93 961 ______ _
Pokoje

umeblowane, wejście z klatki 
komfortowe. Wrocławską 28/29, 
m. 8, od 3—6.

Pięciopokojowe
jrtowe, słoneczne, okolica

panu, pani 
m. 11.

Elegancki
Józefa 6 — 10. zdg 94118

Kraszewskiego
4 — 6. niekrępujący* zdg 94 695

ewentualnie 
cina 16/17 —

Duży
dwuosobowy. Mar; 
9. zdg 94 14o

Dwuosobowy
Aleje Piłsudskiego 1, m. 10.

zdg 94 144_______
Mały

pokój. Przemysłowa 40, m. Í5. 
zdg 94139

Pokoik
Żupańsikiego 21. m. 5. zd 94 107

16. SZUKA POKOJU

Próżnego
klatki, centrum urzędnik. Oferty! 
Kurjer Poznański zdg 93 887

Inteligentna
osoba starsza, prawego charak­
teru szuka pokoju utrzymaniem, 
przy osobie również zacnej, ser­
decznej, mieszkającej przy ka­
plicy lub kościele; najwyżej 
piętro. Oferty Kurjer Poznań-» 
®ki zdg 93 913

Studentka
szuka pokoju do 25 zł. Gferty“3 tx’Sll szuna pokoju oo. ¿a w. zdg 93 844 ¡Kurier Poznański Zdg 94 158

Niekrępujący
Jani. Chwaliszewiiszewo 21/22, 

zdg 93 848
17. LOKALE

zdg 93 817
Drużbackiej

1 a, m. 1. ®dg 93 851

Piekarnię
i ubikacje wynajme. Gospodarz, 
Półwiejska 2. zdg 93 659

„Muzyka d’a znawców“ (Myty): 
17.50 „Książką i wiedza“: O 
książce Williama Bragga: 
„świat dźwięków“ — dr. Jerzy 
Bauaugarten: 18,’ł0 kwintet salo­
nowy Wiesława Wilkosza: 19.40 
wiad. sport, ogólne: 19.50 poga­
danka aktualna: 20.00 ..Sabat 
oper“ — lekika audycja muzyoz-

____ _________  Wyko- na w układzie Marii Kubickiej,
i. P. R. pod dyr. Mie- Zbigniewa Diipczyńsikiege i Ka- 
Mierzejewekiego. Jad- zimierza Waydy (ze Lwowa) 

20,45 dziennik wieczorny: 20.55 
„Obrona przeciwlotniczo - gazo­
wa" — pogadanka: 21.00 premie­
ra słuchowiska oryginalnego 
Karola Irzykowskiego: „Paweł 
zabija Gawła“. Speaker — Anto­
ni Bohdziewicz. Reżyseria Teo­
fila Trzcińskiego. Rzecz dzieje 
sie współcześnie: 21,45 „Nasze 
pieśni“ odśpiewa Helena Korf- 
fówna. W programie pieśni Pio­
tra Maszyńskiego: 22.00 Johan 
neeBrahms: op. 115 kwintet klar­
netowy (z Poznania). Wyk.: Jó­
zef Madeja — klarnet i Polski 
Kwartet Smyczkowy: Zdzisław 
Jahjike — I-sze skrzypce, Włady­
sław Witkowski — Il-gie skrzyp­
ce, .Tadeusz Szulc — altówka,

OGÓLNOPOLSKIE
Czwartek. 6 tutee». 

6,30 audycja poranna: 7.30 
ik poranny: 8.00 audycja 
iół: 12,03 dziennik uołudn.: 
poranek muzyczny dla

Dezy der juez Danezowski — wio- 
lonczeal: 22,30 „Reportaż, z
Igrzysk Olimpijskich w Gammisch 
Partenkichen“: 22,35 ..Spacer PO 
Europie".

WARSZAWA

Hennert — spor.. Jóaef 
jwicz — fort.. Tadeusz 
ner — omówienie koncertu: 
chwilka gospodarstwa do- 

,go; 15.15 wiad. o eksporcie

Czwartek. 6 lutego. 
Warszawa — 6,50 i 7,30 muzy­

ka z płyt; 13,00 rytmy taneczne 
XVIII wieku — płyty: 15.20 gieł­
da: 18,40 jak spędzić święta: 
18,45 program: 18,55 „Nowiny 
leśne".

(powtórzenie)/, 
:a Starego 
dla dzieci

16.00 „Gada- 
__jora‘‘ — audy- 
młodszych: 16.15 
w wyk, ork. 58

POZNAN

Pieśni śląskie odśpiewa 
iśki Stowarzyszenia Pra- 
sr Miasta Katowic pod

O samokształceniu
et“ — odczyt wy-

Czwartek. 6 lutego. 
Poznań — 6.50 i 7,30 muzyka

z płyt; 13,00 Myty z W-wy: 13.30 
piosenki i tańce rozmaitych na­
rodów (płyty): 15.20 giełda: 18.31 
„Pieleignacja cery w karnawa­
le“: 18,40 jak spędzić świetoi 
18,45 aud. wokalna O. Woźniako« 
wej (soprJs 19,00 „Sztuka i kii» 
mat, -------- -



Sírona 1Í KnrJ&r Poznański, czwartek', 6 hitego 1936 = Numer 59

Poszukuję
składu z mieszkaniem, centrum 
poznania. Zgłoszenia Grass, ul. 3 Maja 5. ' ------

Składa
centrum na kapelusze damskie 
poszukuje. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 93 934
Ubikacja

na warsztat albo składnice zaraz 
do wynajęcia. Poznańska 44.

zdg 93 871
Ubikację

na hurtownie wydzierżawi«. Zgło- 
szenia Kurjer Pozn zdg 94 058

Małej składnicy
wyroby żelazne, centrum. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 94 154

Poszukuję
zaprowadzonego składu papieru 
lub artykułów spożywczych, cen­
trum. Zgłoszenia Kurjer Pozn.

zdg 94 056/7
Ubikacje

Św. Marcin — Podgórna korzyst­
nie wydzierżawić, telfon 46-76.

zdg 94 164

I8- dzierżawy

Piekarnię
przepisowa w Poznaniu lub na 
prowincji od gospodarza zadzi-r- 
żawię zaraz lub 1. 4. 36. Pod ja­
kiem! warunkami? Zgłoszenia do 
Kurjera Poznańskiego pod

zdg 93 649
Restaurator-

kuchmistrz poszukuje dzierżawy 
restauracji, jadłodajni, kasyna, 
kawiarni. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 93 944

23. ROZMAITE

Paniom
zainteresowanym udzielam wszel­
kich porad, pomocy. Akuszerka 
Kowalewska, Lakowa 14.

zdg 92 606
Odciski

radykalnie usuwa tylko pasta 
lub płyn „Ego“. Do nabycia w 
drogeriach. ng4 590

Przerabiam
naprawiam swetry. garsonki, 
kombinacje itp, wykonuje nowe. 
Podgórna 30a. m. 2

Pg 2126-3,48
Swędzenie

oraz wyrzuty skórne usuwa 
Krem Lain-Age (z kogutkiem). 
Nieszkodliwy kosmetyk usuwa­
jący wady naskórka. ng 4 569

Wróżbiarka
Świetosławska 8 — 1. zdg 93 942

Przyjmę
niemowie na wychowanie lub 
■własne, tylko z wyższej sfery, 
dyskrecja zapewniona. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 93 862

Rysunki
techniczne, na klisze, godła, re­
klamy itp. wykonuje. Oferty Ku­
rjer Poznański dg 814

Poszukuję
koncesji na sprzedaż wódek. — 
Adres Kurjer Pozn. zdg 94 091/2

Przyjmuję
pranie bielizny, kołder i Iran z od' 
bieraniem i c ust a w a w dom ta­
nio. Oferty Kur jer Pozn 
__________ zdg 94 961/62

Sellima
Psycho-chiromantka. Ratajczaka 
9 — 7._______________zdg 94 038

Zaprzysiężony
rewizor ksiąg zestawia i zatwier­
dza bilanse, prowadzi księgowość 
abonamentowo — tanio. Zgłosze- 
nia Kurjer Poznański zdg §1146

Przepisuję
maszyną najtaniej. Szkolna 12. 

zdg 94 921

24. NAUKA

Kroju, szycia
wyuczam. Warunki korzystne, 

awiterowa, Marji Magdaleny 1
dg 541 ß

Koncesjonowane
kursy kroju, szycia. — Nowak. 
Wrocławska ______ dg 754

Korepetytora
profesora sumiennego dla ucznia 
pierwszej gimnazjalnej poszukuje 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

_____  zdg 93 859 _______
Korepetycji

niemieckiego kto udzieli? Oferty 
Kurjer Poznański zdg 93 870 _
Baleimistrza Szczurka

szkoła tańców. Młyńska 3. 
_______zdg 94 0-68

Szkota tańców 
Kledecka „ Mikołajczak
św. Józefa 6. Pg 2643-53,28

25. MUZYKA 3
Potrzebne

trio lub kwartet dobrze zgrany 
od zaraz. Zgłoszenia Grand Cafć, 
Inowrocław.__________ ng 6092

Orkiestry
dostarcza Jankowski. Działyń- 
skich 3_______zdg 81950

Duet
trio (akordeonem) wolne. . Oferty 
Kurjer Poznański zdg 93 857

26. SZUKA POSADY

Uczciwa
sierota 17 letnia szuka posady 
bez gotowania. Oferty K 
Poznański zdg 9?, 945

i-urjer

Dziewczyna
poszukuje posady do wszystkiego. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 93 958
Pokojowa

poszukuje posady. Oferty Ku- 
rjer Poznański zdg 93 899____

Sierota
szuka posady posługi. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 93 902

Drogerzysta dypl.
foto - laborant, młody po woj­
skowości, przystojny, dobrej ro­
dziny. kawaler, zna pismo pla­
katowe i dekoracje szuka posady 
Oferty Kurjer Poznański

________zdg 93 554__________

Dziewczyna I
1 gotowaniem, ®w,laflectwami, kochająca 

dzieci szuka posady od 15. do 
wszystkiego. Oferty Kurjer Po­znański żdg 94 133

Szukam
posady gotowaniem, praniem — 
pensja mała. Oferty Kurjer Po­znański ad g 94 016
, . 2 000
kaucji bankowej złoże m poeade 
woźnego, inkasenta, portjera, ma­
gazyniera lub inna. Łaskawe 
zgłoszenia, do Kur jera Poznań- skiego zdg 94 103

Panna
z lepszej rodzimy szuka pracy

. w piekarni
miejscowość obojętna, złoży kau­
cje Oferty Kurjer Pozn.

zr!g 94 093
Praczka

pierze czysto, szźuka stałego pra­
nia. Zgłoszenia Kurjer Pozn.

Zdolna 
bnchalierka - bilansistka
wielodziedzinowa samodzielność, 
znajomość różnych systemów — 
pierwszorzędne referencje poważ­
nych firm szuka posady. Zgłosze­
nia Kurjer Poznański. Poznań,

TEATRY
TEATR POLSKI: Środa, 5. 

2. o godz. 16: „Bolesław 
Śmiały“.
Środa, 5. 2. o godzinie 20: 
„Szesnastolatka“, 
Czwartek, 6. 2- „Szesna­
stolatka“.

TEATR WIELKI (Opera):
Środa, 5. 2. „Rose-Marie“. 
Czwartek, 6. 2. „Cavalle­
ria rusticana“ - „Pajace“. 
Piątek, 7. 2. „Rose-Marie“.

TEATR NOWY: Środa, 5. 2: 
„Panna mężatka“. 
Czwartek, 6. 2. „Panna 
mężatka“.

Uczciwa
anna, jeżyk francuski, niemiect 
i, także polski do dzieci przy­

chodząc lub jakiejkolwiek posady 
na stale, skromne wymagania.
Oferty Kurjer Poznański

________ zdg 93 556__________
Panienka

z lepszego domu szuka zajęcia w 
składzie, kawiaTni, cukierna, naj­
chętniej składzie robótek Ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 93 581

Urzędnik gospodarczy
lat 34. od b lat niewypowiedziane 
stanowisko, p etnastoletnią prak­
tyka, szkoła rolnicza, prima re­
ferencje poszukuje po-sady od 
kwietnia wzgl. lipca, samodziel­
nej pod dyspozycje, jako żonaty 
wzgl kawaler. Oferty Kurjer 
Poznański zdtr 91 052

Młodszy służący
z trzyletnia praktyka szuka zaraz
?osady w mniejszych domach, 

jaskawe oferty uprasza Stani­
sław Tomiak, Berzyna, powiat 

Wolsztyn. __ ___zdg 94 076

KINA
Poznań, środa, 5. 2. 

ALKAZAR: „Czy Lucyna to
dziewczyna“.

APOLLO: „Dodek na fron­
cie“.

CORSO: Stracony Express“. 
GONG: „Sobowtór Królew-

GWIAZDA: „Wacuś“. 
METROPOLIS: „Cale mia­

sto o tem mówi“. 
OŚWIATOWE T. C. L.: —

„Wielkie wydarzenie“. 
RENAISSANCE: „Piekło“. 
SŁONCE: „Epizod“. 
SFINKS: „Nasze słoneczko“ 
ŚWIT „Tajemnicza dama“. 
TĘCZA-Łazarz: „Jaśnie

Pan Szofer".
TĘCZA-Wilda: „Dziewczęta 

w mundurkach“.
WILSONA: Mała Mateczka

Sierota
szuka posady do lżejszych . prac 
lub dzieci zaraz najchętniej Po­
znań. Adres wskaże Kurjer Po­
znański zdg 94 075_____________

Ogrodnik
kawaler rutynowany, warzywnic­
two bardzo dobrze, kwiaciarstwo 
bardzo dobrze, sadownictwo do­
brze, szkółkarstwo dobrze, upra­
wa roli dobrze. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 94 115___________

Dziewczyna
starsza, uczciwa z samodzielnem 
gotowaniem szuka posady od 15. 
albo od 1. 3. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 93 967_____________

Cukiernik
dobry fachowiec, kawaler poszu­
kuje posady, także obsługa gości, 
miejscowość obojętna. Oferty Ku- 
rjer Poznański zdg 94 134_______

Dziewczyna
lat 27, gotowaniem do wszyst­
kiego szuka posady. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 94 086

Ogrodnik
kawaler, lat 31, zaznajomiony z 
cala gospodarka wchodzącą zakres 
■»grodnictwa poszukuje od zaraz 
lub później. Jan Matysiak. Łakie 
Goscieszyn n/Obrą. zdg 93 484

Panna
lat 16, uczciwa pragnie sie wy- 
uczyć za ekspedjentke w branży 
piekarsko . cukierniczej. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 93 537

Służąca
samodzielnem gotowaniem, po­
ściel własna, szuka posady do 
wszelkich prac domowych. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 93 985

Posługaczka
poszukuje posługi przed połud­
niem. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 93 983
Sierota

młodsza poszukuje jakiejkolwiek 
pracy, miejscowość obojętna, — 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 93 978
Biuralistka

dłuższa praktyka poszukuje po­
sady. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 93 976
Posady

do wszystkiego poszukuje. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 93 926

Praczka prasowaczka
z praktyka po dużych domach 
szuka posady najchętniej na ma­
jątek. Łaskawe oferty Kurjer Po­
znański zdg 93 927

Inteligentna
panienka poszukuje posady do 
lekkich prac domowych. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 93 931

Panienka
znajaca szycie, robótki poszukuje 
posady do wszystkiego bez goto­
wania. Oferty Kurier Poznański 

zdg 93 932
Dziewczyna

do wszystkiego gotowaniem szu­
ka posady lub posługi. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 93 936

Ekspedientka
szuka posady od zaraz do składu 
kolonjałnego lub piekarni. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 93 940

Posługaczka
młodsza poszukuje posługi do 
wszystkiego. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 93 943

Słnżąca
poszukuje posady. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 93 952

Dziewczyna
poszukuje posady, cośkolwiek go­
towaniem od zaraz. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 93 948

Krawcowa
niedroga dom, za domem poszu­
kuje pracy. Piekary 24 — 17.

zdg 94 140
Biuralistka

Szkolą Handlową, praktyką ban­
kową oraz jeżykiem niemieckim 
szuka posady. Zgłoszenia Ku­
rjer Poznański zdg 93 847

Panna
lat 17. wstąpi do baletu (cośkol­
wiek wćwiczona). Oferty z wa­
runkami Kurjer Poznański

zdg 93 849
Panienka

inteligentna znajaca robótki, szy­
cie, ksiażkowość, szuka posady 
biurowej - kasjerki. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 93 852

Kto
z szlachet. P. P. przyjmie młoda 
uczciwa i pracowita panienkę do 
posługi? Łaskawe oferty proszę 
do Kurjera Poznańskiego

zdg 93 855
Dziewczyna

uczciwa szuka posady do wszy­
stkiego. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 93 857

Sprzedawca
(akwizytor) branży technicznej, 
lat 30. z dobra prezencja, poszu­
kuje posady. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 93 868_____ .

Co futro

Konstruktor
kreślarz, kalkulator, wielka, prak­
tyka warsztatowa, organizacją., 
akordy, jeżyki polski, niemiecki, 
skromne wymagania, szuka posa­
dy. Oferty Kurjer Poznański

zdg 93 946

Pokojowa
z 8ztywnem prasowaniem poszn 
kuje posady od zaraz. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 93 876

Pomocnik handlowy
lat 23, branży sprzętów kuchen­
nych. szkła, porcelany i żelaza, 
prowadzący samodzielnie ksiaż­
kowość poszukuje posady w
swym zawodzie lub jakiegokol­
wiek zajęcia. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 93 878

Posługaczka
pracowita szuka posługi do
wszystkiego na Łazarzu. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 93 894

Niania
młoda poszukuje posady do dzie­
ci Zna robótki i szycie. Oferty 
Kurjer Pozn zdg 93 896

Czeladnik
piekarski z kartą rzemieślniczą 
szuka posady M ejscowość obo­
jętna. Oferty Kurjer Poznański

zdg 93 99«
Przychodnia

poszukuje pracy na cały dzeń, 
świadectwami. Oferty KurjerPozn ańsk i zd g 93 911

Sierota
szuka posady do dzieci lub innej. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 93 998
Dziewczyna

uczciwa poszukuje posady do 
wszystkiego na wyjazd od zaraz. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 94 011
Dziewczyna

młodsza poszukuje posady do 
wszystkiego bez prania. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 94 003

Dziewczyna
dobrem gotowaniem 35. szuka po­
sady w domu religijnym. Zgło­
szenia Kurjer Poznański

zdg 94 070
Kucharka

restauracyjna poszukuje posady 
od zaraz. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 94 067
Dziewczyna

uczciwa, chetnie poszukuje posa­
dy do wszelkiej pracy z gotowa­
niem. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 94 045
Wiejska

uczciwa poszukuje posady do 
wszelkiej pracy z gotowaniem. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 94 642
Młody

szuka pracy woźnego innej, zło­
ży kaucją. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 94 125
Praczka

poszukuje prania lub posługi. — 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 94 151

27.WOLNE MIEJSCACH

Szofer - ogrodnik
kawaler, dłuższą praktyka po­
trzebny do majątku. Odpisy 
świadectw, życiorys do Kurjera 
Poznańskiego zdg 93 211

Dziewczyna
Polka, dobrem niemieckiem, lat 
16, do pomocy w domu, dzieci do 
Gdyni. Chełmońskiego 10, m. 3.

zdg 93 977
Za

pożyczkę mniejsza gotówkę dam 
stała prace. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 93 966
Służąca

wiejska czysta, praniem, gotowa­
niem od zaraz. Szewska 12, m. 4 

zdg 93 997
Potrzebna

dziewczyna do wszystkiego. — 
Wierzbieciee 41 b. Restauracja,

zdg 94 012
Ekspedientka

mairezantka, starsza, przystojna, 
wysoka stała posadę potrzebna. 
Oferty fotograf ja, żądana pensją 
Kurjer Poznański zdg 94 066

Posada
zawód obojętny, za udzielenie po­
życzki. Małe Garbary 11 — 19.

zdg 94 055
Młynarz

gwarancja wzgl. kaucja. Skibiń­
ski, Przecznica 1. zdg 94130

Uczeń
fryzjerski. Pocztowa 22.

zdg 94 126
Zawijaczki

„Fabiola“, Aleje Marcinkowskie­
go 5. dg 816

Pokojowej
wykwalifikowanej, czystej, su­
miennej i umiejącej prasować 
sztywna bieliznę poszukuje od 15. 
2. lub 1. 3. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 94 167
Krawcowe

pierwszorzędne z praktyka po­
trzebne. Kantaka 8'9. m. 3.

zdg 94 155
Młodsza

służącą zaraz. Marcin 62 — 6. 
zdg 94 160
Służąca

zwinna siedemnastoletnia. Górna 
Wilda 15 — 6. zdg 94 156

■tmuisiatrDe
z Iran li J norweskiego 

zawierającego 500jedn.Witqmin A
■ • *■1 -== i 250 Witarńin D

ng 4566/7
Bufetowa

inteligentna, przystojna, dzielna, 
możliwie z kaucja, potrzebna. — 
Zgłoszenia: Śniadeckich 4, m. 9, 
od 18 — 20. zdg 94 153

Fryzjerka
pensja. Adres Kurjer Poznański 

_____ żdg 94 179 ____________
Dziewczyna

młodsza, gotowaniem, wszelkich 
“rac, 2 dzieci. Katowice, Gliwic- 

a 5, m. 6. zdg 94 077
Fryzjer

emocnik potrzebny. Zgłoszenia:
Józef Kaczmarek, Nowy Tomyśl, 
mistrz fryzjerski.____  ng 6116

Ekspedientka
rzeźnicko - wędliniarska, dzielna, 

otrzebna zaraz, J. Kostański. 
arocin.________________ ngłilló

Uczeń do drogerji
z odpowiedniem wykształceniem 
może sie zgłosić. Drogerja Perfu­
meria Stefan Nawrocki, Gostyń, 
ul. Kolejowa 33.________ ng 6113
Książkowa - biuralistka

potrzebna. Oferty Kurjer Pozn.
zdg 94 111__________
Fryzjer

Wierzbięcice 7. _______zdg 94 110
Przyjmiemy

2 uczni z ukończona szkoła han­
dlowa. Hurt Polski, Poznań, ul. 
Wrocławska 4. zdg 94 119

Kelner
potrzebny kaucja 200?
rjer Poznański zdg_g£jźl.---------

Służąca
młodsza potrzebna „,Ąii,res 
rjer Poznański zdg 94:
„Radjoświat“ hurtownią 
radjosprzętu, wytwórnią 

radjoo-dbiorników 
Poznań, Ratajczaka 10 

teł. 15-44 wyrabia, 
pierwszo­

rzędnej jako, 
ści odbiorniki radjowe 
eliminu- 

jące 
stację 

lokalną
bateryjne Po 
90,00 i 130,00

złotych, na prąd stały lub zmień- 
ny po 180.C0

uniwersalne 
305 złotych. Odbiór kilkudziesię. 
ciu stacyj gwarantowany. de­
monstracja w składach rT’lfS: 
wych i w wytwórni.____ ng o »w

Pomocnik
handlowy, młody z branży win 
do prac w piwnicy i ekspedycji 
potrzebny o*l zaraz. Oferty z po­
daniem pensji przy woln-em u- 
trzymaniu, proszę skierować pod 
„Pomocnik“ do „Par“. Toruń,

Pg 2647-64,15

28. ROZRYWKA

Na życzenie
publiczności dziś poraź ostatni 
„Sobowtór królewsko“, Kinoteatr 
„Gong“. zdg 94 929

Przyjmuje­
my również

Pożyczkę 
Narodową

na radjoaparaty 
wszystkich fabry­
katów. Wymie­

niamy używane. Sprzedajemy do
18 rat

Radiomechanika,
Poznań, św. Marcin 27. telefon 
12-38.___________Pg 2648-53.279
Milutka czarodziejka

Shirley Tempie
podbija wszystkie serca jako

Nasze Słoneczko
Kinoteatr „Sfinks“. zdg 94 005

Conajmniej 
60 do 150 złotych taniej...
dostarczamy nasze nowe modele 
odbiorników, wyposażonych w 

wszelkie nowocze­
sne udo­
skonal e- 

nia. — po- 
cajawszy 

od najtań­
szego w 

całej Pol­
sce trzy-

laimipowego odbiornika z wbudo­
wanym głośnikiem za

85 złotych
aż do o»dlbiornika uniwersalnego 
najwyższej fela®v na prąd sta»7 
i zmienny. „Prosimy za­

dać bezpłat­
nej demon- 
st-racji w mie­
szkaniu oraj 
naszych n«- 
wych 

pro-
spektów

uwzględniają­
cy en ostatnia 
zn-iżke cen 
lamin radio­

wych! Dogodne warunki spłaty<

JUMOFOlWi
Poznań 1

• św. Marcin 57, 1.
Telefon 32 02. Pg 2 646-6.31

IDEAŁ NOWOCZESNEJ GILZY

a roza
ÍSO aztak 35 groszy ISO sztok 35 groszy

TA\I TYDZIEY w BADJO
Odbiorniki sieciowe za bezcen, 1T5 _ zł
bo 4 lampowe z głośnikiem już

„ŻARÓWKA“, Poznań, Al. Marcinkowskiego 16
zg 12 799

Humor zagraniczny

s= Ile kilometrów na godzinę jechał samochód?
~ Nie wiem. Jechałem zaledwie od 10 minut-

(„Tribu-na“ — Rzym). S. F.

to Edmund Rychter «'co «br*T^ sá to Edmund ftychter = «o p»Mo - to Edmund Rychter, Poznań, Ostrów Wielkop

ni miesiąc luty 1939 roku za oba wydania razem w Poznaniu 
L iZcupidld w ekspedycji zł 3,20, w agencjach w mieście zł 3,50, z odnoszeniem do
" ---------------------  domu w Poznaniu zł 3,79, z odnoszeniem przez pocztę poza Poznaniem
miesięcznie zł 4,14, kwartalnie z! 12,42, pod opaska miesięcznie w Polsce z! 5.00, w innych 
Krajach zł 7,00—9,50. W razie wypadków, spowodowanych siła wyższa, przeszkód w zakładzie, 
strajków i t. p. wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie pisma, a abonenci nie maja 
prawa domagania sie niedostarczonych numerów: lub odszkodowania,

W wydaniach wtelkoświatecznycb i uroczystościowych popnfeifeśf normalną codzi 
Telefony do Redakcji i Adn.'..'.'r'. . i 1 61, 14-76. 33-07, 35-24, 35-25, 40-72, w

Ogł.oszenia na stronie 9-łamowej 25 gr, na stronie 4-lamowej przy końcu tekstu 
redakcyjnego 60 gr, na stronie czwartej (lub piątej) 100 gr, na stronie 
drugiej (lub trzeciej) 120 gr, przed wiadomościami potocznemi 200 gr 

od 1-iamowego mutmetra. Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca 20% nad­
wyżki. Ogłoszenia do wydania porannego przyjmujemy do godz. 18,30, w nagłych wypadkach 
do godz. 22 u stróża, do wydania głównego i wieczornego) „drobne“ do g. 11,10, w dni przedświa' 
teczne dp godz. 11,00, większe dłużej według możności. Drobne ogłoszenia (najwyżej 100 słów 
w tem 5 nagłówik.): słowo naglówk. (tłuste) 25 gr, każde dalsze słowo 15 gr. Za różnice miedzy 
zestawem a wysokością ogłoszenia, powstałe wskutek matryc., wydawnictwo nie odpowiada, 

mną część numeru z reklamami 1 ogłoszeniami materiał poświęcony danej uroczystości, 
niedzielę, święta i nóca tylko 11-73, 35-24 i 40-72. P. K. O. Poznań nr. 200.149
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